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CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA 


Lwów, 24 stycznia. 


Bardzo krótko trwała radość wy- 
wołana w niemieckiem stronnictwie 
liberalnem wiadomością, że ks. Bis- 
marck gotów jest cofnąć projekt usta- 
wy o władzy karnej parlamentu. Już 
wczoraj inspirowany przez kanclerza 
organ berliński zaprzeczył tej wiado- 
mości, wprawdzie nie w sposób kate- 
goryczny, ale dostateczny do zepsucia 
illuzyi. Jeżeli berlińskim kołom kom- 
petentnym nie jest wiadomy ten Za- 
miar kanclerza, jak się Wyraża ÓW or- 
gan berliński, to można uważać za 
rzecz pewna, że zamiar taki w ogóle 
nie istnieje. Ks. Bismarck nie należy 
do chwiejnych mężów stanu, ogląda- 
jacych się na każdym kroku na głos 
opinii publicznej. a w niniejszej spra- 
wie tylko ten głos mógłby skłonić go 
do cofnięcia potępionego powszechnie 
projektu. 

W każdem państwie konstytucyj- 
nem minister-prezydent, który wnosi 
ważny. zasadniczy projekt ustawy i 
spotyka się zaraz na wstępie z tak 
stanow czem potępieniem, musi być 
przygotowany na dwie ewentualności: 
rozwiązanie parlamentu przeciwnego 
projektowi albo wzięcie dymisyi. Ale 
ks. Bismarck zawsze był wyjęty z pod 
powszechnie obowiązujących norm sy- 
stemu parlamentarnego z tej prostej 
przyczyny, że ignorowal najczęściej 
wszelkie trudności tego rodzaju. Kil- 
kanaście razy już znajdował się ks. 
Bismarck wobec większości parlamen- 
tarnej w takiem położeniu, że w każ- 
dem innem państwie konstytucyjnem 
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| kolega jego byłby wziął dymisyę, a 
i mimo to kolizya skończyła się zawsze 
gładko, najczęściej kapitulacyą wię- 
kszości. 

Do rozwiązania parlamentu, tej 
ultima ratio parlamentarnego gabinetu, 
ks. Bismarck posiada aż nadto energii. 
Jeżeli tylko środek taki wróżyłby osią- 
gnięcie celu, kanelerz nie wahałby się 
ani chwili rozpisać nowych wyborów. 
Wprawdzie jestto rzecz wcale niebez- 
pieczna, jeżeli co rok społeczeństwo 
wystawione bywa na burzliwą agita- 
cyę wyborczą, ale i pod tym wzglę- 
dem ks. Bismarck jest szczęśliwszy 
od wszystkich zagranicznych kolegów 
swoich. Ohociaż ośm miesięcy zaledwie 
upłynęło od rozwiązania parlamentu 
niemieckiego z powodu ustawy anti- 
socyalistycznej, mimo to społeczeństwo 
niemieckie bez szemrania pospieszy- 
łoby dziś do urny na żądanie wszech- 
władnego kanclerza. Wyborcy nie- 
miecey podobni są do swoich libe- 
ralnych reprezentantów w parlamencie 
pod względem potulności wobec wy- 
magań kanclerza. Ozasem nawet wy- 
borey niemieccy prześcigają swoich 


reprezentantów, jak się to stało przed | 
czterma laty, gdy z własnej inicyaty- | 


wy zalecali parłamentowi zaniechanie 
opozycyi przeciw wygórowanym cy- 
from budżetu wojennego. Kilka zgro- 
madzeń wyborczych wystarczyło wte- 
dy do złamania oporu parlament rnego 
i kanclerz państwa uzyskał wszystko, 
czego żądał, dzięki wyborcom. którym 
opozycya oszczędzić chciała niezno- 
śnych ciężarów podatkowych. 

Jak kanclerz postąpi sobie dziś 
w sprawie projektu o karnej władzy 
parlamentu, to jest jego sekretem. Io 
tem pewnie, mówiąc słowami Nordd. 
| Allg. Ztg., nie nie wiedzą kołu kum- 
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Związek pokoju. Nowy sposób aneksyi. Areopag i egze- 
kucya. Zandarmerya międzynarodowa. Przeskok na 
scene. Cuda maszyneryi i dekoracyj. Dzieci kapitana 
Grant. Inważya menażeryi. Kto temu winien? Nie- 
sprawiedliwy podział subwenejj rządowych. Trzy po- 
wody niepowod'enia. Słówko o konkursach w Fary- 
żu i gdzie indziej. Wystawa fantów loteryi. Kwostya 
katalogu. Dwa fakta czysto-paryzkie. 


„Księżyc świeci blado — umarli prędko 

jadą“ — powiada Bürger w balladzie Lenora. 
Francuzki minister spraw wewnętrznych chciał 
widocznie przekonać, powiada jeden z ultra- 
republikańskich dzienników, że nie jest umar- 
łym, że zatem nie potrzebuje prędko jechać, 
bo dopiero w ostatnich dniach grudnia 1578 
roku zatwierdził urzędownie istnienie fran- 
cuzkjego „Związku przyjaciół pokoju“ zało- 
żonego i istniejącego de felo od lat jedena- 
stu, bo od 156%, pod tytuiem międzynaro- 
owej ligi nieustannego pokoju. Gdyby mię 
to zapytał w tym względzie o szczere moje 
zdanie, odpowiedzidbym bez wahania, że po- 
mimo tak przykladnej powolności, decyżyu 
Ministra spraw wewnętrznych jeszcze się Za- 
nadto pospieszyła. | 

Cel związku przyjaciół pokoju jest nie- 
wątpliwie bardzo chwalebny ; chce on wyje- 
dnać u wszystkich państw europejskich przy- 
najmniej na pierwszy początek, ustanowienie 
międzynarodowego sądu polubownego, ale za- 
razem najwyższej instancyi, któryby na dro- 
dze pokoju załatwiał te wszystkie zajścia mię- 
dzy rozmaitemi ludami czy rządami, które 
dotychczas załatwiają się zwykle zapomocą 
karabinów i dział, statków parowych, monito- 


rów i bomb dynamitowych, z niezbędnym 
akompaniamentem bombardowania i palenia 
miast, wysadzania w powietrze okrętów i prze- 
syłania na tamten świat nietylko żołnierzy, 


których to jest rzemiosłem, ale i bezbron- | 


FE mieszkańców bea różnicy płci i wieku. 

Gdyby naprzykład księciu Bismarckowi 
przyszła myśl anektowania jakiej nowej pro- 
wineyi do cesarstwa niemieckiego, zamiast 
wyruszyć w pole z liczną armią, wybrałby — 


według planu związku pokoju — odpowie- | 
dnich adwokatów, i całą sprawę przedstawił , 
do rozstrzygnięcia sądowi polubownemu. Rzecz i 


zupełnie prosta; zamiast wojny świat miałby 

do zajęcia się na długie miesiące albo nawet 

lata porządny proces. | | 
Nie wiemy, jak dalece założyciele zwią- 


zku pokoju wierzą naiwnie w rezultaty tego | 


pomysłu, ale gdybyśmy mogli przypuścić mo- 
żliwość powodzenia tego planu, w najbliż- 
szych jego skutkach przedstawiłoby nam się 
większe jeszeze niż dotąd osłabienie i tak już 
nie bardzo wysoko rozwiniętego pojęcia pa- 
tryotyzmu, którego brakowi w niemałej czę- 
ści niewątpliwie przypisać należy klęski osta- 
tniej wojny we Francyi. Skoro raz dowiedzio- 
nemby zostało, że wojna w każdym razie, 
nawet w obronie ojczystej ziemi 1 Jej meza- 
wisłości, bezwarunkowo jest niedorzecznością 
i nigdy nieusprawiedliwionent szaleństwem , 
ludzkość naturalnie wyciągnęłaby ziąd bardzo 
słuszny wniosek, że odwaga wojskowa i po- 
święcenie osobiste dla sprawy ogółu, Jest rze- 
czą równie niedorzeczuą i godną nagany, a 
jak dojdziemy do tego, to przyszli najezdcy 
nie będą potrzebowali nawet przez cztery mie- 
siące oblegać Paryża. a | 

Ę Nimby można dojść do utworzenia pro- 
jektowanego międzynarodowego trybunału, po- 
trzebaby pierwej przejąć serca 1 umysły wszy 
stkich Jadów uczuciem najwyższej sprawiedli- 
wości, które dla wielu z nich dotychczas naj- 
zupełniej jest obcem, 1 doprowadzić = ie 
wiem jakiemi drogami i środkami, wszystkie 
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petentne. Ów projekt jest tylko jednem 
ogniwem w szeregu tych środków, 
któremi ks. Bismarck od rozu torować 
zaczyna drogę nowemu kierunkowi 
polityki, czyli, mówiąc słowami nie- 
mieckiej prasy liberalnej, reakeyi. W 
sprawach wyznaniowych i w polityce 
handlowo-cłowej rozpoczęła się akcya 
równoległa z kierunkiem wytkniętym 


|kiem przyjętej formuły i że Izba nie dała 
| mu wotum zaufania, tylko - mandat nakazu- 
jący mu stosować się do jej woli. 

Gabinet najlepiej może sam osądzić, czy 
wczorajsza decyzya Izby zgadza się z jego 
zamiarami, i jak się zdaje osądził on, że 
wszystko poszło po jego myśli, nie potrzebu- 
jemy zatem być bardziej ministeryalnymi niż 
sami ministrowie. Dość jest odczytać mowę 


ustawodawstwu  zeszłoroczną ustawą | Dufaura, tak silną i szezerą, tak pełną usza- 
antisocyalistyczną i obecnym  proje- | nowania dla władzy narodu, która oświad- 
ktem o władzy karnej parlamentu. | czyła swoją wolę przez wybory 5 stycznia, a 
Tylko ks. Bismarck wie, na którem jednak tak stanowczo wyrażającą niezachwia- 


polu prędzej i pewniej postępować mo- 


że naprzód, w którym kierunku prąd į 


reakcyjny może być chwilowo wstrzy- 
many dla względów taktycznych. Być 
róże, że ks. Bismarck cały nacisk 
swojej akcyi kładzie w tej chwili na 
zmianę polityki kościelnej i handlowo- 
ełowej, za czem przemawiają różne o- 
znaki. W takim razie ks. Bismarck 
zniósłby obojętnie upadek projektu o 
władzy karnej parlamentu , oczywiście 
tylko z zastrzeżeniem, że go wznowi 
i wszelkiemi środkami do skutku do- 
prowadzi, gdy tego wymagać będzie 
późniejsza faza polityki zwrotu. 


KORESPONDENCYE m 


n ent an: 


Paryż, 21 stycznia. 


(B) Rezultat wczorajszego posiedzenia 
zawiódł powszechną prawie przepowiednię 
lupadka gabinetu Dufuwra. Większość 223 
głosów przeciw 121 wystąpiła w obronie 
republiki przeciw niezręcznym jej przyja- 
| ciolom, którzy mogli ją zgubić. Gabinet wy- 
szedł zwycięzko z walki, w której chodziło 
o spokojność kraju. Strona zwyciężona dla 
pokrycia wielkości swojej porażki, 
EM że Dufaure będzie odtąd niewolni- 


usiłuje | 


|ne postanowienia rządu. 

Dwaj deputowani, którzy przemawiali 
po p. Dufaure, pp. Madieu de Montjau i 
Floquet, okazali się godnymi reprezentan- 
tami polityki nienawiści i pożądliwości po- 
sad; śmiało można powiedzieć, że te dwie 
mowy najwięcej przyłożyły się do świetnego 
tryumfu gabinetu Lewica nie chciała, aby 
zdawało się, że oświadcza się przeciw gabi- 
netowi na wezwanie lewego krańca, a p. 
Floquet zbyt wyraźnem dopominaniem się o 
posady dla przyjaciół republiki (czytaj: przy- 
jaciół radykalizmu) zamiast zaszkodzić gabi- 
netowi zjednał mu znaczną część lewicy 
i lewego środka, które się jeszcze wahały, 
Dwaj skrajni mowcy zanadto pewni byli, że 
zwala gabinet i właśnie dlatego umiarkowa- 
na większość uznała za właściwe dowieść 
im, że nie są jeszcze zupełnymi panami sy- 
tuacji. 
| Po mowie p. Floqueta posiedzenie zo- 
stało zawieszone na godzinę i przez ten c'as 


umiarkowane grupy lewicy naradzały się nad. 
| tekstem porządku dziennego, któryby gabinet - 


zechciał przyjąć. P. Jules Ferry zredagował 
Igo w następującej formie: „Izba deputowa- 
nych rozważywszy akt deklaracyi gabinetu i 
przekonana. że tenże da wszelkie zadośću- 
czynienia, jakich opinia publiczna żąda“ itd. 

Pan Dufaure, któremu ten projekt po- 
rządku dziennego został zakomunikowany, u- 


narody do ślepego i bezwarunkowego podda- 
nia się w każdym wypadku. wyrokowi owego 
areopagu, który, jak wszystko ludzkie, nie 
może być nieomylnym. 

Weźmy najbliższy przykład: Przedsta- 
 wiono owemu trybunałowi kwestyę Alzacyi i 
Lotaryngii. Przypuśćmy, że według powsze- 
chnie głoszonej dziś zasady sąd ten zadekre- 
„tuje, że ludność tych dwóch prowincyj ma 
drogą powszechnego głosowania oświadczyć 
się, czy chce być francuzką czy niemiecką ? 
Pominąwszy już nawet niezupełną wiarogo- 
dność rezultatów tak zwanego wolnego po- 
| wszechnego głosowania, czyż Niemcy przy- 
jęłyby bez oporu taki wyrok, lub czy Fran- 
cya poddałaby się bez stanowczej protestacyi, 
gdyby trybunał wprost przeciwnie zawyro- 
kował? 

Na to przyjaciele pokoju odpowiadają, 
że dla zapewnienia posłuszeństwa wyrokom 
międzynarodowego trybunału, ustanowioną 
będzie specyalna siła zbrojna, międzynaro- 
dowa żandarmerya, która może być użytą 
tylko w razach konieczności, dla nadania. 
waloru wyrokom międzynarodowego trybuna- 
łu. Gdyby jaki naród chciał mu się opierać, 
zmuszonoby go do posłuszeństwa, to jest, 
wydanoby mu wojnę w imię powszechnego 
pokoju. 

Caty więc ten plan przedstawia się po- 
prostu jako naiwne dziwactwo, a autorowie , 
jego są widocznie bardzo zacnymi, bardzo 
szlachetnymi — marzycielami, i p. minister 
spraw wewnętrznych, pomimo przeszło dzio- 
sięciolelniego namysłu joszcze się za bardzo 
pospieszył, zatwierdzając statuta tego związku. 

Lez zamiaru zdaje mi się, że prawie 
zabrnąłem w dysertacyę potityczną, rejte- 
ruję więc co prędzej i dla uniknięcia nowej 
pokusy jednym skokiem przenoszę się na 
scene. 
~ Pan d Ennery, którego Podróż około 
świała, przerobiona na dramat z powieści Ju- 


liusza Verne z tak niesłychanem powodze- 
niem, nietylko doszła w Paryżu do tysiąca 
przedstawień , ale nadto wprowadzając w czyn 
swój tytuł, obiegła cały ucywilizowany świat 
na obu półkulach, a jeżeli się nie mylę, za- 
prezentowała się w Warszawie, Lwowie i Po- 
znaniu, udał się raz jeszcze do tego samego 
żródła , i z licznych powieści naukowo-fan- 
tastycznych tego płodnego autora wybrał 
Dzieci kapitana Grant na przedmiot do no- 
wego dramatu. 

Główną trudnością było tu zastosowa- 
|nie do sceny niewyczerpanych prawie skar- 
„bów wyobraźni, nagromadzonych w powie- 

ści Juliusza Verne, i tylko taki doświadczony 

na dramatycznem polu pracownik jak pan 
,dEnnery, mógł się zwycięzko wywiązać z 
| tego zadania. 

Treść nowego dramatu stanowią podró- 
i że lorda Glenervan, który z dziećmi kapita- 
na Grant, Robertem i Mary przebiega wszy- 
stkie lądy i wody obu półkuli, szukając ich 
ojea i brata, o których smutnem położeniu 
na jakiejś lodowatej wyspie oceanu południo- 
wego, dowiedział się z pisma zawartego w 
butelce znalezionej we wnętrznościach rekina, 
złowionego na oceanie atlantyckim. Dramat 
w czternastu obrazach przedstawia najprzód 
rozbicie się okrętu Britania pod dowództwem 
kapitana Grant, przeciw któremu osada bun- 
tuje się i z porucznikiem Ayrton na czele 
odpływa w łodziach rozbitego okrętu, zosta- 
wiając na bezludnej lodowatej wysepce kapi- 
tana Grant z jego starszym synem Jakóbem, 
który towarzyszył ojcu w podróży przedsię- 
wziętej w celu odkryć w okolicach połu- 
dniowego bieguna, i majtka Benk, który dla- 
togo z nimi pozostał, żeby zamordowaniem 
ich obu w odpowiedniej chwili zemścić się 
za karę cielesną , którą kapitan kazał mu wy- 
mierzyć za jakieś przekroczenie w służbie, 
ale rozbrojony anielską słodyczą dziecka, któ- 
re gotując się na śmierć, modli się za swo- 
‚ich nieprzyjaciół, z wroga staje się obrońcą 


czynił uwagę, że tekst ten nie zawiera wy- 
razu „zaufanie“, który według jego zdania 
jest niezbędnym ; w skutku tej słusznej uwa- 
gi Ferry zmodyfikował brzmienie swojej pro- 
pozycyi i po zebraniu się na nowo Izby przed- 
stawił porządek dzienny jak następuje: „Izba 
deputowanych pokładając zaufanie w oświad- 
czeniach rządu i przekonanie, iż gabinet ma- 
jąc obecnie zupełną swobodę działania, nie 
będzie wahał się po wielkim akcie narodo- 
wym 5 stycznia dać większości republikan- 
skiej wszelkie słuszne zadośćuczynienia, któ- 
rych ona od dawna domaga się w imię na- 
rodu, mianowicie co się tyczy osobistości ad- 


ministracyjnych i sądowych — przechodzi do | 


porządku dziennego.“ 

Prezydujący oświadczył, że gabinet zga- 
dza się na ten porządek dzienny. Pan Flo- 
quet żąda głosowania nad prostym porząd- 
kiem, który został odrzucony większością 222 
głosów przeciw 168. Następnie poddano pod 


głosowanie tekst porządku p. Jules Ferry i; 


ten został przyjęty większością 223 głosów 


przeciw 121. Tym razem bowiem głosują- 


cych było 844. Absolutna większość zatem 


wymagała 173 głosów i gabinet uzyskał nad 
tę cyfrę 50 głosów. 

Naturalnie ten rezultat niezmiernie nie- 
podobał się lewemu krańcowi, i jeden z jego 
przywódców zawołał głośno: C'est une houte! 
Przeciwnicy gabinetu oburzeni są przeciw p. 
(ambecie, że się osobiście nie przyłożył do 
obalenia p. Dufaure. 


Rada państwa. 


ttt Wiedeń, 22 stycznia (A orespol. 
(-uzeżty Lwowskiej.) © zwykłej porze rozpo- 
zło się dzisiejsze posiedzenie izby posel- 
skiej, którego porządek dzienny sprowadził 
pewne przyjemne, choć samym przedmiotem 
swym wcale nierozciekawiujące urozmaicenie 


do rozwlekłego toku dyskusyi o traktacie 
berlińskim. Żaraz bowiem po wstę;nych 


formalnościach, z których nie ciekawego nie 
ma do zapisania, rozpoczęły się obrady nad 
traktatem handlowym z Włochami. 

P. Kopp przemawia za odrzuceniem 
traktatu z względu na niedosta'eczne zao- 
piekowanie się 


wolałby, aby uchwalona w roku zeszłym au- 
tonomiczna taryfa celna znalazła była zastó- 
sowanie powszechne bz wyjątku, i przy 
tej sposobności pomawia rząd o odstąpienie 
cd zasad, któremi się kierował, wnosząc 
projekt taryfy autonomicznej 

P. Teuschl w niejednym szczególe 
traktatu dopatrnje się niedostatecznego Za- 
warowania interesów przemysłu austryackie- 
go, w ogólności jednak uznaje korzyści 
traktatu. mianowicie także dla wywozu 


przemysłem jedwabuiczym , 
przez zniżenie cła z 800 na 200 zł. Mowea | 


Jokowity do Włoch, i będzie za nim 
głosował. 

P. Pacher przemawia przeciw trak- 
tatowi. Wybuchła bowiem powszechna wojna 
celna, do której wszystkie państwa uzbrajają 
się taryfami autonomicznemi. gdy tymcza- 
sem Austrya ma broń jedynie w swojem 
dodatku 10-procentowym. 

Minister handln Chlumecki stwier- 
(dza ważność traktatu handlowego z Wło- 
chami, względem którego rząd nie sprzy- 
krzył sobie rokowań trwających całe wzy 
lata, a uwieńczonych nakoniec dobrym skut- 
kiem, bo Austrya przeprowadziła swoje żą- 
dania. Na zarzut o odstąpieniu od zasad 
odpowiada minister, że to zarzut niesłuszny, 
gdyż owszem rząd wśród obrad nad taryfą 
autonomiczna oświadczył, że będzie to do- 
bry środek do ułatwienia sobie rokowań 
w sprawie traktatów handlowych 
| w głosowaniu uchwalono traktat han- 
dlowy z Włochami wszystkiemi przeciw 
siedmiu głosom. 
| Z kolei porządku dziennego idzie ciąg 
dalszy dyskusyi nad zatwierdzeniem traktatu 
berlińskiego. 

P. ks. Greuter: Zaczynam od tego, 
na czem p. Herbst skończył, t. j. od cięż- 
| kich wedle twierdzenia jego czasów dla par- 
Jlamentaryzmu, tylko że nie mogą zgodzić si 
na to twierdzenie w tym duchu, w jakim je 
wygłosił p. Herbst. Bo i jakże mieliżbyśmy 
skarżyć się na ciężkie czasy, skoro pozywa- 
my siedm mocarstw europejskich. a raczej 
paktujących między sobą cesarzy, królów, 
królowa i prezydenta potężnej republiki. 
przed kratki Rady państwa, a co najmniej 
chcielibyśmy nadać Radzie państwa urząd 
wielkiego kanclerza europejskiego. któryby 
kontrasygnował zawarte przez mocarstwa 
traktaty? (Wesołość). Z ławy ministeryalnej 
usłyszeliśmy napomnienie, byśmy nie wdzie- 
rali się w prawa korony; ponieważ zaś na- 
pomnienie to zgadza się 7 mojem i człon- 
ków stronnictwa mojego przekonaniem, prze- 
to głosować będziemy za wnioskiem p. Du- 
najewskiego w tem rozumieniu, że pan pre- 
zes był łaskaw przesłać nam kopię traktatu 
berlińskiego, a my przyjęliśmy go poprostu 
do wiadomości. Dopiero, gdyby upaść miał 
vniosek p Dunajewskiego, głosowalibyśmy 
za wnioskiem większości komisyjnej, a to nie 
jakobyśmy nań się godzili, lecz jedynie dla 
tego, aby raz już ubić tę spruwę. Albowiem 
dosyć już tej dyskusyi, która ma być tylko 
magicznie oświetlonym obrazem na ponurem 
tle dufychsznsowej działalności tej Izby. Aby 
pozosiać przedewszystkiem przy dyskusyach 
nad sprawą wschodnią, czegoż to nie doma- 
gano się po różne czasy! Jedni z panów o- 
ponentów polityki zagranicznej żądali polity- 
ki wyczekującej, br. Andrassy mial być Fa- 
biuszem Qunetutorem; ale nie przebrzmiały 
jeszcze ich głosy, gdy wystapili inni z żada- 
niem wystawieuia korpusu w Siedmiogrodzie 
lit d, aż nakoniec wszyscy razem pewnego 
| dnia wspinali się na ławy polskie, aby uści- 
|snąć dłoń mowey, który kategorycznie ządał 
| wojny z Rossyą — naturalnie bez grosza 
pieniędzy. (Wesołość:. Tak w ustawicznej sa 
"mi z sobą byli sprzeczności, aż w delegacyi 
doszli do tej inkonsekwencyi, że przyzwolili 


Isnera można tu powiedzieć, 


Z 


| koszta okupacyjne na r. 1879, a nie przy- 
izwolili ich na r. 1578. Rozumie się, że o 
|rzecz samą chodzić nie mogło; chodziło też 
tym panom tylko o nadanie sobie pozorów 
wobec ludności. pozorów, jakoby prowiant 
zjedzony przez żołnierzy w Bośnii wr. 1878 
potrafili im napowrót z żołądka wygadać. 
(Wesołość). Obawiają się ci panowie zamie- 
szań takich i owakich w następstwie okupa- 
cyi, a wszakże od lat dziesięciu zamięszanie 


jest ich żywiołem. Postępowanie ich, o 
ile się manifestuje w wniosku mmiejszo- 
ści komisyjnej, jest niesłychane; jest to 


„objektywka*. W zwy- 
|kłej objektywce sędzia kładzie areszt na 
druk, nie czepiając się autora; el pano- 
wie zaś zatwierdzają druk, zatwierdzają tra- 
i ktat berliński, a chcą ścigać hr. Andrassego. 
O takiem postępowaniu można powiedzieć z 
poetą rzymskim: Vidro meliora probogue, 
| deteriora sequor. Gdzież atoli jest akt oska- 
rżenia przeciw hr. Andreassemu? 7% pewno- 
ścią w sprawozdaniu komisyi  traktatowej. 
Mam je w ręku i szukam aktu oskarżenia; 
|na pierwszej stronicy nie ma, na drugiej nie 
ma, tak samo nie ma na trzeciej, a na czwar- 
tej — patrzcie panowie! (Mowea pokazuje 
ina wszystkie strony próżną czwartą stronicę 
sprawozdania komisyjnego. Wieika wesołość. ) 
Na czwartej jest oto biała barwa niewinności. 
(Ponowiona wesołość.) Ale wszystko to mie | 
nowość. Nowością jest zapalczywe adwokackie | 
czepianie się literek w interpretacyi ustaw 
i (brawo!); nowością to, że najwięksi rabuliści 
są poważani jako prawdziwi mężowi stanu 
(brawo! brawo!); nowością ta gra w pilke 
między delegacyą a Radą państwa, wskutek 
której jedna i ta sama sprawa po raz trzeci 
już jest dyskutowana. A sposób wyrażania 
jsię w tej dyskusyi także jest nowy. U6% po- 
myśli sobie zagranica i jakiż to musi wy- 
wrzeć wpływ na wewnątrz, jeśli z tej lzby 
odzywają się głosy do koszar, iż wyprowa- 
dzono żołnierzy na rabunek? (Brawo!) 
Mowca przechodzi do argumentów opozycyi 
o zachowaniu konstytucyi, co przetłómaczone 
na uczciwy język znaczy tylko zachowanie 
panowania w ręku swego stronnictwa; cały 
interes opozycyi polega tylko na agitacyi wo- 
bec niedalekich wyborów. Zwracając się prze- | 
ciw zastraszającym wywodom Neuwirtha 0 | 
skutkach okupacyi w dziedzinie finansowej, 
mowca odmawia liberałom prawa do zawo- 
dzenia skarg podobnych, skoro nie 4 okupa- 
cyi spłyną skutki w duchu upadku ekono- 
micznego i finansowego, lecz już spłynęły z 
liberalnej gospodarki, co mowca ilustruje wy- 
malowanym jaskrawemi barwami obrazem 
skutków r. 1873 w dziedzinie publiczno- i 
prywatno-finansowej, a nawet w dziedzinie 
ustawodawczej (pożyczka 80-milionowa, sprze- 
daż dóbr skarbowych, ustawa o kuratoraci it. p.) 
P. Hausner w słynnej mowie swej, powołując się 
La swoje studya statystyczne, utrzymywał 
wprawdzie, że wszyscyśmy zawinili w spra- | 
wie tego upadku finansowego i ekonomiczne - 
go, i na dowód tego przytoczył liczby: 5 
książąt, 17 hrabiów. Wbrew intenevi p. Hau- 
że statystyka 
jest największym wrogiem właśnie liberałów. 
Ale trzeba należycie kategoryzować i grupo- 
wać liczby statystyczne; umieć liczyć od 5 


pewna nieokreślona 


E 
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do 17, to nie sztuka. Gdyby p. Hausner był 
nam powiedział, ilu z tych książąt i hrabiów 
nie należy do liberałów, z pewnością nie 
byłby zebrał tylu oklasków. (Brawo!) Mow- 
ca dowodzi dalej, że przeciwnicy okupacyi 
sami postawili hr. Andrassego tum, gdzie 
stoi. Były czasy, że unosili się przyjaźnią 
pruską. w delegacyi nalegali na hr. Andras- 
sego, aby wszedł z Prusami w przymierze, 
Czyściec myśleli panowie. że Bismarck przyj- 
mie sojusz z Austrya bez przyjaźni zarazem 
z Rossyą, względem której Prusy były dłu- 
znikiem? Czyż byliście tyle naiwni, żeby 
przypuszczać, że dla przyjaźni austryackiej 
Prusy wyprą się całej tradycyi Hohenzoller- 
nów? Austrya, ubiegająć się o przyjaźń pru- 
ską, musiala zarazem przyjąć przyjaźń ros- 
syjską, a w ten sposub powstał sojusz trój- 
cesarski; który stał się początkiem kwestyt 
wschodniej. Rossya tak chciała, Prusy pray- 
zwoliły, a Austrya musiała przyzwolić. Dość 
obszerne jeszcze zakończenie mowy po- 
święea mowca wyłącznie Tyrolowi, zastrze- 
gajac się przeciw porównywaniu Andrzeja 
Hofera z Hadżim Loją, wysławiajas patryo- 
tyzm tyrolski, ule tylko warunkowy wskutek 
odjęcia Tyrolowi dawnych praw, i nie pra- 
gnąc dla kraju swego celem orzeźwienia te- 
go pautryotyamu niczego więcej, jak tylko 
tego, co cesarz JMć przyrzekł delegucyi bo- 
śniackiej. 

P. Scharsehmid o spóźnionej już 
porze i wobee niewielkiej liczby posłów za- 
biera głos do przemówienia, w którem, go- 
dząs się nu okupacyę warunkowo jako na 
konieczne złe, motywuje rezolucyę, którą 
chce dodać do zatwierdzenia traktatu, a 
której treść jest następująca: Izba poselska, 
obstając przy zapatrywaniach wyłuszezonych 
w adresie z dnia 5 listopada r. z. co do 
groźnego w skutek okupacyi położenia finan- 
sowego i co do obaw o mogących wyniknąć 
z tej akeyi zawisłań prawnopolitycznych, 
wynurza przekonanie, iż kierownictwo spraw 
zagrunicznych nie spuści tych wątpliwości 
finansowych i prawnopolityczbych z bacznej 
uwagi. Izba uważa za rzecz konieczna, aby 
poprzestano na okupacyi, aby koszta okupa- 
cyl były pokrywane z dochodów zajętych 
krajów i aby z skarbu państwa nie czyniono 
tam nakiadów. 

Tu przerwano obrady. 

P. Steudl wnosi interpelacyę do rzą- 
du: 1 zy rząd myśli zarządzić, aby po- 
wracające z bBośnii konie i fury. z powodu 
niebezpieczeństwa przewleczenia chorób były 
poddane obserwacyi weterynaryjnej? 2. Oz 
gotów zarządzić, aby te konie i fury nie 
przybywały bezpośrednio do Wiednia, lecz 
pozostawały przez czas ob-erwacyi w miejscu 
mniej narażonem na niebezpieczeństwo ? 

Koniec posiedzenia o godź. 87/ 
Następne jutro. i 


SPRAWY ZAGRANICZNE 
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(Mwestya greckoturecka.) 
Ateński korespondent Polit. Corresp. 
pisze pod dniem I2go stycznia: „Gdy mini- 


——— —- 


i wiernem wsparciem biednych rozbitków. |iandyi, po najrozmaitszych wyspach małych, | niu Rotomaga, 


To stanowi niejako prolog. 

Dalej przenosimy się do zamku lorda 
Glenervan w Szkocyi, potem na pokład jego 
statku, gdzie siostra lorda, miss Arabella , 
niesłychanie nerwowa i eteryczna , i uczony 
geograf Paganel, odznaczający się bezprzy- 
kładnem roztargnieniem, stanowią zabawną 
stronę wzruszających zkądinąd a nawet prze- 
rażających obrazów. W czwartym obrazie 
znajdujemy się na wulkanicznym stoku gór 


Andów, i tu występuje na scenę olbrzymi | 


sęp, unoszący w szponach małego Roberta 
Grant, ale sępa zabija dziki Patagon i dzie- 
cię żywe i zdrowe oddaje opiekunowi. 

Po efektownem bardzo trzęsieniu ziemi, 
następuje obraz, w którym widzimy kapitana 
Grant i jego syna, umierających prawie wśród 
lodów i śniegów, i znów nagle znajdujemy 
się w Valparaiso i kontrast występuje tu w 
w całej sile; zachwycający balet odbywa się 
przy wspaniałej dekoracyi, blyszczącej zio- 
tem, srebrem, drogiemi kamieniami i różno- 
kolorową illuminacyą. Zadon opis nie zdołał- 
by dać wyobrażenia o widoku, jaki się tu 
przedstawia. 

W dziewiątym obrazie widzimy nie- 
przebytą puszczę w Australii, i ta na scenie 
odbywa się połów wieloryba. . kauczukowego, 
bo przecie trudnoby wymagać, żeby go nam 
na teatrze przedstawiono im natura, i dyre- 
keya zdaniem mojem dość już i tak, jeżeli 
nie więcej niż dość zrobiła, że w następują- 
cym obrazie na lodowatej wyspie występują 
prawdziwe żywe niedźwiedzie. 

Dwa ostatnie obrazy pod tytułami: Jo- 


rze wolne od lodów i Sżońce o północy, g0- | 


dnie wieńczą ten szereg wspaniałych wido- 
ków. Lody topnieją, słońce oświetla błęki- 
tne morze. a dzieci kapilana Grant rzucają 
się w objęcia odnalezionego ojca i brata. 
Widzowie podróżuje myślę i oczami 
po Chili, republice argentyńskiej, Nowej Ze- 


po Australii, żeglują po oceanie atlantyckim, 
spokojnym, indyjskim, aż pod biegun połu- 
dniowy. przypatrują się połowowi wieloryba, 
apaści białych niedźwiedzi, a dla odmiany 


| rozkoszuję się powabnym tańcem dziewic w 


Valparaiso wśród cudownych widoków tej tak 
słusznie nazwanej rajskiej doliny. 

Nie można odmówić wielkiej zasługi 
autorowi, który tak zręcznie ułożył szereg 
tych interesujących obrazów, ale i temu za- 
przeczyć nie można, że maszyniści i mala- 
rze dekoracyj bodaj czy nie w większej po- 
lowie przypisać sobie mogą powodzenie tej 
sztuki, która z pewnością na cały rok wy- 
starczy teatrowi przy bramie Sw. Marcina. 

Wszystko to bardzo pięknie, ale przy- 
patrzywszy się bliżej trudno się wstrzymać 
od smutnej uwagi. że w tych warunkach sce- 
iny, sztuka w prawdziwem znaczeniu tego 
wyraza wcale niekorzystne zajmuje stano- 
wisko. R 

Od niejakiego czasu, jeżeli jakie nowe 
| dzieło tak zwsue dramatyczne, znajduje wiel- 
kie powodzenie u szerszej paryskiej publicz- 
| ności, to można się z góry założyć, że w 
|niem główne role grają dwa żywioły, me- 
chanika używająca w całej rozciągłości wszyst- 
kich najdzielniejszych swoich organów 1 
wszystkich najnowszych wynalazków, i — 


ro- lub dwunożne zwierzęta. Wspomniałem 
już kiedyś o dramacie Dumasa ojca, w któ- 
tym sfory ogarów i chartów więcej sprawiają 
efektu niż wszyscy mówiący artyści, o Kor 
|sarzuch Savony, gdzie koń i hecarka odbie- 
rają najnuczniejsze oklaski. Dziś do zupeł- 
nego powodzenia Dzieci kapitana Grant po- 
trzeba bylo malowanych na biało niedźwie- 
dzi, mechanicznego sępa i wieloryba na sprę- 
|żynach, tryskajacego wodą, jakby był żywy. 
| Widzieliśmy już nieraz na scenie słonie i wiel- 


| blady, lwy i tygrysy a w ostatniem wznowie- 


zoologia, reprezentowana przez jakie czwo- | 


mamy nawet prawdziwe 
węże posłuszne skinieniom swego pogromcy 
czy magnetyzera i tylko patrzyć, jak Lapoń- 
czycy z renami i psami wystapią w jakim u- 
myślnie dla nich napisanym dramacie. 

Sprawiedliwość nakazuje przyznać, że 
prasa, a przynajmniej 'epsza jej cześć nie 
pomija milczeniem tych widocznych symypto- 
mów upadku, owszem głośno oburza się tem 
najściem hecarstwa na ziemie literatury i sztu 
ki, wołając o energiczne oddziaływanie prze- 
ciw temu zepsuciu smaku, ale najskuteczniej 
wystąpić w tym razie przeciw szerzeniu się 
złego mogą tylko pierwszorzędne teatry i 
rząd, którego obowiązkiem jest cziwać nad 
utrzymaniem tradycyjnej godności Sceny, 
pod warunkiem, żeby dobrze rozumiał to za- 
danie. 

Niech sobie niewykształcona albo prze- 
sycona część pnbliezności więcej się unosi 
nad rykiem lwa albo mrukiem niedźwiedzia, 
niż nad szczytnym ustępem Zoracjnszów al- 
ibo Cyda; to rzecz bardzo naturalna. Nieby 
| to nikomu nie szkodziło, żeby tego rodzaju 
(smakosze przepędzali wieczory w mensże- 
ryach, byle tylko te menażerye nie cisnęly 
|się do miejśe mających inne, estetyczniejsze 
| przeznaczenie i byle prawdziwa sztuka mia- 
' da jakiekolwiek uprzywilejowane świątynie. w 
| których byłaby pewną niepodzielnej czci dla 
siebie i tylko dla samej siebie. 

Niech sobie prywatni przedsiębiorcy te- 
atrów wyłącznie nad tem mózgi smażą, ja- | 
kim sposobem najwięcej zarobić pieniędzy, | 
tego trudno im zabronić. wolno tylko przy- 
puszczać, że się grubo mylą idae ślepo dro- 
ga, na którą od kilku lat weszli, bo droga | 
ta w każdym razie co najmnej kosztowna 
| i ryzykowna. Na wystawienie takiej efektownej 
sztuki trzeba wydać, lub zadsużyć się na kil- | 

kadziesiat tysięcy; niechże sztuka nie powie- 
dzie się i gotowe bankructwo; cały majątek | 
stawia się tu na jedną kartę. | 


Sądzę że nawet prywatni przedsiębiorcy 
teatrów, którzy rzadko kiedy szezerze uwzglę- 
dniają prawdziwie artystyczną stronę swego 
przedsiębiorstwa, we własnym interesie po- 
winionby rozważyć i przekonać się, że nie 
należy poświęcać gruntu rzeczy dla przydat- 
kowych szczególow, i raczej rzeczywistą war- 
tością sztuk a nie błyskotliwem ich przed- 
stawianiem wabić widzów, bo nie ma wąt- 
pliwości, że każdy teatr taką znajduje pu- 
bliczność. jakiej jest wart i kto na stół sta- 
wia półmisek żołędzi albo wiązkę ostu, po- 
winien przewidzieć, jakich znajdzie konsu- 
inentów... 

-Satuka obecnie przy niezaprzeczeniu je- 
żeli nie zepsutym zupełnie to przynajmniej 
psującym się smaku publiczności przez kar- 
mienie Jej niestosowną strawą, jedyne znaj- 
duje schronienie w teatrach wspieranych ze 
skarbu publicznego. Hiratie français jest 
nieskalaną swiątynią wielkiej przeszłości, te- 
go mu nikt nie zaprzeczy; śmiało nawet po- 
wiedzieć można, że żadna stolica w Europie 
i Ameryce nie posiada nietylko świetniej ale 
nawet równie swietnie utrzymanej sceny, ale 
gdzież przyszłość sztuki znajdzie równie pow- 
ne i bezpieczne schronienie? O tem nie pa- 
miętali dotąd wszyscy kierownicy wydziału 
sztuk pięknych i ich orędownicy w Izbach. 

Ostatni budżet wyznaczył 2,028.500 fr. 
na wsparcie teatrów, ale z tej dość pokaźnej 
sumy tylko 300.000 a zatem nieledwie siód- 
ma część przeznaczoną jest dla sztuki dra- 
matycznej: 240.000 dla Theatre français i 
50.000 mówię, sześćdziesiąt tysięcy dla 
Odeonu, a reszta 1,728.500 idzie na wspar- 
cie muzyki, wyłącznie muzyki, a ztej reszty 
blisko połowę bo 625.080 bierze sama Wielka 
Opera! 

(Dokończenie nastąpi). 


J. BOHDAN 


ster Delijannis przed dwoma tygodniami za- 
komunikował tutejszym reprezentaniom mo- 
carstw. podpisanych na traktacie ber.nskim, 
odpowiedź Porty na zaproszenie greckie do 
mianowania komisarzy granicznych i pod- 
niósł przy tej sposobności, że zaproszenie to 
nastapiło na podstawie uchwał kongresu 
berlińskiego. Rozwiązanie kwestyi greckiej 
zdawało sie być bardzo bliskiem. Zaprosze- 
nie wysłał rząd dnia Ż1go lipca; 381go sier- 
pnia miał wystosować Delijannis okólnik do 
mocarstw europejskich z prożbą 0 pośredni- 
ctwo. Okólnika nie wysłano, ponieważ ture- 
cki poseł Photiades hej złożył w ostatniej 
chwili przychylne oświadczenia, dnia go 
września dat nasz poseł w Konstantynopolu 
Konduriotis Porcie dwudniowy termin do 
udzielenia odpowiedzi na owe zaproszenie 
z 21 lipca; 7go września odpowiedział Sav- 
fat basza, Że Porta musi przedewszystkiem 
czekać odpowiedzi na znany memoryał. Rząd 
grecki uważając tę odpowiedz za wymijającą, 
wystosował okólnik do mocarstw 1 rowno- 
cześnie uwiadomił przez Konduriotisa Savfe- 
ta baszę, że recya nie odstąpi nigdy od 
swoich praw sankcyonowanych przez kon- 
gres berliński. Przez cały październik pra 
cowała dyplomacya usilnie nad tem, aby po- 
rozumienie pomiędzy Tureyą a (irecyą pray- 
wieść do skutku, ale wszystkie te usiłowania 
nie doprowadziły do żadnego rezultatu. Gdy 
wreszcie Francya ujęła się za Grekami 
i chciała przywieść do skutku medyacyę mo- 
carstw, o którą prosiła Grecya. wtedy Z Je- 
dnej strony ujrzała się Anglia nagle uwi- 
klaną w wojnę afganską, z drugiej zas stro- 


ny miały miejsce w Atenach „pożałowania 
godne przesilenia, które musiały osłabić 
sympatye zagranicy dla narodu greckiego. 


Gdy wreszcie Kumunduros zdołał zrekonsty- 
tuować swój gabinet na silniejszych podsta- 
wach, gdy dalej przez zatwierdzenie ukladu 
z wierzycielami pierwszego greckiego dłngn 
narodowego z 1824—25 podniósł się o tyle 
kredyt grecki. że obecnie można było nawet 
zaciągnąć nowe pożyczki w sumie 50 milio- 
nów drachm na targu paryskim, wtedy mó- 
wiono w początku grudnia, że każdej chwili 
można się spodziewać irady sułtańskiej 
z nominacyą komisurzy tureckich dla, uregu- 
Jowania grei ko-tnreckiej granicy. Dnia 200 
dnia mianował rząd grecki komisyę zło- 
Żona z trzech oficerów inżynieryl, którzy 
mieli przedsięwziąć wsitę:ne badania. Dniu 
23g0 grudnia odebrał rząd przez Kondnrio- 
tisa 1 tutejsze poselstwo tureckie urzędową 
wiadomość o odnośnej radzie. W odpowie- 
dzi na turecki komunikat doniosła Grecya 
Porcie dnia 27go grudnia o ustanowieniu 
komisyi i prosiła ją o wyznaczenie miejsco- 
wości, w której komisarze mają się zebrać, 
aby na podstawie paragrafu 24g0 rozpocząć 
natychmiast rokowania. Gdy komisya grecka 
otrzymała już polecenie. aby każdej chwili 
była gotowa do pouróży do Volo, padszedł 
w końcu grudnia telegram Porty z doniesle- 
niem, że w Kokotis nad granicą tesalską 
maja się zjechać komisarze. Na ponowne 
zapytanie tutejszego poselstwa tureckiego 
i ministra Delijanisa poprawiono przekręconą 
nazwę na Kompoti nad granicą Kpiru. Tym- 
czasem puściła Porta w świat wiadomość; 
że wobec pokojowego pradu panującego 
w bKuropie Grecya nie rości sobie żadnych 
pretensyj do Janiny, i że ani Grecya ani 
Tnreya nie myśla już apelować do Kuropy, 
lecz same się między sobą ułożą. Rząd gre- 
eki widział się zmuszonym zaprzeczyć tej 
wiadomości kolportowanej przez cada prasę 
europejską. (Tymczasem nadszedł z Konstan- 


rrij 
gru 


tynopoła nowy telegram z wiadomością. że 
na miejsce zjazdu komisarzy przeznaczono 
Kostakions. Jakkolwiek miejscowości tej nie 


można hyło znaleść na żadnej mapie, to Je- 
dnak komisarze greccy otrzymali rozkaz, aby 
dnia 8 stycznia na korwecie pancernej PUR 
ga“ odpłynęli do Arty. Ale i tym razem nić 
z tegn nie było. Mukhtar basza doniósł 
z Prevesy rządowi greckiemu, że chcąc za- 
pobiedz pomyłkom i przekręcaniom przez 
teleprafy, doniesie pocztą o miejscu spotka- 
nia się, które jest małą wsią nad granicą 
Epiru Dnia 9g0 stycznia wresze e nadeszła 
do naszego zagranicznego urzędu depesza 
Konduriotisa z uwiadomieniem, że Vahan 
effendi. członek tureckiej komisyi, został ed- 
wołany, lecz niebawem przez kogo innego 
będzie zastąpiony. W tym czasie kilkaset 
chrześcijan wystosowało do króla Jerzego 
i francuskiego ministra spraw zewnętrznych 
Waddingtona petycyę. aby Janina została 
przyłączona do Grecyi. Kto zna się na ;0- 
lityce tureckiej, ten latwo pojmie, że te 
wszystkie Śmieszne tradności i pozory mają 
Jej tylko na to posłużyć, aby Grecyę i mo- 
carstwa europejskie wywieść w pole. Tym- 
czasem dowiedziało się 


wa Mukhtar basza w  Janinie, Prevesie 
1 innych miejscowościach, zamieszkanych 


przez Albańczyków, swojego stanowiska jako 
komisarz. Pracuje on nad utworzeniem no- 
wej ligi albańskiej w Epirze. Agenci jego 
przebiegają kraj i rozmaitemi obietnicami 
starają się nakłonić epirskich Albańczyków, 
aby się sprzeciwili połączeniu z  Grecya. 
Rząd grecki jest z tego powodu zaniepoko- 


nasze ministerstwo | 
spraw zewnętrznych, w jaki sposób naduży- | p. 
'wiedliwości: w grudniu r. z. uwolniono nas 
| od ministra 
(A chociaż 
, mimo to nie O ) 
| wych ludzi w najwyższych urzędach, przesi- 


jony i zdaje się. że dzisiaj uwiadomił o 
wszystkiemm mocarstwa europejskie. Jutro o 
godzinie 10tej przed południem odbędzie się 
tu w sali ratuszowej wielki meeting około 
2-—3000 osiadłych tu Mpirotów, którzy za- 
mierzają do rządu i mocarstw wystosować 
petycyę w sprawie przyłączenia Janiny do 
Grecyi.* 


(Adres do hr. Charmborda.) 

Deputowani i senatorowie rojalistyczni 
wystosowali 20 bm. następujący adres do hr. 
Ckamborda: 

„Monseigneur! Losy Franeyi zostały 
znowu oddane na pastwę rządowi i stron- 
nictwu, które zawsze narażały ją na niebcez- 
bieczeństwo. Patryotyzm nasz stawia sobie 
z niepokojem i obawą pytanie, czy nie stoi- 
my znowu w przededniu owych zgubnych 
przewrotów, które w dziejach naszych zapisały 
już trzy nieszczęsne i straszne daty. Admi- 
nistracya, armia, inagi-(ratura i duchowień- 
stwo zostały już uznane za podejrzane. W 
podziemiach nowych socjalistycznych warstw 
domagają się już głośno wypowiedzenia woj- 
ny kapitałowi, stłumienia stanu obywatel- 
skiego, odwetu za komunę, rehabilitacyi jej 
żołnierzy i tryumfu jej zasad; tak wygląda 
horyzont polityczny. Ze stanowiska ekono- 
mieznego widzimy wszędzie upadek; nędza 
szerzy się w sposób okropny: przemysł spo- 
czywa, handel upada; ucisk i nędza robotni- 
ków doszły już do ostatecznych granie 
Gdzież jest ów rozwój zapowiedziany nam 
przez ludzi nieoględnych ? Nasi przeciwnicy, 
nawet najlekkomyślniejsi, utrzymują, że za- 
panował jakiś wstręt do pracy, pewien ro- 
dzaj moralnego letargu, którego niepodobna 
sobie wytlomaczyć. Nam nie trudno wytłó- 
maczyć przyczyn tego upadku i tych cier- 
pień. Pochodzą one po największej części z 
naszych smutnych politycznych stosunków. 
W republice, przechodzi się z niepokojów 
do przesilen a z upadku w przepaść. Jak też 
wyglądać będzie republiku Jutro? Oto pyta- 
nie, które stawia sobie każdy i które ubez- 
władnia wszelkie interesa. Republika nasza, 
która zwie sie oględna, konserwatywną i li- 
beraluą i którą przeriwnicy nasi zawdzięcza- 
ją pożałowania godnym błędom i sympatyom, 
na które oburza się i rumieni godność nasza 
jako Francuzów, tudzież wyzyskaniu ciemno- 
ty i przesądów mas, jest skondemnowaną tak 
samo jak wszystkie jej poprzedniczki na 
śmierć we własnej krwi i obłędzie. Rojaliści 
paryscy objawili dotychczas swe istnienie tyl- 
ko w dniach rocznicy wielkich naszych wy- 
padków smutnych, albo też w dniach bło 
gosławionych, w których przypominaliśmy 
sobie radość ojców naszych i ożywialiśmy 
nasze najdroższe nadzieje. Na przyszłość nie 
wystarczają już te manifestacye wierności. 
W przededniu ciężkich prób, które zagrażają 
Hruncyi, byłoby rzeczą niedostateczną mani- 
festować tylko nasze usposobienia. Patryo- 
tyzm nasz nakazuje nam dzisiaj więcej niż 
kiedykolwiek być gotowymi do stawienia 
czoła wypadkom, które prędzej czy później 
mogą narazić spokój publiczny, wolność su- 
mienia, niezmienne i nieprzedawnione prawa 
religii, rodziny i własności, niezawisłość, do- 
brobyt i honor Francyi. Znosimy ustawy, za 
pomocą których wydaje nas rewolucya na 
pastwę chimery, samowoli, I namiętności wię- 
kszości. W dniu zaś, w którym zagrażałoby 
niebezpieczeństwo istnieniu naszej ojczyzny. 
w tym dniu, Monseigneur, oby Bóg, który 
czuwa nad Hrancyą, dozwolil nam zgroma- 
dzić się dokoła naszego króla celem wyrwa- 
nia naszego kraju z- szponów anarchii i de- 
spotyzmu awanturników. Powstając zwycięsko 
z tego niebezpieczeństwa mogłaby wówczas 
Francya wolna, uratowana, wznieść okrzyk 
radości, szczęścia, pokoju, pracy i wolności: 
„Niech żyje król!* 


(Zmiany personalne w rzadzie ros- 
syjskima) 


Że stolicy rossyjskiej pisze dnia 6 b. m. | 
korespondent Köln Ztg. Dziennikarstwo ros- | inga, | i 
. i F . z TARE, 0 * | RA : s aie > acz a STA hew Ą 
syjskie zajmuje się od kilku miesięcy sprawą | sprawdzi ta pogłoska. posypią się pewnie 
y | najrozmaitsze kombinacye 1 przypuszczenia 


reform wewnętrznych. Tuzinami pojawiają się 
plany. zwłaszcza na polu finansowem, ale też 
jeszcze prędzej znikają, ażeby ustąpić miejsca 
nowym, które tak samo idą do kosza. Mimo 
calego tego balasu punkt ciężkości naszej dzi- 
siejszej polityki nie spoczywa w tych refor- 
mach, bo nie chodzi nam nigdy o rzecz, lecz 
tylko o osoby. Od czasu zakończenia wojny 
sygnalizowałem wam kilkakrotnie ruch, który 
w innych państwach musiałby być nazwany 
przesileniem ministeryalnem. Gorczaków, Szu- 
wałów, Timaszew, Tołstoj, 


cała sytuacya. W lecie z. T. ustąpił Reutern 
minister finansów i Dahlen, minister spra- 


spraw wewnętrznych, Timaszewa. 
zmiany te były bardzo ważne, 
zaspokolły jeszcze potrzeby no- 


Jenie nie było jeszcze całkiem zażegnane. 
Nie chodziło tu bowiem tylko o próby w po- 
jedynczych gałęziach administracyi państwo- 
wej lecz raczej o odnowienie całego personalu 


Gazeta Lwowska z dnia 24 stycznia 1879, 
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Greigh, oto oś, | 
l okolo której obraca się od kilku miesięcy 


ð 


u steru państwa w duchu jednolitym. Dla | wszelkiemi sposobami pracowała nad tem, 


tego też kwestya ta nie będzie rozwiązaną, 


dopóki ks. Gorczakow stoi na czele rządu | | ( s e i 
igo następnie do zniszczenia Turcyi. W Buł- 
(garuch udało się Rossyi rozbudzić takie po- 


a przyszłe stanowisko Nznwałowa nie jest 
jeszcze oznaczone. Około tej kwestyi głównej 
obracały się przez dlugi czas wszystkie sto- 
sunki wewnętrzne. lm więcej pojedyncze dzia- 


ły administracyi państwowej traciły ze swej | A | 
į przed mniej więcej 3 laty pomiędzy Grekami 


biurokratyczno-centralistycznej formy w sku- 
tek pojawiania się nowych ustaw, im więcej 


wżyły się te nowe ustawy pomiędzy narodem | 


i zaczęły stanowić organiczną całość, tem 
konieczniejszą staje się potrzeba dać prawi- 
dłowy i legalny wyraz temu wzajemnemu 
oddziaływaniu władz w rządzie centralnym. 
Od ukończenia wojny tureckiej nie chodzi u 
nas już tylko o rozwój komunikacyj, sądow- 


nietwa, administracyi. samorządu i t. p. lecz | 
głównie o to, w jakim kierunku ma na przy- | 


szłość rozwijać się cała konstytucya państwa 
Konserwatyzm, liberalizm, ustroj narodowy, 
ustrój konstytucyjny, oto hasła dzisiejsze. Dla 
tych zasadniczych idei była kwestys osób. 


przynajmniej w urzędach najwyższych, rze- | 
czą bardzo ważną. To też od lata, zwracano | 


caśkiem słusznie uwagę na hr. Szuwałowa i 
powiedziano sobie, że powołanie go do steru 
wyjaśni najniezawodniej, jaką formę rządu 


obierze sobie car. Pisałem wam kilkakrotnie, | 


z jaką uwagą śledzono tu kaźdy krok Szu- 
wałowa i jak silnie zakorzeniło się przekona- 
nie, że ambasador londyński nie pozostanie 
długo na swej posadzie. Hr. Szuwalow jest 
od dawna zdecydowany opuścić Londyn. Po 
kongresie berlińskim wyjechał on z tem po- 
stanowieniem do Liwadyi. Mniemano po- 
wszechnie, że tam zapadnie ostateczna decy- 
zya co do przyszłego jego stanowiska. Tym- 
czasem nie zapadła w Liwadyi żadna decy- 
zya. Ambasador, tak głoszą, nie mógł się zde- 
cydować, nie mógł znaleźć stosownej okazji 
do przedłożenia carowi prośby o dymisyę i 
zmuszenia go tym sposobem do rozwiązania 
kwestyi personalnej w najwyższym urzędzie 
państwowym. Z niczem powróci tedy Szu- 
wałow z Liwadyi do Londynu. Tymczasem 
zmieniła się postać rzeczy w Petersbur- 
gu a to po części przez rozstrój, jaki za- 
panował w dotychczasowym komitecie mini- 
steryalnym, przez finansowe i inne kłopoty, 
przez ciągłe rozruchy w kraju, które w li 
stopadzie r. z. znalazły wybitny wyraz w za- 
burzeniach studentów w Petersburgu. Wszyst- 
ko to nagliło do oddania kierownictwa w sil- 
niejsze, młodsze ręce. W grudniu rozeszła 
się pogłoska, że car zamierza utworzyć ga- 
binet jednolity w miejsce dotychczasowego 
komitetu ministeryalnego. Gabinet ten pod 
przewodnictwem cara miał pojedyńcze działy 
administracyi utworzyć na wspólnej podsta- 
wie, ale byłby zawsze zawisły od monarchy 
i dlatego nie mogłoby być mowy o jedno- 
litości. Dopiero gabinet z ministrem prezy- 
dentem na czele miał być punktem oparcia 
dla wszystkich spodziewanych reform w po- 
jedyńczych gałęziach administracyjnych. Wów- 
czas to, gdy się pojawił ten plan ostatni, 
zwróciły się znowu oczy wszystkich na Lon- 
dyn. Wkrótce potem głoszono znowu, Że nie 
Szuwałow, lecz Wałujsw zostanie ministrem 
prezydentem. Walujew, minister domen, Jest 
już od dawna kandydatem na najwyższą jo- 
sade państwową. Posiada on w wysokim sto- 
pniu reprezentacyę zewnętrzną. cieszy się Za 
ufaniem cara i jest wykształconym MKuropej 
czykiem. Ale nie podołałby niezawodnie tak 
wielkiemu zadaniu, jakie będzie musiał spei- 
nić pierwszy rossyjski minister prezydent. 
Źwołna wykryto wszystkie jego słabe strony, 
jakie miały wyjść na jaw podczas urzędowa- 
ria w zarządzie domen. Słabostki to nie czy- 
nią wprawdzie ujmy jego osobistej nezciwo- 
ścj, ale zachwiały wiarę w jego zdolności. 
To też znowu skierowano uwagę na londyń- 
skiego ambasadora i nie podobna przemilczeć, 


ize i hr. Szuwałow poczynił ze swej strony 


pewne kroki, które każą domyśluć się, że 
wkrótce nastąpi jakaś zmiana. tak n p. ku- 
pił niedawno w Petersburgu pałac za 2 mi 
Jiony rubli. W ostatnich dniach dowiedzia- 
łem się, że hr. Szuwałow przyjedzie wkrót- 
ce z Londynu do Petersburga. Jeżeli się 


Na każdy wypadek nie będziemy dlugo cze- 
kaé na stanowcza decyzyę w tym lub owym 
kierunku. Z rozmaitych stron pojawiają się 
przypuszezenia, że Szawałow obejmie na ra- 
zie kierownictwo ministerstwa spraw we- 
wnętrznych, które obernie spoczywa w rè 
kach Makowa W każdym razie przybycie 
Szuwałowa do Peterstutga ożywi niezmier- 
nie sytuacyę i wyrwie kwestyę reform % za- 
stoju, w jakim obucnie jest pogrążoną.* 


(Gubernator Wschodniej Rumelii.) 
W sprawie nominacyi Rustema haszy 
gubernatorem wschodniej Rumelii, na która 


jak wiadomo, nie chce się Rossya zgodzić, 


pisze Germania: „Przyczyny tego wzbrania- 
nia się Rossyl nie należy szukać w samej 
nienawiści ku wszystkiemu co katolickie. 
Rząd rossyjski kieruje się w tem ważniej- 
szemi względami. Ze Porta odgadła zamiary 
rossyjskie, dowodzi wlasnie nomiuscya Ru- 
stema. Wiadomo, że Kossyw już dawno 


aby w szczepaci podległych rządom ture- 
ckim rozbadzić poczncie narodowe i użyć 


czucie bardziej aniżeli sobie tego sami Ros- 
syanie życzyli. Dowodem tego jest grecso- 
bułgarski spór kościelny, który wybuchł 


j Bulgarami a jedynie z tego powodu był 
możliwy, że poczucie narodowe u Bułgarów 
było zbyt silne i zwróciło się nietylko prze- 
ciw niewiernym Turkom, ale także przeciw 
antypatycznym dla nieh jakkolwiek jedną 
religię wyznającym (Grekom. Taki rozbrat 


pomiędzy Bułgarami i Grekami nie był Ros- 


|syanom na rękę, gdyż utrudnił im stanowi- 


sko jako obrońcom wszystkich  prawosła- 
wnych chrześcijan w Turcyi. Udało im się 
wprawdzie zapobiedz sehizmie, ale Grecy 
zaczęli niedowierzać Rossygnom a gdy w 
powstaniu kreteńskiem zupełnie zostali przez 
nieh opuszczeni, mimo że ich Rossyanie za- 
chęcali poprzednio do powstaniu, odwrócili 
się zupełnie od swoich dawnych przyjaciół 
tem bardziej, że w pokoju z Turcyą Rossya 
zupomniała zupełnie o Grekach. Może być, 
że Rossyanie chcieli tem ukarać Greków za 
zerwanie przyjaźmi. Že Bułgarzy nie mogą 
zająć wobec Rossyan podobnego stanowiska, 
to naloży przypisać geograficznemu położeniu 
ich kraju, zwłaszcza wskutek ostatniej wojny, 
która zwaliła na ich karki całą armię ros- 
syjską. Niejedno przemawia jednak za tem. 
że chętnieby się pozbyli rossyjskiej hegemo- 
nii, gdyż z własnego doświadczenia poznali 
nietylko doskonałość rossyjskiej administra- 
cyi z jej korrupcyą i srogością, ale nadto 
oddziaływa na nich przykład Bośnii i Herce- 
gowiny, które uwolnione od gospodarki tu- 
reckiej nie zaznały gospodarki rossyjskiej. I 
Bułgarzy nie chcieliby znać tej ostatniej. 
Bułgarzy mają posiadać takie poczncie na- 
rodowości, aby wszyscy na północ i wschód 
Batkanu, od wschodniej i zachodniej Rume- 
lii, stanowili jedną całość a przytem nie tra- 
cili uczucia przynależności do Rossyi. Ale 
bo też Rossya używa wszystkich środków w 
tym cela: rossyjscy urzędnicy administrują 
krajem, rossyjski język jest wykładowym w 
szkołach; słażba wojskowa organizują ros- 
syjscy oficerowie podług rossyjskiego regula- 
minu; bułgarscy kadeci uczęszczają do za- 
kładów rossyjskich i 4 d. Tym sposobem 
mają Bułgarzy utracić poczucie narodowe i 
stać się Kossyanami. Temu chee zapobiedz 
Turcya z wlasciwa sobie przebieglością ; mia- 
nowała ona gubernatorem Wschodniej Ru- 
melii katolika a zatem człowieka, na którego 
się może spuścić, że stanowczo będzie prze- 
szkadzuł takiej propagandzie rossyjskiej 
Wschodniej Rumelii. Dla tego też nie chce 
się zgodzić Rossya na tę nominacyę, jakkol- 
wiek nie ma do tego najmniejszego prawa. 
Z tego wszystkiego pokazuje się jasno, że 
Rossya myśli o zupełnem zrusyfikowaniu ca- 
łej Rumelii i Bułgaryi*. 


KRONIKA 


— Pułkownicy Sabbas Dawidowacz, 
komendant pułku piechoty nr. 24 i Adolf Fi- 
dler Isarborn, komendant pułku piechoty nr. 58, 
zamieniali się na swe komendy za przyzwole- 
niem właściwej władzy. 


— W kasynie mieszczańskiem 
odbędzie się w sobotę wieczorek z tańcami, 
Początek o godzinie 8 wieczór. 


— W teatrze na benefis p. Gustawa 
Fiszera przedstawiona dziś będzie po raz pierw- 
szy komedya w 3 aktach z francuskiego pp. 
Dezacour i Hennequin Pierwszy proces. Bene- 
fisant odegra rolę Juliusza Fauvinarda, adwo- 
kata. 


$ Bkuch chorych w szpitalu po- 
wszechnym we Lwowie w miesiącu grudniu 
r.z. był następujący. Z końcem listopada pozo- 
stało chorych 523; przybyło w grudniu 625; 
było przeto ogółem leczonych 1148. Z tych 
wydalono wszdrowiałych 456; niewyleczonych 
38%: 4 polepszeniem zdrowia 80; umarło 47, 
Ubvło zatem razem 620, a pozostało z końcem 
grudnia 528. Przy nieco zwiększonym napły- 
wie chorych, stosunki zdrowotne utrzymały się 
w równie korzystnej mierze, jak w poprzedza- 


jącym miesiącu. Chorób nagminnych nie było 


najczęstszemi zaś były choroby dróg oddecho- 
wych Porównując ten miesiąc z tymże czasem 
roku 1847 okazuje się ilość chorych leczonych 
wyższą 0 83, ilość chorych przybyłych większą 
o 02.61, a ubyłych było również o 51 więcej. 
Odsetki śmiertelności są obecnie niższe, a mia- 
nowicie względnie do ubyłych o 0.86 procent. 
Ilość dni leczenia była zaś wyższą o 749. 


— W związku z obawami, ja- 
kie w calej Europie wzbudza srożącą się w 
Rossyi zaraza, zostaje najnowsze zarządzenie na 
drodze żelaznej północnej, o którem doniósł nam 
wczoraj telegram z Wiednia. Dyrekcya wspo- 
mnionej drogi żelaznej przesłała redakcyi Pressy 
następujące oświatczenie w tym przedmiocie: 
„Od dua 25 b. m. począwszy ruch wagonów 


idących z pociągami pospiesznemi nr. 1 i 2, 
oraz z osobowemi nr. 11 i 12 z Wiednia na 
Granicę do Warszawy (t. j. wagonów, z któ- 
rych podróżni nie potrzebowali się przesiadać 
w Szczakowej) będzie zawieszony.“ W tem więc 
znaczeniu rozumieć n leży telegram nasz wczo- 
rajszy, który donosił o zawieszeniu „bezpośre- 
dniego* związku drogi żelaznej północnej z War- 
szawsko - Wiedeńską. 

— Ojciec święty, jak donosi Times, 
podjął się trzymać do chrztu nowonarodzoną 
córeczkę księcia Parmy, a ponieważ akt chrztu 


odbyć się ma w Biarritz, zastąpi go biskup | 


Bayonny. Pochrześnica Leona XIII otrzymała 
imię Beatrix. 

— Najmowsza operetka Ofen- 
bacha Marocame, w tych dniach przedstawio- 


siens, doznała zupełnego niepowodzenia. 


W Radostowie pod Pelplinem, w dawnej posia- 
dłości Cystersów oliwskich, znaleziono nieda- 
wno 22 monet złotych, z których każda ma 
wartości 12 mark niemieckich, tudzież kawał 
złota, wartości 180 mark. Większe jednak zna- 
czenie, niż wartość złota, ma starożytność tych 
monet. Zdaniem profesora gdańskiego Rópera 
bowiem mają to być monety carogrodzkie 15 


stulecia, które tam przywieźli kupcy, nabywa- | 


jący bursztyn. 

— Zaraza w Rossyi. Urzędowe 
sprawozdania gubernatora astrachańskiego z d. 
14 i 15 bm. opiewają: W stanicy Wetlance 
pozostało z dniem 18 bm. 8 chorych, do któ- 
rych w ciągu dnia tego przybyło 5, jeden wy- 
zdrowiał a 2 umarło. Zdaniem dra Krassow- 
skiego i u chorych z wczoraj pojawił się ty- 
fus W ostatnich dwóch dniach zdarzyły się 
wypadki choroby w rodzinach, które juź dawniej 
były dotknięte zarazą, Z miejscowości Staryc- 
kaja donosi dr. Rutkowski, że zaraza zawle- 
ozona tam została przez pewną kobietę z We- 
tlanki d. 15 (27), grudnia. Kobieta ta w dzień 
po «wem przybyciu do Staryckoji, umarła. W 
skutek dotykania się jej ciała i odzieży zacho- 
rowało i umarło siedm osób, nim jeszcze zdo- 
łano zarządzić kwarantanę. Przebieg choroby i 
tu był następujący : churzy, którzy jeszcze na 
dwie godziny przedtem czuli się zupełnie zdro- 
wymi, nagle zapadli na ból głowy, wymioty i 
silne pragnienie, i po dwóch dniach kończyli 
życie wśród zupełnego ubytku sił. Dnia 13 
stycznia zmarły w Staryckoj dwie kobiety i 
od tego dnia już nie ma tam chorych, równie 
jak w miejscowościach Udocznaja, Michałow- 
skoje,  Pryszyb i Nikolskoje.  Zarządziłem 
wszystko, co było w mej mocy, ażeby choroba 
nie pojawiła się ponownie. — W Wetlance d. 
15 bm., z ośmiu chorych 5 umarło, reszta po- 
zostaje w opiece lekarskiej. 


— Zuchwały złodziej. Z Dort- 
mundu donoszą: Najbezczelniejszej kradzieży, 
jaką kiedykolwiek popełnić mógł ałoczyńca, do- 
puścił się tutaj niejaki Herlinghaus. Nałogowy 
ten złodziej sądzony był dnia 15 b. m. w tu- 
tejszym sądzie kryminalnym, i podczas rozpra- 
wy głównej, w oczach niejako całego trybunału 
ukradł portmonetkę, która jako corpus delicti 
złożona była na stole! Portmonetkę tę znale- 
ziono przy rewizyi w celi więźnia po skończo- 
nej rozprawie, 

— Sąd wojenny w sprawie zato- 
nięcia niemieckiego pancernika wojennego Gro- 
ser Kurfürst, jak donosi Nai. Ztg. zebrać 
się ma nareszcie dnia 27 b. m. w Berli- 
nie. Zasiadać w nim będzie 12 oficerów mary- 
narki. 

— Wielkie wrażemie, jak donosi 
Mag. llir., sprawiło w tych dniach w mieście 
Raab uwięzienie jednego z najbardziej wziętych 
adwokatów tamtejszych, dr. Armina Pick, Zo- 
stał on w tych dniach zacytowany przez sę- 
dziego śledczego i po krótkiem przesłuchaniu 
uwięziony, jako poszlakowany o wyzyskiwanie 
pewnej rodziny w sprawie nader draźliwej. 

— Do lokalu kasy zarządu drogi 
żelaznej państwowej w Peszcie w nocy na 20 
b. m włamali się z podwórza złodzieje i roz- 
biwszy tam żelazną skrzynię, zabrali z niej 
1881 zł. w gotówce. Usiłowali także rozbić 
znajdującą się w tym samym pokoju kasę 
wertheimowską, ale to im się nie powiodło. 
Wynieśli się następnie przez okratowane okno 
i dotąd policya nie wyśledziła ich tropu. 


— Ostrzeżenie przed wychodźtwem ! 
Corr. Schweitzer donosi: „Pewna liczba pod- 
danych austryackich znowu szalbierczemi ohie- 
tnicami pewnego agenta w Antwerpii dała się 
zwabić do wychodźtwa do Brazylii Stosunki 
w tym kraju jednak ciągle jeszcze są tak smu- 
tne dla emigrantów. że do przestróg dawniej- 
szych, jakie wyraziliśmy kilkakrotnie, i dziś nie 
mamy nic do dodania.“ 

— Okret Lloyda austryackiego „Are- 
tusa, jak donosi depesza z Suezu. dnia 22 b. m. 
osiadł na mieliznie pod Dżeddą. Zarządzono 
wszystko, ażeby go uratować. Wartość statku 
wynosi 169.000 zł. 


— Muzeum Szekspirowskie w 
Birminghamie, które przed tygodniem stało się 
pastwą płomieni, zdaje się będzie wkrótce 
wskrzeszone. Utworzył się bowiem bezzwłocznie 
po katastrofie komitet, który zajmuje się zbie- 
rBniem funduszów na odbudowanie pogorzałego 


Zabytki numizmatyczne. | | 
| ważącego 3.200 centnarów. Potwór ten ognisty 


$ 


gmachu, który zresztą był ubezpieczony, oraz 
gromadzeniem na nowo pamiątek po wielkim 
mistrzu sceny. W pierwszej zaraz chwili sub- 
skrypcya przyniosta 8000 funtów szterlingów, 
jest więc nadzieja, że jeszcze 7000 funtów — tyle 
bowiem według obliczenia komitetu potrzeba 
na restauracyę — zbierze się w krótkim czasie. 


— Wypadki ma smorzm. Z Lon- 
dynu otrzymała Köln. Ztg. następującą depe- 
szę: W ubiegłym tygodniu na wybrzeżach An- 


i glii rozbiły się cztery okręty, pomiędzy niemi 


barka niemiecka Leopoldine Bauer. Zdaje się. 
że dzięki pomocy łodzi nadbrzeżnych straży 
morskiej załoga rozbitych statków została oca- 
loną. 

— Olbrzymie działo. W arsena- 


í dstawio- | tach królewskich w Woolwich zabrano się osta- 
na po raz pierwszy w teatrze Bouffes-Pari- | 


tniemi czasy na rozkaz admiralicyi londyńskiej 
do urządzenia olbrzymiego toczydła, w celu od- 
lania i wywiercenia działa 160 tonowego, t. j. 


umieszczony będzie na jednym z pancerników 
wojennych. Jednocześnie sporządzają tam dźwi- 
gnię mechaniczną, jakiej świat jeszcze nie wi- 
dział. Dźwignia ta będzie podnosiła ciężary do 
1000 tonn czyli 20.000 eentnarów. 


Kuzim traktatów. W ciągu 
dwóch stuleci dwunasty już traktat zawiera 
Rossya z '[urcyą Pierwszy zawarty został r 
1681 i dozwolił Rossyi żeglugi na morzu Ozar- 
nem; drugi Karłowicki, roku 1699; trzeci w 
Ochaczku roku 1711; czwarty w Belgradzie 
roku 1739; piąty w Kuczuk Kainardżi roko 
1774; szósty w Jassach roku 1792; siódmy w 
Bukareszcie roku 1812; ósmy, pokój akermań- 
ski r. 1826; dziewiąty, pokój adryanopolski r. 
1829; dziesiąty traktat paryski roku 1856; 
jedenasty traktat sanstefański; a wreszcie dwu- 


nasty, mający w tych dniach przyjść do skutku | 


w Konstantynopolu. Ponieważ wszystkie te tra- 
ktaty według znanej formułki zostały zawarte 
„na wieczne czasy,“ możnaby twierdzić, że od 
roku 1681 upłynęło dwanaście wieczności. 


Notatki literacko-artystyczne. 


-+ Malarze polscy w Monachinm 
nie ustają w pracy skrzętnej, i zarówno talen- 
tem jak pilnością przynoszą zaszczyt polskiej 
sztuce. Spotykamy w pismach często nowe 
szczegóły o postępach i nowych utworach na 
szej kolonii artystycznej w tem mieście. Ro- 
dzajówe malarstwo ma tam trzech bardzo u- 
zdolnionych reprezentantów : Xurellę, Streita i 
Kozakiewicza Wszystkich trzech zna doskonale 
kraj cały, obrazy ich bowiem wystawy w Warsza- 
wie, Krakowie i Lwowie dosyć często nawiedzają. 
Kurella właśnie co skończył obrazek niezbyt 
wielki, przedstawiający grupę jadących, wstrzy- 
manych przez zastawę na drodze przy kolei 
żelaznej. W grupie tej umieścił kilkanaście 
charakterystycznych twarzy. jakieś młode mał- 
żeństwo w saniach zaprzeżonych dzielną dwyój- 
ką karoszów, handlarza koni z parobkiem i 
kiłka wieśniaczych postaci, Życia w tym obraz- 
ku pełno, nikomu na nim nie za ciasno, swobodnie, 
eo każdy, kto weń ma ochotę się wpatrywać, spo- 
strzeże, jak również dobrze studyowaną naturę i 
umiejętne ugrupowanie postaci i rzeczy. Oprócz 
wyżej wymienionego obrazka p Kurella przy- 
gotowuje obraz większy, przedstawiający chrze - 
ny chłopskiego dziecka w kościele, podawanego 
do chrztu przez młodą, widocznie zakochaną 
parę ze dworu. Obraz tea ma być przeznaczo- 
ny na wystawę powszechną sztuki w Mona- 
chium. Kozakiewicz gotuje się także z wi lkim 
obrazem przedstawiającym dwóch  starozakon- 
nych z Galicyi; tymczasem zaś wykończył trzy 
obrazki małe, pełne wdzięku i prawdy. Jeden 
przedstawia tak zwaną szarą kamienicę w Kra- 
kowie, a przed nią kupczącego jarzyną i tar- 
gującego się o jakiś produkt surowy z wieśnia- 
kiem handlarza; drugi ocieniony drzewami dwo- 
rek wiejski, a przed nim stojącą kołyskę i 
dziewczę wyjmujące z niej dziecię; trzeci zaś 
jakąś wielką filuikę, która wyglądając z okien- 
ka, zasłoniła sobie buzię wachlarzem, a oczę- 
tami widocznie kogoś wabi. Ta filutka najbar- 
dziej nam do smaku przypadła ze wszystkich 
obrazów pana Kozakiewicza. Od niejakiego cza 
su niektórzy malarze naśladując Matejkę, przy- 
jęli gruby, ostry sposób malowania. Sposób 
ten w obrazach tego rodzaju, jakie z pod pendzla 
mistrza wychodzą, jako jego oryginalna wła- 
ściwość, jest Świetny; zastosowany gdzieindziej 
razi i czyni ujemne wrażenie, a w małych 
obrazkach tak «matwa wszystko, iż nieraz dojść 
niepodobna, zwłaszcza z bliska, czy głowa nams- 
lowanego człowieka ma nos lub oczy. Uwagę 
tę nasunęly nam dwa obrazki p. Chełmińskie- 
go, wystawione w Kunstveremie; artyście w 
jego własnym interesie, jako posiadającemu ta- 
lent niezaprzeczony, uczynić tę nwagę się 0- 
śmielamy. Kopie starych kostiumów lub fotografie 
nie zastąpią modelów żywych, a talentu p. Chet- 
mińskiego szkoda byłaby wielka. Obrazy Strrita 
odznarzają się wielką finezyą, pomysłem nader 
szczęśliwym i wdziękiem w kompozycyi. Na 
stalugach u Streita widzieliśmy dwa nowe ma- 
łeńkie obrazki. Jeden Ho balu przedstawia 
młode, rozmarzone tańcem i muzyką dziewczę, 
jak w rannym negliżu przed kominkiem marzy 
o doznanych wrażeniach dnia poprzedniego; dru- 


gi zatytułowany Codzienni goście, przedstawia 
na werandzie stojącą wśród zieleni i kwiatów 
młodą kobietę z dziewczynką karmiącą zlatują- 
ce się gromadnie gołębie. O obrazach p. Streita 
można to samo powiedzieć, co o obrazach Ko- 
zakiewicza. Miluchne to wszystko, do serca 
przemawia i finezyą wabi. Poważne pojęcie 
artystyczne równie i Streitowi nakazuje sumien- 
nie kończyć szczegóły obrazków, i jeśli się nie 
mylimy, dotąd nie puścił on ani jednego w 
świat szkicu, Według nas, wartość artystyczna 
pierwszego obrazu o wiele jest większa od dru- 
giego. Gobelin rozpostarty na ścianie jako tło, 
jest wykonany z zadziwiającą drobiazgowością; 
toż samo powiedzieć należy o wszystkich innych 
akcessoryach. 


Rada miasta Lwowa. 


(Posiedzenie z dnia 23 stycznia.) 

(L) Przewodniczący p. Jasiński oznaj- 
mia, że p. Z. Żółkiewski składa mandat 
radnego. Następnie odczytuje wniosek nagły 
podpisany przez 30 radnych: 

Rada m. Lwowa uchweli: 

1) W celu uroczystego obchodu sre- 
brnego wesela Najjaśniejszych Państwa usta- 
nawia się w mieście Lwowie komitet złożony 
z 6 członków, pod przewodnicówam prezy- 


| denta miasta. 


2) Do komitetu ma należeć pierwszy 
wiceprezydent miasta i jeden członek z 
każdej sekcyi, 

8) Komitet ten ma swoje wnioski przed- 
łożyć Radzie miejskiej do zatwierdzenia. 

Rada uchwala nagłość tej sprawy i 
przyjmuje bez dyskusyi wszystkie wnioski. 
Po załatwieniu tej sprawy przystąpiła Rada 
do obrad nad kwostyą założenia we Lwowie 
kolei konnej. Dnia 9 października 1873 roku 
uchwaliła Rada w głównych zarysach wa- 
runki, pod jakiemi we Lwowie powstać by 
mógł tramway. W listopadzie r. z. zgłosiło 
się do magistratu towarzystwo tryesteńskie z 
projektem założenia we Lwowie kolei konnej. 
Na posiedzeniu z. d. 4 listopada ż. r. uchwa- 
liła Rada wybrać komisyę któraby rozpoczę- 
Ja rokowania z tem towarzystwem a wła- 
ściwie z jego reprezentantem, p. Schmidtem. 
komisya przeprowadziła pertraktucyę z p. 
Schmidtem na podstawie warunków uchwa- 
lonych przez Radę na posiedzeniu w d. 9 
paźdz ernika 1875. Ale wnioski stawiane 
przez towarzystwo odbiegały nieco od wa- 
runków Rady. Odbyły się tedy vonowne na- 
rady, i doprowadziły do uiożenie kontraktu, 
który tak opiewa w główuych zarysach : 

$. 1. Tryesteńskie Towarzystwo akcyjne 
urządzi we Lwowie własnym kosztem kolej 
konną na ulicach poniżej wymienionych 1 
utrzymywać będzie ruch osobowy, towarowy 
i ciężarowy. Ruch rozpocznie się najdalej w 
12 miesiącach po podpisaniu kontraktu we- 
dług planów zatwierdzonych przez Radę miej- 
ską. Gmina miasta Lwowa udziela Towarzy- 
stwu wylączny przywilej na lat o0. 

$. 2. Pierwsze linie kości konnej będą 
prowadziły: Od dworca kolei Karola Ludwi- 
ka, przez ulicę Grodecką, Kaźmierzowską na 
płac Gofuchowskich, przez plaę Krakowski 
ulicą Zołkiewską aż do rogatki Zólkiewskiej ; 
dalej z placu Goluchowskiego przez ulicę Ka- 
rola Ludwika, plac Maryacki, plae Bernar- 
dyński, ulicę Czarnieckicgo do urzędu cfowe- 
go. Gdyby Towarzystwo zamierzało zaľożyć 
nowe tory, musi zasięgnąć pozwolenia miasta. 
O kierunku nowych linij decyduje gmina. 
Gdyby gmina chciała wytyczyć inną linię, a 
Towarzystwo nie chciało przystać na ten pro- 
jekt, wtedy wolno gminie wejść w rokowania 
z inucin Towarzystwem o zbudowanie tej 
nowej linii. (Obydwa te $$. zgadzają się z 
warunkami uchwalonemi w r. l»78 przez 
Radę miejską). 

$. 8. Towarzystwo obowiązuje się naj- 
dalej do 4 miesięcy przedłożyć magistratowi 
plany torów podwójnych, plany konstrukcyi 
wagonów i t, p. Gmina może poczynić pe- 
wne zmiany w tych planach. Towarzystwo 
poddaje się bezwarunkowo wszelkim zmia- 
nom. 

$. 4. Prawo udzielone Towarzystwu w 
$. 1 nie może być przeniesione na inne To- 
warzystwo lub osoby prywatne. 

$.5. Towarzystwo musi we Lwowie u- 
trzymywać prawnego zastępcę. 

$. 6. Gmina uwalnia Towarzystwo na 
lat 10 od opłaty dodatsów gminnyca do po- 
datków stałych, uwalnia Towarzystwo od o- 
płaty 4 podatku gruntowego, domowego, do- 
mowo-czynszowego i od wszelkich opłat gmin- 
nych, jakie mogą być zaprowadzone w prze- 
ciągu lut 60. Uwolnienie to nie rozciąga się 
na opłatę podatku czynszowego i dodatku na 
kwaterunki, Towarzystwo będzie opłacało my- 
to, ale według odmiennej taryfy. i 

$- 7 Na zabezpieczenie dotrzymania 
warunków kontraktu złoży towarzystwo kau- 
cyę w kwocie 15.000 zł. A 

§ 6. W razie niedotrzymania warun- 
ków przy budowie, albo gdyby ruch został 
zastanówiony Na przeciąg trzech miesięcy, 
przepada kaucja, 
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$. 9. Ponieważ gmina nie zamierza 
ciągnać zysków z tego przedsiębiorstwa, 
przeto za używanie ulic i placów nie usta- 
nawia żadnego wynagrodzenia. Szlaki kolei 
konnej nie mogą tamować swobodnej komu- 
nikacy. Domy 1 pawilony nie mogą być 
stawiane þez zezwolenia gminy a za grunta 
zujęte pod budowę domów i pawilonów pła- 
cić będzie towarzystwo pewną kwotę według 
osobnej taryfy. : 

$. 10 Gdyby towarzystwo chciało na- 
być grunta pod budowę na własność, odbę- 
dą się osobne rokowania. 

$. 11. Po upływie lat 60 towarzystwo 
musi albo uprzątnać tory albo oddać je mia- 
stu za cenę szacunkową. Gmina ma prawo, 
ale pie obowiązek nabyć od towarzystwa 
materyał ruchomy, jak wagony, konie i t. p, 
_  $, 12. System szyn oznaczy magistrak, 
Wywóz błota i skrapianie ulie przez które 
przechodzić będzie tramway, należyć będzie 
ao miasta. Co do wywozu lodu i śniegu 
obowiązywać będą następujące postanowienia: 
Jeżeli spadnie śnieg zwykły, który będzie 
mogł być uprzątnięty miotłami, to czynność 
zmiatania należyć będzie do towarzystwa. 
Jeżeli zaś spadnie śnieg wielki, uprzątnięcie 
jego naieżyć będzie do miasta. Decyzya sta- 
NOWCZA, kto ma uprzątnąć śnieg, należyć 
będzie do prezydenta miasta. Za wywóz 
śniegu i lodu wynagradzać będzie towarz 
stwo , mlasto według metra kubieznego. 
W pierwszych 5 latach istnienia tramwayu 
we Lwowie śnieg wywożony będzie na plac 
missyonarski. Na każdy wypadek nie może 
miejsce wywozu śniegu być oddalone od to- 
rów tramwayu nad 300 metrów. 

$. 13. Gdyby przy uliey Żółkiewskiej 
komunikacya była tamowaną, wytyczy gmi- 
na inną linię, np. przez ulicę Czaekiego ń 
towarzystwo musi zgodzić się na tę nowa 
linię. i 

„ Ś 14. Po upływie trzech lat może 

gmina znieść pewną część torów i zarządzić 
założenie nowych. 7 

$. 15. Oznacza bliższe warunki zakl- 
dania nowych torów. 


$. 16. omawia warunki, pod jakiemi 
Towarzystwo może domagać się wynagrodze- 
nia od miasta w razie, gdyby ruch musiał być 
zastanowiony w skutek zakładania przez miu- 
sto wodociągów, rur gazowych i t. p. 
$. 17. Wagony osobowe muszą być nu- 
merowane i zaopatrzone w hamulee i latar- 
nie. Na parom i ostatnim wagonie przy 
pociągach towarowych muszą być umieszone 
latarnie. nog 
Ś. 18. Oznacza maksymalne taryfy co do 
przewozu osób i towarów. W drugiej klasie 
wagonów najwyższa taksa od osoby może wy- 
nosić 15 ct. a w pierwszej klasie 20 eentów. 
Na towary zostanie ulożoną osobna taryfa. 
Prócz tego obowiązuje się Towarzystwo prze- 
wozić bezpłatnie jednym pociągiem dwóch 
strażaków miejskich w mundurach a za prze- 
wóz towarów miejskich obowiązuje się opuś- 
cić 10*/, % ustanowionej taryfy. 
8.19. Dia służby pożarowej miejskiej 
obowiązuje się Towarzystwo dostarczać 10 
par komi z uprzężą za opłatą 1 zł. 50 et. na 
dobę od jednej pary koni a prócz tego do- 
starczy Towarzystwo gminie bezpłatnie 10 
par koni do beczkowozów w razie pożaru. 
. $.20. Przed rozpoczęciem ruchu zbada 
gmina tory. 
| § 21. Towarzystwo musi zastosować 
się do wszystkich rozporządzeń magistratu 
pod względem porządku i bezpieczeństwa pu- 
blicznego. Kwestye sporne rozstrzygać będzie 
sąd polubowny. 
$. 22. Towarzystwo ma postarać się o 
koncesyę od rządu. 4 
_ $. 23. Manipulacya odbywać się bedzia 
w języku polskim. Służba ma być należycie 
umundurowaną i zachowywać się przyzwoicie, 
Š. 24. Jeżeli które z powyższych po- 
stanowień nie będzie dotrzymane przepada 
kaucya. 
$3. 25 — 29. omawiają kwestye czysto 
prawnicze cechy formalnej. | 
„ Dnia 8 b. m. ukończyła komisya roko- 
wania z p. Schmidtem a d. 16 b. m. uło- 
żyła kontrakt podany powyżej w głównych 
zarysach. Już po zawarciu kontraktu z b. 
Schiidtem, dowiedziała się komisya prywa- 
tnie. 46 zgłosiło się jakieś towarzystwo bel- 
gijskie, które zamierza konkurować z towa- 
rzysiweńi trycs ouskiem. dnia Żlgo b. m. 
wpłynęła nawet oferta tego towarzystwa. Re- 
prezentantem jego jest p. Otlet, który nazwał 
SIĘ dudusiricller i złożył wadyum w kwocie 
1-.060 zł, w ezekach gulicyjsk. banku kro- 
dytowcgo. Towarzystwo belgijskie stawia 
warunki odmienne od uchwały Rady miej- 
skiej 4 dnia 9 października 1573, odmien- 


| ne od warunków towarzystwa trycesteńskiego 


1 po częsci niekorzystne dla gminy. Najpierw 
proponuje p. Otlet, że przywilej ma obowią- 
zywać przez lat 40. Dalej proponuje utwo- 
rame osobnego towarzystwa akcyjnego, 
Wbrew uchwale Rady miejskiej chee p. Ot- 
let założyć inną linię, a mianowicie od dwor- 
ea kolei Karola Ludwika na plac Goluchow- 


| skiego a z tamtąd tylko do dworca brodzkie- 


go z jednej strony, z drugiej zaś strony z te- | one na przyszłość, i nowe przybędą. Buł- 
go placu przez nlicę Karola Ludwika i Ha-|garya jest dziś forpocztą rossyjską 
liekie do ulicy Zielonej w jednym kierunku | na półwyspie bałkańskim, ażeby sta- 
a przez ulicę Ozarnieckiego i Łyczakowską | wała się dla dobra i pożytku wszystkich lu- 
do ulicy Gliniańskiej. Jako dalszy warunek | dów słowiańskich coraz silniejszą i potęż- 
stawia p. Otlet, że ruch kolei konnej trwać | niejszą, zostawcie to trosce i staraniom Ros- 
będzie tviko od godziny ? z rana do 9 wie- | syi. Armia rossyiska dowiodła, że jest nie- 
3 ) g Tog A E EE A 
czorem, podezas gdy p. Schmidt poddaje się | zwyciężoną, dyplomacya rossyjska dowiedzie 
w tej mierze decyzyi Rady miejskiej, P Ot- | także tego.“ 
let chce miastu płacić za bieżący metr zaję- 
tego przez kolej gruntu [5 centów, eo czy- 
niłoby rocznie 901 zł, p. Schmidt zaś ma 
używać bezpłatnie gruni zajęty przez tory. W 
kontrakcie p. Schmidta ma gmina prawo ale nie 
obowiązek odkupić od Towarzystwa materyał 
ruchomy, p. Ötlet zas domaga się, ażeby | 
gmina była obowiązaną w pewnych razach | 
odkupić ten materyat, Najgiówniejszym pun- | 
ktem, niekorzystnym dla gminy, jest warunek 
p. Otletu, ażeby gmina dostarczała mu kostek 
do wybrukowajia drogi między szynami; w 
takim razie musiałaby gmiia wydać blisko 
200.000 zł. P. Otiet nie obowiązuje się także 
dostarczyć gminie bezpłatnie 10 par koni do 
beczkowozów w razie pożaru, stawia wyższą 
+ taryfę dla przewozu osób i t. p. | 
Komisya nie mając od Rady upoważ- 
nienia Go traktowania 4 p. Otletem, stawia ; 4 kia: ASICA 
następujące wiissi; Rada miejska upoważni Noważ w tea sposub HAI byiby TE pupa 
komisyę do rozpoczęcia rosowań v p. Otłe- W o tak : + Uakna która urok 
tem, do koucesiacyi z p. Srhmidiem a jego prawdopowobnie i o szczętu rozwieje. 
względnie do koncertacyi z każdym innym Z początku oświadczył on, że należy się po- 
(ierentem, któryby się zgłosił obecnie Nad; rozumieć z Dufsurem ; w drugim akcie nie 
. ` c i ; D 4 
tym wnioskiem rozpoczęły się rozpriwy. chciał stac. mj rę ani TE 
A ; Ro: i i rzećcim akt y a- 
P Zima mniema, że skoro oferta p. W niemu, w u t » gdy owoc zda 
Otleta nadeszła dopiero w ostatniej chwili wał się być dojrzałym do zerwania, wystąpił 
AERO eż obrostu odrzucić Gdy w roli nieprzejednanego przeciwnika gabi- 
prze skad EU. ażnieniadotak | netu i utrzymał się w tej roli aż do roz- 
jednak komisya nie miuła npowaznienia Qo tax JA A TOR eE 
: ależy ja „. | Strzygnięcia, które padło już przy pierwszem 
stunowczego kroku, przeto należy ją wyrę- RÓL A bohat i 5 
; ba i głosowaniu. Obecnie bohater romansu poszedł 
czyć a przedewszystkiem należy się zastano- | 8. gz 3 i Si: 
r, : Otlet? Mowe między radykały, a opinia męża stanu, którą 
wić nad tem, kto jest p Vue OWCA za- ma i eaba : * 
A a moca ułożyć urzedowe wyjuśnie. | ttk długo przez zręczae balansowanie utrzy- 
powiada, że może złoży A JJAŚNIE- AREA a dł RONA Al 
ia w tym onoko, do Ponieważ dawestya mać sobie uma, Przópaca ma zawazę. 2.8 
maz : także w grupie nieprz jednanych panowanie 


O zachowaniu si? Gambetty pod- 
czas ostatniego przesilenia gabinetowego we 
Francyi robi Presse 
Gambetta głosował razem z najskrajuiejszą 
lewica za prostym porząkiem dziennym nad 
oświadezeniami Dufanru i razem z nią został 
pobity w obliczu całego kraju i z rzekomego 
przywódzcy całej partyi republikańskiej zde- 
gradowany na szefa skrajnej kliki. Ze potem, 
gdy pozycya jego była już stracona a atak 
przeciw ministerstwu się nie powiódł, wstrzy- 
„mał się od głosowatia nad motywowanym 
porządkiem dziennym, to oczywiście w niczem 
nie zmienia owego historycznego faktu Pan 
Gainbetta zawiódł się widocznie najzupełniej 


j drażliwą. przeto prosi à f 
ta jest j bardzo k TE > A _ | Gamhbetty zostanie wkrótce zakwestyonowane, 
rezydenta, ażeby zarządzit posiedzenie po l : OŚĆ 
p ydenia, È ponieważ są tam jeszcze głośniejsi od exdy- 
ufne. x 


ktatora frazesowicze. Można więc mieć na- 
dzieję, że osobistość ta stała się raz na zaw- 
sze niemożliwą. 


Za zgodą Rady i w myśl $. 49 statutu 
m. Lwowa zarządza prezydent posiedzenie tajne. 
Na tem posiedzeniu dał p. Zima wyjaśnienia, 
których skutkiem „było, że Ruda prawie je- 
dnogłośnie odrzuciła ofert; p. Otleta, poleciła 
mapistratowi zwrócić mu wadyum i poleciła 
komisyi, ażeby zakończyła rokowania z p. 
Schmidtem na podstawie nieznacznych zmian 
w spisanym już kontrakcie, 


Korespondent Standarda z Kopenhagi 
telegrafuje pod dniem 19 b. m.: „Dowiaduję 
się, że za pośrednictwem agenta przybyłego 
tu świeżo z Paryża toczą się rokowania ma- 
jące na celu skłonić księcia CQumber- 
land do zrzeczenia się wszelkich praw do 
tronu hannowerskiego i brunświekiego pod 
warunkiem, że Prusy zwrócą księciu skonii- 
skowanych 16 milionów talarów i księstwo 
szlezwiekie aż po Eidere“. Wiadomość tę 
notujemy jako curtosum, jako mimowolne 
echo cichych może życzeń księcia Cumber- 
land, którym jednak do spełnienia tak daleko, 
jak Danii do rewindykacyi Szlezwiku. 


1 z o aaa — e PES r a a r 


COSPODARSTWO I TANDIL 


-= e M a 


* 


* Ikotwiea (Der Anker) Towarzy- 
stwo ubezpieczeń na życie i renty w Wie- 
dniu (Jeneralna reprezentacya we Lwowie 
ul, Hetmańska l 8} W miesiącu grudniu 
roku przeszłęgu wydano 447 polic z kapitałem 
943.376 zł a zatem od 4 stycznia 1848 
raku wydano 4018 polie na 8,560.390 zł. | 
W upłynionym miesiącu zebrano premij 131.842 
zł, wkładek 170031 zł, od 1 stycznia 1670 (zane 
roku zyskano prerij i wkładek łącznie 2,484671 ; , J 
zł, W skutek wypadków śmierci wypłacono w 
roku 1578 091.459 zł, zaś od istnieniu towa- 
rzystwa 8,397.814 zł. Fundusz gwarancyjny 
28,606.011 zł. 59 ct. 


Pet. Wi domosti otrzymały wiadomość 
z Kubulu, że emir Szyr Ali przed wyjazdem 
ze swej stolicy do Rossyi zwołał był t. z. 
Lurbur, t, j. rodzaj rady państw wej. zło- 
z najwyższych dygnitarzów, której 
oświadczył i pule.ił ogłosić w kraju swe po 
stanowienie: uznania nad sobą i nad całym 
krujem zwierzchnictwa Rossyi, do której też 
się udaje w celu złożenia cesarzowi rossyj- 
skiemu hołdu, jako jego lennik dobrowolny. 
Dziennik rzeczony dodaje, że według wszel- 
kiego podobieństwa postanowienie takie emir 
mógł powziąć istotnie, lecz że jest wątpili 
wem, czy Rossya zechce przyjąć opiekę nad 
Afganistanem, która przy obecnych okolicz- 
nościach byłaby dla niej ciężarem. | 

Times notują pogłoskę obiegująca w 
Lahore, według której emir Szyr Ali 
zamierza powrócić do Kabulu. Po- 
głoska ta jest może przedwczesną. ale by- 
najmniej nie tak niepodobną, jak się na po- 
zor wydaje. Emir przekonawszy się, że Ros- 
sya wie dla niego zrobić nie chce, będzie 
może próbował w drodze układów z Angli- 
kami uratować co się jeszcze da. 


OSTATNIA POCZTA 


Nasz korespondent wiedeński naszkico- 
wał num wczoraj telegraficznie treść prze- 
mowy, jaką ks. Dundukow-Korsakow 
miał świeżo do deputacyi bułgarskiej, która 
prosila go, aby wystąpił jako kandydat do 
tronu bułgarskiego. Książę stanowczo odmo- 
wił, poniewaz „po dojrzałej rozwudze przy- 
szedł do przekonania, że lepiej będzie jeżeli 
nie Rossyaniu lecz obcy jaki książę zasiądzie 
na tronie bułgarskim." Oar podziela zapa- 
trywania księcia w tym względzie — ale to 
nie powinno martwić Bułgarów, albowiem 
dobro i przyszłość bułgarskiego narodu za- 
wsze carow: leży na sercu i nie ma powodu 
wątpić o tem, że wszystkie życzenia 
Bułgarów zostana wkrótce spełnio- 
ne. Gdy Ltoś z deputacyi zrobił uwagę, że 
po wymarszu wojsk rossyjskich, wrócą się 0- 
sropne czasy i „położenie bez nadziei“; ks. 
Dundukow tłumaczył, że teraz tylko główna 
Część armii rossyjskiej wróci do kraju, 50 
tysięcy żolnierzy zostanie w Bułgaryi jeszcze 
przeszło pół roku. „Stworzyliśmy wam ar- 
mię narodową, zaopatrzyiiśmy ją w działa, 
dobrą broń i posraraliimy się o jak najdo- 
kładniejsze zaspokojenie wszystkich jej po- 
trzeb, nasi najlepsi organizatorowie pracują 
nad tem. aby uczynić z niej dzielną I trwa- 
ca iuwtytucyę do obrony waszego m. 
śli przyjdzie kiedy czas, że i armia okupa- f À e „Til 
cyina Pa musiala wracać, zostawimy wam | zwyczajnego posła dla anstap ihia Khalila 
tych wyprebowauych oficerów, abyście mogli beja. Niebawem został mianowany ambasa- 
dzieia swego dokończyć. Mamy teraz dosyć | dorem przy dworze petersburgskim, na któ- 
związków z waszym krajem, utrzymają Się |ryra był zawsze bardzo dobrze widzianym. 


O osobie Rustema baszy. przezna” 
czonego na guber atora wschodniej Rumelii 
podaje jeden z dzienników tureckich nastę- 
pujące szczegóły: Rustem basza pochodzi z 
piemonckiej rodziny patrycyuszowskiej. a 
właściwe jego nazwisko jest hr. Marini. 
Podczas wojny krymskiej przybył młody 
szlachcie piemoncki do Konstantynopola z 
rekomendacyami do ówczesnego w. wezyra 
Reszyda baszy. W krótkim czasie zaskarbił 
sobie do tego stopnia zaufanie wszechmocne- 
go wezyra, że mianował go mimo jego 
młodość uttachć urzędu zagr nicznego. Już 
po kilku latach wysłano go do Turyn w 
charukterze sekretarza tamtejszego poselstwa 
tureckiego a niedługo potem został rzeczy- 
wistym posłem. W owym czasie przybrał 
nazwisko Rustema beja. Później wysłał go 
sułtan do Petersburga w charakterze nad- 


następujące uwagi: | 


w swych rachubach eo do wyniku przesi- | 
lenia, inaczej bowiem mie byłby się expo- | 
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Od roku 1873 był Rustem generalnym gu- 
bernatorem Libanu. 


Wiedeń, 23 stycznia. W [zbie 
deputowanych toczyła się dalej gene- 
ralna rozprawanadtraktatem 
berlińskim. Hofer bronił kompe- 
tencyi Rady państwa i polemizował z 


Greuterem. Berliński traktat był po- 
trzebny wobec danych stosunków. 


Wojna z Rossyą w przyszłości jest 
nieuniknioną. Anstrya musi dążyć do 
zawarcia przymierza z Niemeami. Pir- 
quet podnosi, że wysłanie deputacji 
wskazuje, iż w Bośnii i Hercegowinie 
stosunki uważane są za ustalone. Oku- 
pacya jest w Austryi stanowczo popu- 
larną. Pelz jest przeciwny okupacyi 
z powodów ekonomicznych. Auspitz 
polemizuje z Neuwirihem, uderza gwał- 
townie na Herbsia i kończy mowę e- 


nergiczną obroną polityki hr. Andras- 


sego (oklaski i wzburzenie). Oben- 
traut krytykuje politykę hr. Andras- 
sego i podnosi finansowe następstwa 
okupacji. 

Wieden, 23 stycznia. Zgroma- 
«żenie przełożonych towarzystw tutej- 
szych przyjęło uchwałę Rady miej- 
skiej, aby urządzić pochód tryumfalny 
na uczczenie srebrnego wesela 
Najj Państwa i wybrało komitet, 
który wspólnie z komitetem Rady miej- 
skiej naradzać się będzie nad układem 
grup i banderyj kostiumowych. 

Wiedeń, 23 stycznia. Konfe- 
rencye w sprawie środków zarad- 
czych przeciw zarazie moro- 
wej rozpoczęły się dziś rano przy u- 
dziale niemieckiego delegata Finkeln- 
burga, radcy dworu Schneidera i sze- 
fa sekcyi Breisky' ego. Właściwe roko- 
wania rozpoczną się jutro o 11 rano 
pod przewodnictwem ks. Auersperga. 
Przedmiotem obrad będzie oznaczenie 
zasad co do kordona i kwarantany 
wobec Rossyi, oraz wysłanie lekarskiej 
komisyi w okolice zarazą dotknięte. 
Nadto. jak się Presse dowiaduje, Fin- 
kelnburg postawi wniosek, aby lekar- 
skiej komisyi wszystkie rządy intere- 
sowane dodały dyplomatycznych re- 


prezentaniów, celem nadania rZzeczo-, 


lznawcom prawa misyi dyplematycznej 


i zapewnienia bezpośredniej komuni- 
kacyi z interesowanemi rządami. 

Wiedeń, 23 stycznia. Pol. Cor. 
donosi z Konstantynopola 23 b. m.: 
Porta otrzymała wiadomość, że złożo- 
na 4 12 Albańczyków deputacya 
ligi pryzreńskiej jest w drodze 
do Konstantynopola, gdzie przedłoży 
sułtanowi petycyę Albańczyków 0 na- 
danie pewnych przywilejów zapewnia- 
jących przyszłą autonomię albańskich 
terytoryów. 

Były w. wezyr Mehemet Rusz- 
di busza dogorywa. 

Z Oetynii donosi Pol. Cor.: Od 
czasu przybycia tureckich komisarzy 
znacznie wzrosła nadzieja pokojowego 
przeprowadzenia operacyi w sprawie 
wydania tureckiego teryto- 
ryum Czarnogórze. 

Dyplomatycznym reprezentan- 
tem Francyi w Czarnogórze 
mianowany ostatecznie St. Quentin, 
dotychczasowy ajent dyplomatyczny w 
Belgradzie. 

Budapeszt, 23 stycznia. W 
komisyi skarbowej minister prostując 
doniesienia dzienników oświadczył, że 
sprzedano 221 milionów renty a za- 
trzymano 21! milionów. 

Herlin, 23 stycznia. Izba de- 
putowanych obradując nad wnioskiem 
Feeremana, przyjęła wniosek posta- 
wiony przez posłów narodowo-liberal- 
nych i postępowych tej treści: lzba 
odrzucając wniosek Heeremana oświad- 


| mówienia i samodzielnego układania 
regulaminu dla parlamentu oraz sta- 


nowienia norm dyscyplinar- 


inych dla członków parlamentu 


TRLEGRAWT GAZETY LWOWSKIEJ 


stanowią niezbędna podstawę konsty- 
tucyi pruskiej i państwowej, że dalej 
wobec przedłożonego radzie związko- 
wej projektu ustawy, parlamentowi po- 
zostawić należy z pełnem zaufaniem 


|obronę swych praw konstytucyjnych. 


Stollberg oświadczył, że rząd nie 
może wdawać się w rozbiór oświad- 
czenia co do treści projektu radzie 
związkowej przedłożonego i co do po- 
stawy swojej wobec tego projektu. 

Wersal, 23 stycznia. W Iz- 
bie wniósł Say budżet na rok 1880. 


$versal, 23 stycznia. Izba 
wzięła pod rozwagę wniosek Laisanta, 
żądający zredukowania służby 
wojskowej na trzy lata; wątpią 
jednak w kołach parlamentarnych, aby 
wniosek ten został przyjęty. 

Laroche (bonapartysta) żądał, 
aby z nastaniem pory wiosennej Izba 
obradowała w Paryżu. Wniosek ten 
uchylono. 


Wiedeń, 24 stycznia. Według 
Nowej Presse delegaci Austryi i Nie- 
miec zgodzili się na to, aby w ko- 
misyi sanitarnej, złożonej celem 
obmyślenia środków przeciw zawle- 
czeniu zarazy morowej, zapropo- 
nować dziś następujące środki do bez- 


|zwłocznego wykonania: 


1. Wysłanie lekarzy do miejsc, 
w których panuje zaraza, dla zbada- 
nia cechy i szerzenia się epidemii. 

2. Bezwarunkowy, nieograniczony 
zakaz dowozu wszelkich towa- 
rów z miejscowości dotkniętych za- 
razą, a pewnych, bliżej oznaczonych 
towarów z Rossyi w ogólności. 

3. Kwarantanna dwudzie- 
stodniowa na wszystkich wscho- 
dnich i południowo - wschodnich sta- 
cyach granicznych dla osób przyby- 
wających z okolic zadźumionych. 

Rząd austryacki zamierzą wnieść 
do Rady Państwa żądanie kredytu 
na środki ostrożnościprzeciw 
zarazie. 

Oczekiwany tu jest reprezentant 
Rossyi, który weźmie udział w obra- 
dach sanitarnej komisyi. 

Wieden, 24 stycznia. (Tel. pr.) 
Dziś przybyli tu delegaci węgier- 
scy celem wzięcia udziała w komisyi, 
obradującej nad środkami przeciw 
zarazie. 

Do Deutsche Zeitung donoszą z 
Sarepty, że w tamtejszej niem.'e- 
kiej kolonii do dnia 21 b. m. nie wy- 
darzył się wypadek dżumy. W okręgu 
5 milowym dokoła nie ma także za- 
razy. Mieszkańcy Sarepty odcięci są 
od Oarycyna i Astrahanu i nie wiedzą, 
co się dzieje w Wetlance. Mróz 8 
stopni. 

Z Carycyna telegrafują do te- 
goż pisma dnia 22 b. m.: Epidemia 
ustaje. Wczoraj nikt nie zachorował. 
Wypadków śmierci mało. Temperatura 
WZNOSI SIĘ. 

Z Moskwy wysłano 12 lekarzy 
na południe. 


Wiedeń, 24 stycznia. (Tel. pr.) 
Jak się dowiaduje Nowa Presse z Ber- 
lina, wszystkie mocarstwa zgodzić się 
miały na trzymiesięczne prze- 
dłużenie mandatu komisyi 
wschodnio-rumelskiej; zacho- 
dzi jednak obawa, że i ten termin nie 
wystarczy. 

Kandydatura Petrowieza do 
tronu bułgarskiego ma być przez 
dwory europejskie na seryo rozbiera- 
na. Osobliwie przemawia za nią Ros- 
sya. Ks. Battenberg zdaje się nie 
chce być księciem bułgarskim. 

(H) Wiedeń, 24 stycznia. (Tel. 
pr) Najwięcej sensacyi sprawiła wczo- 
raj w Radzie Państwa mowa Aus- 


cza, że obecne gwarancye wolności | pitza, a była też uwagi godna. Mow- 


Ga, nawiązując do słów Neuwirtha o 
„bierności Bośnii i Hercegowiny“, wy- 
stąpił świetnie przeciw t. z. teoryi 
bierności, którą tak często zastoso- 
sowują niektórzy członkowie parla- 
mentu do Galicyi. Auspitz wykazał 
całą nicość tego frazesu pod wzglę- 


dem ekonomicznym i politycznym. Awra- | 


cające się przeciw Her bsto wi, który lu- 
buje się w jaskrawem dyskredytowaniu 
stosunków finansowych Ausiryi, rzekł 
mowca: „Kio z rozkoszą jątrzy nasze 
rany? Oto ten sam człowiek, który w 
ostatnich pięciu latach bardziej niż 


ktokolwiek inny zrujnował finanse au- | 


stryackie, który w celach osobistych 
i stronniczych urządzał smutnej pa- 
mięci „pomoc rządową“ (Staatshilfe); 
człowiek, co inaugurował środki, w 
skutek których nasze gospodarstwo 
coraz bardziej upada a państwo co- 
raz więcej chorzeje; ten sam czlowiek, 
co włożył na monarchię brzemię nie 
80 ale 125 milionów całkiem niepo- 
trzebnie! Jeżeli polityka finansowa 
pana Herbsta rzeczywiście odjęła pań- 
stwu zdolność do akcyi — to nie był 
to już błąd ekonomiczny ale grzech 
polityczny i groźny zamach na pań- 
stwo, zamach, którego niebezpieczeń- 
stwo przewyższa chyba tylko doktry - 
nerya parlamentarna tegoż pana Herb- 
sta. Kiedyś historya zapisze, na jakie 
bezdroża wpadł człowiek wysokich 
zdolności przez hołdowanie polityce 
osobistej.“ Mowa Auspitza wywołała 
wielkie wrażenie, brawa i wrzawę. 


Wiedeń, 24 stycznia. (Tel. pr.) 
Dziś zabierać będą jeszcze głos w 
rozprawie nad traktatem ber- 
lińskim Bondai Hausner, poczem 
nastąpi zamknięcie dyskusyi i wybór 


mowców generalnych. Wczorajsza na-| 


miętna i gwałtowna wycieczka Aus- 
pitza przeciw Herbstowi (obacz 
TEE E oa ‘a o” 


| 


| min. 15. Losy kredytowe 161.—. Węg. akcye 


6 


wyżej) sprawiła tu niemałe wrażenie. | 
Herbst ma odpowiedzieć w równie | 
gwałtowny sposób. Stronnictwo wier- 
nokonstytucyjne urządziło wczoraj w 
klubach owacyę dla Herbsta i 
uchwaliło głosować za pierwsą czę- 
ścia rezolucyi Scharschmida. 

Rzyma, 24 stycznia. Senat 
obradował nad budżetem sprawiedli- 
wości i przyjął go. Minister sprawie- | 
dliwości mówił o stosunkach kościoła 
do państwa i wyraził nadzieję, że spo- 
kojny i szlachetny sposób, w jakim 
przemawia papież Leon XII, posłuży 
za wzór biskupom. Minister podnosił, 
że wszyscy biskupi, których nomina- 
cya zależy wyłącznie od kuryi, otrzy- 
mali erequatur; tym zaś stolicom bi- 
skupim, którzy podlegają patronatowi 
królewskiemu, przyznane będą wszel- 
kie ulżenia, jednak bez uszczerbku 
praw koronnych. 


Telegrafowany kurs wiedeński. 


Wiedeń, 23 stycznia 1579, godz. 2 


dw 


kredyt. 213775, Akcye anglo-austr. 95—. 
Akcye banku Union 64*55, Akcye kolei Ka- 
rola Ludwika 220:25, Akcye kolei północnej 
208*50, Akcye kolei południowej 64*—, Akcye 
kolei Alfóld 115:—, Akcye kolei Elżbiety 
158:50, Akcye kolei [iwow-Czerniow. 1290—, 
Akcye kolei węg. północno-wschodniej 115:—, 
Akcye kolei Rudolfa 115:50, Akeye kolei Al- 
brechta ——, Węg. oblig. państw. w złocie 
66:50, Galie. oblig. indemn. 85:50, Losy 
z r. 1864 142'—. Akcye kolei siedmiogrodz- 
kiej ——, Akcye banku obrotowego 106—, 
Losy tureckie 20:20, Akcye kolei węg.-galie 
—.—, Akeye kolei państwowej 240'50, Ak- 
cye banku związkowego 103:75, Rubel papie- 
rowy 1:18—, Wiedeńskie losy 89:25. We- 
gierskie losy 79:25, Mark. niemiecki 57:65, 
Węgierska renta 82:90. Usposobienie mdłe. | 
Wiedeń, dnia 23 stycznia, godzina | 
5 minut, 48. Akcye kredytowe 217.25, An- | 


glo-Austr. —'—, 
Karola Ludwika 22225, południowa 64—, 


Renta pap. 61:55, Rubel papierowy —:—, 
Gal. listy zastawne 91 25, Gal. listy inde- 
mnizacyjne 92:50, Mark niem. —— Gal 
bank rustykalny 92:50, Losy zr. 1860 —:—, 
Napoleonsdor 3:53—. Usposobienie silne. 


3 ieden, dnia 24 stycznia, godz. 10 
minut 39. Akeye kredytowe Żló'v0, Anglo- 
austr. 96—, Akeye banku Union ——, Ko- 


lej Kar. Ludw. 22050, Południowa ——, 
Renta pap. ——, Galic. bank hip. — —, 
Gal. oblig. indemn. ——, Gal. listy zastaw, 
banku włośc. —.—, Losy z r. 1860 ——-, 


Napoleonsdor 9:33—, Rubel papierowy ——, 
Usposobienie mdłe. 


Odpowiedzialny redaktor Władysław Łoziński. 


Przyjechali do Lwowa 

duia z4 stycznia 1879. 

Hotal George'a 
Pp. W. Janicki ze Stubna, F. Jendrze- 
jowiez z Trybns ki. K. Russanowski z Rossyi. 
L. Selmidt 4 Tryjestu. 
„Hotel Lazarusa. 

Pp. B. Zubr z Żóltańca A. Bauman z 
Pragi. E. Donay z Chrzanowa. A. Koho x Bel- 
gii. Sz. Reches z Wiednia. J. Arnstein z Ga- 
łatzu. 

Hotel Angielski, 

Pp. J. Bem « Warszawy. Z Słonecki z 
Jurowca. J. Rosenstock z Pełopanówki. R No 
wogrodzki z Mikuliczyn, K. Wartalski z Krako» 
wą. 

Krakowski. 
Krasowa. W. 


Hotel 

Pp. M. Kremer z 
szewski ze Sanoka. 

Hote! Eur pejski. 

Pp. J. Torosiewiez z Majdanu. M. Gołęb- 
ski ze Sławeutyna. B. Gumiński ze Stanisława- 
wa, E. Peschel z Wiednis. E. Palatsehex z 
Wiednia. 


Wdowi- 


Hotel Kubna. 
P. M. Łapuszański z Browicy 
Gdiechaii ze Lwaowun. 


Pp. M. br. Romaszkan do Stanisławowa | 


W. Schwarz do Źółkwi Dr. W. Waysart do 
Podlisek. A. Daszkiewicz do Odessy B 
dyński do Stryja. ‘S. Irsay do Wolicy Dr. A. 


Nowakowski do Lipowiec. K. Plattner do Sman- | 


kowczyk. K, Zwolski do Bryńca 


Unionsbank —'—, Kolej | 


Horo- 


8 postrzeżenia meéíicorologiczne. 

| z duia 24 styeznia 1879 o gods 7 rano. 
Barometr 740.88 mm Psyehrometr suchy — 8.200. 

Psyebrowetr wilgotny — 8.8%0 Pryżuość pary 28m. 

Wilgoć 97 */,. Zachmurzenie 10. Wiatr SEŻ Ozon 9. 

Temperatura powietrza — 6.608, 
Barometr opada. 
men ooo 
Wociągi kolejon e. 
Przyechodza do Lwowa. 

4 krakowa: o godzinie ò minut 22 rano 
(poviąg pospies4ny}: o godzinie 9 m 27, 
wicezór (pociąg osohowvi: o godz. 11 mia. 
5 przed pojudniem pociąg mieszany. ) 


| Podweoloczywi: (nadworzee w Podzam- 
czuj: o godzinie 3 minnt Ż rano (pociąg 
osubowyj; o godzi:le 4 min. A pe połud- 
nik |poeląg mieszany) : 

Z Wońdwoloczysit: (uu dworzec lwowski 
główny): o godz. {0 min. 43 wieczór (po: 
ciąg pospieszny); o podz B miu. 38 rano 
{pociag osobowy) : 6 gudz. 3 min. 39 po- 
południu (pociag mieszany). 

4: Caepmiowiec: o godzixie 9 minut 55 


wieczór (pociąg pospieszny), o godzinie 3 
miaut 45 rano (pociąg mięszavyj: v go- 
dzini 2 minnt 50 po poludniu {pociag 
migsrany). 

Me Bitamisiawawa 2 (na Stryj) do Lwowa 
(nr. 2) o godz. § miu. 15 wieczór. 
ikdebkodzą ze Lwowa, 

Ubo Eórmkowa: o godzinie I lstej min. 5 
przed północą (poriąg pospieszny): o godz 

r NA ne ino 3 Ke r) £ 
AE M3 rano „pociąg osobowy); o go- 
dzini + miut 59 po południu (pociag 
Mileszany |. i 5 

Ro Padwołoczysk : (z główuego dwor- 
ca): o godzinie a min, 37 rano (pospiesz- 
ny); 0 godzinie 10 min. 44 wieczór po- 
ciąg osobowy:; o godz. 12 minut 5 w po- 
łudnie (pociąg imięszony). 

Do Czerniowiec: o godz 6 min. 45 ra- 
no (poriąz pospieszny) ; o godzinie 1} min. 
20 wieczór | pociąg imięszany); o godzinie 
l2 min. 5Q z południa (pociąg Imięszany). 

Do Siamisławowa : (na Stryj): (poc. nr 
l o godzinie 6 minut 40 rano. 

Bo Poedwelecsysk : (z Podzameza): o 
godz, If miuut JO w:eczór (pociąg osobo- 
we); a godzinia 17 minut 27 w południe 
poiga miyszany) 

Pory niniejszego rozkładu jazdy odnoszą się do 

poindnika prszteńsk'egu, godz. 12 w Puszcia 

o [2 dpowiadagodz. m 20 we Lwowie 


2: : , a s płacą żądają płaca żądaja 
Cennik lwowskiej Izby handlowej I przemysłowej. (Kurs gieldy wiedeńskiej o kolei po = A O: w e 123.50 124.50 | Keglevich» po 10 zł, m. k. lć = 4650 
a. Ład > : R. JE: ow. kol. żel, państ. po 200 zł. m.k. 245.— 24550 | Losy miasta Krakowa . . z ZE 
Lwów, duia 28 stycznia 18'9. | Aiia AN cigemia We Połud. kol. palsta io 200 zł. w. a. 65.25 65.75 Polyczka miasta Budy po 40zł w.a. 230 - 46:30 
płacą żądają 1. Bług państwa. płacą żądają | l. Kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze 81.50 82.— ARE po 40 zł. m. k 0 20 2975 
E ; PEE . undacya szpitala Areyks. Rudolfa . 560] WIĘ ZE 
é Pi MA PW a owe w banknot. „Aaa SA a e TE i sk ge” do 2 16 R 
1 Akeye za sztukę. ZJ. Ct. ŻAL. GL maj-Usto pad, dsk OLIS i ; ilea y St. (reneis po 40 zł m. k IR I5 Iez 
= luty-sierpień No 2: 61.85 62.— | Ogólny rolniczo-kredytowy Zakład dla Bow Po A a 0 0 
Kol. g. Kar. Ludw. po 200zł. w. k. 54221 — 224 — | Jednolity dług państwa w srebrze Galicyi i Bukowiny w 15L 6pr.  90.— 91.— Poz wio ARE. zi wa. 23.75 24,25 
Kol. lwow.czer.-jas „200 zł m.k-=fl22 50 125 — styczeń-lipieu NE . 63.25 63.40 | Powsz. austr. zakł. kr. zien. ò pr. wasr, 110.50 Ill. -= | °% Fryestn po 100 zł. m. k. Haaa SE 
Banku hip. galie. 20V zł: w. a. 5]250 — 253 — | kwiecień-październik 63.15 63.30 | Gal. zak. kr. ziem. Krak. los.w I8L.6pr. 91.25 9250) Wadsted pc 3 50 zł. ut. K. 5l.— :3.— 
Banku kredyt. gal. po 200 zł. w. a.™ |216 — 220 — | Losy z roku 1839 całe SA BE = X M p. w 20 1. 7pr. GB = Wi NE z0 uł. m. lew. E 24.25 24.75 
ty - 1889 piąta część | . 412 — B15,— h A i w 361. 52), pr ding) s indischgritza po 20 zł. m. K. 2820 23.40 
2. Listy zast. za 100 zł. 4 „ 1854 po 250 zł.. . . 109.25 109.75 | Gal. Tow. kred. w. a. po 4 proct, ah —= „de 
a sto r sezo | n» » 1560 po 500 złr. 5 pr. 113.90 J14.20]| » 7 n po 5 proct. 86.50 87.— Weksle (na 3 miesiące): 
Tow. kredyt. galie. 5%, w a. OE, 5 m „ 1-60 po 10 złr. 5 pr. 12575 126.50] » z », po 5 proct, w Augsburg za 100 zł. w. p. u e 
4 pr 80 50 81 50 i 5 É a Z D > ` o ta iE m — z 
n n E a A 2 R 5 8b4 (z premią) po 100 zł. 142. — 142.25 37 latach zwrotne . a 3650 07.— | Berlin za 10% wart 
fc „ 5pr.oktesowówj 86 m 86 70 | 1864 po 50 „ 141,50 142.— | Gal. banku hipot. po 6 proet eD AA IN OBR Za 100 napi = sA 
Banku hip. galie. 6 pr. w. a. =] 90 3U 91 69 me CH Bro reż „> M ao RE i N Pon o © f Ke irankfurt za 109 mark p.. o. TA SE 
> kak G s $ e Renty Como po 42 lir. austr. . i 26 — — | Gal. zakł. kred. wlość. po 6 proet. . 90 maniura ZA C00 MEE 
Listy dłużne g. Z. kr wł. 6 pr. w. a'S{ 92 25 9850 e N e 6 I > nik lis, w 5 JL wyl. nad me Skoczek: 2. NSE E Vaan o .. = 
= Listy zastaw. domea państw. po 120 Tow kr. miejs lw. w 1 ył. po 6 pr. Loudyu za U) ft. szt 11695 E 
3 z ą = zł. 5 PPC m o AS 2 == " n w 80 1. wyl po 6 pr. =e ae Paryż za 100 r 35%, p U 117.05 
3. Listy dłużue za 100 zł = Austr. asyg. skarb. zwrotne 1881 5 pr. 9815 9925 | Banku narodowego po 5 proct. w $ aryż z : 46,80 46.40 
Ogóln. roln kred. Zakład dla Gal. Ē Austr. renta zł. wolna od podatku 4pr. 7405 74,20 | Węg. Tow. ziem. po 5; proct UA) emy ==y= Kurs złota 
i Bukow. 6pr. los. w 15 lat £ 90 25 91 30 1 1 w po 5 proct. . 8135 —.= ` g ana 
Tow. kr. m. 6pr w. a. w15 lat g| —— — — 2. Obligaeye indemn. 5 pr. za ==R=B "ER Dukat cesarski men. . 5.55 — = 
o m m Geva Br w QUE] c= Gaci R 102.— 103.— | ©: Obligacye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł. ) PAR" naci 5.545) 5.55 50 
SN Bukowiny . 79.75 80.560 | Kol. Albrechta a 300 zł. 5proe, w a. 67.80 68.20 | 20-fraukówka ` . 923— 93350 
4. Gbligi za 100 zł. Galicyi . 2% 85.50 86.— | Tow. kol. żel. Preszów-l'arnów (w ez.) Rossyjski imporyał 9.60. dad 
Indemniz galic. 5 proc. m. k. . | 8520 66 — | Niższej Austryi . 104.56 Lu5,— a 300 zł. 5 proc w srebrze . 63.75 64.25 | Talar związkowy EB Z52. 
Oblig. Komunalne gal. Zakł. kred. Siedmiogrodu. . . 74— 75.— | Kol. pół. po 100 zł. m. k. . 1u02.— 103 — | Srebro ` BO 100 — 
włościańskiego 6 proc. w. a, . 90 — 91 -- | Węgier SE 80.75 6125] „ n H TOO zr w. arm M  . 97.— — i 
Pożyczki kr. z r. 1873 po 6pre.w.a. |90 — — — a. Akya Kol. gal. Kar. Lud. pen 5 pr. RAE mo Z lwowskiej Izby hand'owej i przemysłowej. 
5. Losy Miasta Krakowa 1450 1550 | Bank Anglo aust. 200 zł. emit zł. 120 98.— 93.50 > A a (fi 5 968.50 9675 PY kurs wiedeński 
A „ Stanisławowa. |23 — 24 50 | Tpsę kred. dla handlu po 160 T 221.25 22] 50 1 ma a, EY —— —.— z dnia 23 stycznia 1879. E 
Niższo-austr. tow. eskoimt po500 zł. 765 — 775 — ol. Lwow -Czer.-Jas. IT. emis. a 31 lednolity dług państw: Pata < == MęE 
6. Monety. RASA hip. po 200 ką WF ea Ag zł. 5 proe. w srebrze z r. 1865 I.. 7750 eej | 34 1 2 Yo A 8 29 
Dukat holenderski . 54 551 | Gal. bankd, han. iprz. a 200zł. wpł.40pr. —— —.— zr. L867 18.25 18. | Renta w złocie . . . . . 73.95 
Dukat cesarski . 545 554 | Gal zakł. kred. ziemski a 200 zł . —— —— zr. 1868 72.16 T3.— | Losy pożyczki z roku 860 . 11350 
Napoleondor . 930 937 | Banku narodowego a 6u0 zł. . =, GE z r. 1872 61.50 68.— | Akcye banku uistro-węgierskiego . 780, — 
Półimperyał . . . . . 955 965 | Kol. Albrechta a 2:0 zł, w srobrze —.- — — | Weg. gal. kol.a200 zł. 5 proc. wsr. 68.75 14.25 y » kredytowego 215/40 
Rubel rossyjski srebrny . 170 178 | Austr. low żeglugi par. po 500z mk. 514. 515 — 7. Los Londyn. . Wo. , 116/70 
A F papierowy . ' 12— 1 14— | Kol. Cesarzow. Elżbiety po 200 zł. mk. 159.50 160.— 057 < Srebro 100 — 
100 marek niemieckich . 5% 30 58 — | Kol. Preszów-larn.(w.e ja 200 zł.wsr. | —— —.— | Inst. kr. dla han. iprz. po 100 2}. w.a. 160.75 161.25 | Napoleoudor h 9l35 
Srebro . M... 99 50 100 50 | Półnoena kolej po 1000 zł. 2060.—2063.— | Clarego po 40 zł. m. k. . . . . 29.25 29.75 | Dukat cesarski men. 555 
Knpony w srebrze 99 25 100 25 | Kol. Kar. Ludwika po 200 zł. m k. 227.— 227.50 | Tow. żegl. par. na Dunaju po 105 a}.w.a. 96 — 9550 | 100 marek niewieckich |. 3 57/65 
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(475 1—3)  Edykt. L. 6796. | 1879 każdym r»zem o godz. 10 rano przen W ale szscunkowa wywołania wynosi | (509) Ogłoszenie. L. 8. 
Zir. W. A. 


Sąd powiatowy Kęcki odbędzie egzeku- 
cyjną sprzedaż realności w Kętach pod l. k. 
491 celem zniesienia współwłasności tejże z 
p. n w sądzie w jednym terminie t. j. dnia 
3 lutego 1879 o godz. 10 rano. Cena wywo- 
łania 1962 zł. 20 kr, Wadyum 200 zł. Ku- 
ratorem dla niewiadomych ustanowiono dr. 
Chrzanowskiego adw. w Kętach. 

Kęty d. 21 listopada 1878. 

(477 1—3) Edykt 

L. 8457. C. k. sąd powiatowy w Bóbr- 
ce podaje do wiadomści, że na zaspokojenie 
pretensyi zakładu kredytowego włościańskie- 
go w kwocie 100 zł. w. a. z p. n. realność 
pod l. 245 w Bóbrce położona Jana i Pa- 
raszki Czabanów w trzech ierminach t. j. 
na daniu 28 lutego, 28 marca i 29 kwietuia 


publiczną licytacyę sprzedaną zostanie. 

Cesa wywołania wynosi 500 zł. w. a. 
wadyum 50 zł. w. a. 

Akt opisania i oszacowania tej realno- 
ści i inne warunki można przejrzeć w sądzie. 
"©. k. sąd powiatowy. 

Bóbrka 30 listopada 1878. 

(472 1—3)  Bdykt. 

L. 9375. Duia 6 lutego, 1879 r., o go- 
dzinie 10təj rano odbędzie się w tutejszym 
sądzie przymasowa publiczna sprzedaż real- 
ności pod | k. 104 w Waniowieach położo- 
nej, ciała tabulernego nie stanowiącej, w 
sprawie Bazylego Płaskacza, przeciw Pawło- 
wi i Nastce Narachmanom pto. 100 w. a. 


Wadyum 24 złr. 

Przy tym terminie sprzedaż i niżej ce- 
ny szacunkowej nastąpi. 

Resztę warunków licytacyjnych, wolno 
w tutejszo sądowej registraturze przejrzeć. 
C. k. Sąd powiatowy miejsko delegowany. 

Sambor daia 26 listopada 1878. 
(505 1 —3) ©gioskzenie 

L. 4150. W ck. sadzie powiatowym w 
Jaśle odbędzie się dnia 7 lutego 1879 o go- 
dzinie 10 rano przymusowa sprzedaż go- 
spodarstwa włościańskiego N. D. 7 w Przy- 
siekach, oszacowana na 8700 złr. a. w. za 
jaką bądź cenę, lecz nie niżej 1000 złr. wal. 
austr. 


zpn. 


Jasło dnia 24 listõpada 1878. 


Č. k. komisya hipoteezna zawiadamia 
iż dochodzenia miejscowe celem założenia 
k-ięgi h potecznej dla gminy  katastralnej 
Krzyż Ania 30 stycznia 1879 rozpoczyna. 

Każdy, kto ma interes prawny w zz- 
budowaniu stosunków posiadania, może się 
zgłosć i wszystko przytoczyć, co dla wyjaś- 
zienia lub ochrony swych praw za stòsowny 
UZNA, 

Tarnów d. 21 stycznia 1879. 


(134) Ogloszenie. 
| L. 17830. Franciszek Klimczuk z Bali. 
na Użnkuy zu marnotrawcę, kuratorem dlań 
ustanowiony Jan Miutłas. 
C. k. sąd powiatowy. 
Chrzanów d. 16 listopada 1878. 


(452 3—8) dbwieszczemie liecytacyi. miejsca pobytu Herscba Segell i Wsta Adol- 
L. 5462. Ck. sąd powiatowy ozłasza, iż. fa d. um. Vylsniego aibo ieh  niezaanyca 


celem za*pokojwuia preiensyi Bernarda S.mie- ' spadkobierców, Ze na prosbe Dymetzyusza 
ra 832 ui. 28 kr, w drodze egzekucji przez ; Harumanu dozwolony uchwałą z awa dzisiej- 
pubłiczu4 lieytacyę sprzeduny będzie ogród j Szego, wykreśienio dożywocia *j, części ma- 
pod l. 51 w Miówce, do cłużnika Jędrzeja j Jątdu po Józefie (ieszauowskim pozostałego 
Szczotki należący, W trzech terminach dnia ; la rzesz Adama Kowalstiegu, 
80 stycznia, dnia 27 iuiego i dnia 20 marca ; dóbr Staukowej  ciężącego, 
1879, każdego razu o godzinie 10 rano w 


biurze sądziego powiatowego w Milówce. 


Cna wywołania wynosi 60 zł. w. a. 


Wzdjum 6 zł. 

M.tówka 23 listopada 1878. 
(386 3—3) Eddy kt. 

L. 8072. O. k. sąd powiatowy w Sta- 
rejsoli podsje do publicznej wiadomości, ił 
dnia 7 marca, 25 kwietnia i daia 15 maja 
1879 każdym razem o godzinie 10 przedpo- 
łudniem, odbędzie się w tutejszym sądzi 


Ji 


na 


kemi badciężarami, 1 Że uchwałę tę dors- 
| czono do rąk u tauowionych bWurat rów, a 
fto dia powyższych dwoch mas spadzuwych 
fp. adw. ar. Stromenyera, zaś dla dwoea e- 
Istatmieh p. adw. dr. Tilla. 

; Lwów 23 listopada 1878. 

Í (3844 3—3) Edaykt. 

i L. 456. C. k. sąd puwiatowy w Woj- 
| piezu wzywa niewiadomego z miejsca poby- 
f tu Jaza Guię, aby do spadku po matce swej 
t Franeiszce Rędziea drugiego slubu Galowej 


przymuscwė publiczna syrzedaż realności pod {x Bufesyaa w przeciągu rosu zgłosił się, w 


połowie 
wraz Z WsZysi- 


7 


i miejsca pobytu niewiadomych spadkobier- , ustanowionemu zastępzy udzielił, lub innego 
ców tudzież wierzycieli, kiórych pretensye , zastępcę wybrał i sądowi ozsajmił, słowem 
dopiero po 3 maju 187% intabulowazemi zo- | stósawasch do obroay środków użył, gdyż 
stuly, „ab kiorysmby uchwała mniejsza z ja- 4 wynikające z zaniedbania skutki sam Sobie 
kichkolwiesbądź poGuGów wrześrie doręczo- ; pszypissć będzie musiał. 
ug bye niewrgła ustera wis Blizsza Ty- Z c. k. sądu krajow. 
moczzo kuratorem i temuż uchważę heyta- | Lwów dnia 16 listopada 1678. 
eyjuą się doręcza. 3—3) W ceł y kt. 
Kuty 30 maja 1878, j L. 3312. U. k. Sąd powiatowy w Rop- 
(446 3—3)  Bdy ut. | czycaek zuwiadanna że uw rzecz Låji Messe- 
L. 80606. O. x. sad krajowy w Kra-|rowoi pto. 25 wr. w. a. z pu. ednędzie się 
kowie podaje do wiadomości, iż celem zaspo- | sy tutejszym sadre publiezos sprzedaż pa- 
kojenia sum 1500 zir., 2000 zir., i 1000 zł. łowy realności L 6 w Zagorzycuch ciala ta- 
Puuglowi l Kusmerowi, Jokóbow: i Minie Î pularu-go nie mającej a dłuzarse Jakóba Kol- 
, Mehlom należącycu się cdvępzie się w gma- jbaysza właseej w dwóch t-rm'oaeh doia 81 
chu tutejszego sądu krajowego dnia 19 lu |msrea i 5 maja 1079 o godzinie 9 z raua 
tego 1879 1 dnia 19 marca 1879 zawsze ofna obydwóch wyżej lub mzenajmniej za po- 
godzinie 10 rano przymusowa sprzedaż dóbr $łowę wartości z oszacowania pochodzącej, a 
Sieszowice doliue ezpii Wójtowstwo Sieszowi- | gdyby na tych term ua-h sprzedszą być me 
ee w powiecie Wadowickim położonych doi mogła to do rosprawy z wierzycielami celem 


Józef: Kossowskiego należących. ułożenia lżejszych warunków |cytacyi wy- 


Bej 


|. 98j105 w Suszycy wielkiej ciała  tabuiar- | przeciwnym razie spadek z dziedzicami zła 
nego miestanowlącej Iwana Kaluickiego wła- j Szającymi się 1 Zuraiordm dłań w osobie p. 
snej w sprawie egzekucyjtej Zakładu kredy- | Szymona Gali ustanowiowym przeprowadze- 
towego włościańskiego w. Lwowie. ' nym zostanie. 


Cenę wywołsuia stanowić bęizie war- 


tość szacunkowa 24647 zł. poniżej 
żadnym z owych termiuów dobra sprzedane 
' nie będą. 


: znaczono termin ua 12 maja 1846 o godzi- 


której nať nje 9 przed połudui=-m z tem zastrzeżeniem, 


| że wierzycieli niestawujących zalicza się do 
orzystępująsych do większości obecnych. 


Cena wzwoł'na wynosi 400 zł. w. a.; Z e. k. sądu powiat. 
Wadyum 40 zł. p Wojniez dnia 10 maja 1877. 
Reszta warunków służą do przeglądu (381 8—8) Edy kt 


w tuiejszym sądzie. 
Z oc. k. sdu powiatowego. 
Starasói 28 grudnia 1878. 


(447 3—3) Kaymi , 
L. 30696. O. k. sąd krajowy zawiade- 
mia iniejszem wierzycieli hipoteczuych 


dobr Śleszowice dolse czyli Wujtuwstwa Sle- 
szowice w powiecie Wadowiekim  położo- 
nych, którzyby na hyputekę  Wwziańnkowa- 
nych dóbr dopiero po duiu 18 październixa 
1878 weszlt, lub który “y detycząa uch wa- 
łu na czas doręczoną byc uie M'gia, iż tut. 
sąd uchwałą z dnia 6 grudaia 1018 1. 30696 
dozwoloną została przytausowa sprzedaż 
przez publiczną iicytacyę s zmiankowaunych 


dóbr do Józefa Kossowskiegv należących na: 


zasp, kcjeie sum 1500 zł. 2500 zi. i 1000 
zł. z pu. Bumunueiow. Kusmerowi, tudzież 
Mimie | Jokobowi Mechlowi przyzuanych, 1 
Że celem Sstrzeżenie ieh praw % powodu u- 
stauowiOny a zostat dlo nich kurator w oso- 
bie adw. Hajdusiewiecza w Krakowie z za- 
stępcą W osobie adw. Sty cznia. 
Krasów 13 gruduns 1878 
3—ë) Ba N yo de ke 
L. 7004. C. k. sąd powiatowy w Du- 
biechu ugłaszu, ze dija “igo Marca 15%9 o 
10 godz. rauo, odbędzie się publiczna egze- 
kucyjia sprzedzł uuieżącej do Tumassza Mu- 
chy reuluoś i gruuiowej pod l. k. 39,59 w 
WesSuśej położonej, tudziez Y4 częse 4 miu 
morgów guam pod |. k. TŻ w Mugi: ro- 
Wie pułuzelnego na Za”pokujewie Wierzy tino- 
ści Uszera Sihuella w kwocie 82 zł. z p. n, 

Ceus wywoławia 280 zł. w. u. 

Wadjun 28 złr, w. s. sa 

Prut kół zustawiiczego, opisania i oce- 
neina tego Imajątku, tudziez reszte WŁIUN- 
ków licyiucyjuych, Muzsa przejezeć w regi- 
stralurze sądowej 

Dubiecko unia 80 grudnia 1878. 
(460 8—3) Konkurs i l 

L. öll. Posada edjuunta tebuli krajo- 
wej i miejskiej we Lwowie, 4 płacą X klasy 
rangi, jest do obsadzenia. | 

Ubiegojący się o powyższą posadę, 
wniosą podaula swe w drodze przynaleźuej 
dv 5 lutego 1579 do prezydyum sądu krajo- 
wego we Lwowie. 

Lwów 18 styczeia 1679. 
(458 3—8) kody Bobo 

L. 63837. O. b. zgd krajowy i.wowski 
wiadomo czyni Ab'e Auerbach, że ua _preś- 
bę Joanny Rei b, Sary Fivscbmaun i ujca 
małoletnich Juli, Kamihi I Marcelego Reica 
uchwałą 2 dua żgczerwca 1646 |. 26986 
duzwolonew Z-stały wydzielenie parcel grun- 
towych w cbjętośi 1:5 morgów 10 kwa- 
dratowych sężu) Z wala tobulurnegu dóbr 
Zubów 1 częsci Zubów, zośj parcel  gruwio- 
wych w ubjęwści 165 morgow 1210 hwadra- 
towych cazu z cała tabularnego dobr Ruz- 
dwiany 1 przydzielenie jednych i drugich do 
dóbr Tiutkow Levna Fleischmaca włusuych 
za przeniesieniem na te ostatnie dobra weżj- 
stkich cięzarów dobr Zubów, części Zubów 
i Rozdwiany. 

Ponieważ mrjsce pobytu wierzyciela 
bypotecznego Aby Auerbarha tut jszeibu +8- 
dowi wiado em me Jesl, ustanowił sąd dlań 
do doręczenia powcłanej wyżej uchwały ku- 
ratore w osobie Tar: opolskiego adwokata dr. 
Józefa Weusstein, któremu SĘ uchwałę tę 
doręcza. 

Lwów 28 grucnia 1878. 
(364 3—8) trwwienzozwnia. | 

L. 11740. C. k. sąd obwodowy zawis- 
damia Samuela Fischzwauga z miejsca poby- 
tu niewiadomego, że na prośbę Joyny Kub- 
nera wydal pod dniem 5 grudnia 1878 l 
11.282 przeciw memu nakaz zapłaty sumy 
weksiowej 215 zir. 30 es. w. a. i doręczył 
takowy zamianowanema kuratorowi adw. dr. 
Zakrzew skiemu. 

Kołomyja 19 grudnia 1878. 
(488 3—5) Bd y K tu 

L. 56402. C. k. sąd krajowy we Lwo- 
wje nwiadamia niniejzem niewiadomych spad- 
kubierców Adama Kowalskiego i Tekli Cie- 
błanowskiej, jako też nieznanych 4 Życia 1 


Gszeta Lwowska Nr. 19 z 


(443 


p z 


L, 16501. O. k. sąd powiatowy miej- 
delegowany w Rzeszowie zawiadamia 
ia na dniu 7 malca 


sko 
| chęć kupna mających, 

418 kwielnia i 28 maja 1879, każdyta razem 
fo godzinie 10 rano odbędzie się egzekucyj- 
fna publiczna sprzedaż gruntu w Siarvniwie 
| pod l. top. 9 położonego „Winauicą* zwaue- 
f go około i morgę przestrzeni zajuicjącego. 


"NA szacuakowa w kwocie 225 zł. 

Resztę warunków 1 proiokóż zajęcia i 
osSzacowauła można przejrzeć w tut. sąd re- 
gistraturze. 

Rzeszów d. 28 grudnia 1878. 

(437 3—3) Layur 

L. 49716. U. k. sąd krajowy jako han- 
' dlowy we Lwowie zawisdamia nimiejezyma e- 
 dykiem p. Jordans, iż w sprawie p. Aie- 
ksaudra Szeliskiego przeciw p. Józefuwi Pa- 
| parze pto 231 zdr. 58 ct. w. a. uchwałą z 
dnia 18 maja 1878 l. 23957. pretokoł za,ę- 
cia i oszacowania ruchomości, do sądu przy- 
jęty został p. Jaja Jordana zaś z Żądaoiem 


24 bk A pa PR 


Z 


kncy;, do oddzieluej drogi prawa odesłano. 
Guy rmie,sce pobytu p. Jaua Jordana 

nie jest wiadomem, przeto celein doręczenia 

i mu tejże uchwały, ustanawia się dla riezo 

kuratora w o obie adwokata Dra. Dziuoiń- 

kiego Z suwstytweją adwokata Dra. Tilia i 

kuratoróni uchwałę doręczeso. 

Ze. k. sądu krajowego jako handlowego 

Lwów 12 październiwa 1878. 

i (351 3—83) Eddy kt 

| L. 20882. O. k. sąd krajowy w Kra- 

| kowje zawindamia z miejsca pobytu niewia- 


susz ema M 


AK 


/domych Abrahama Gótilicha i Izraela Dwida; 


pdwojga imion Gótticha, że na dnia 183go 
i października 1877 zmarła w Podgórzu bez 


/ pozostawienia ostatniej woli rozporządzenia | 


;ieh matka BreindlaGittla dwojga imiou Gött- 

t lichowa. 

s Wzywa się przeto Abrachama Göttliche 
Izrzela Dawida Góttlicha, sżeby w prze- 

ciągu jeduega roku w tut sądzie zgłosili i 


~~ 


deklarację dv spadku po Breiudli Gitti Gött- ` 


lichowej wnieśli iuaczej bowiem pertakta- 
Cya spadku że zgłaszającemi spudkobtercami 
I ustanowionym kuratorem przeprowadzoną 
zostanie. 

Kraków 81 października 1878. 

(365 3-—3) Kay KW m 

L. 62:8. 0. k. sąd powiatowy w Sta- 
rejsoli podaje do publiczaej wiadomyświ, iż 
W Sprawie egzekucyjnej Berka Butnrra prze- 
aw Autoniemu i Magdaleuie Nostuwskiia pto 
179 gł. a. w. z przynal ź.teściami odbędzie 
się w sądzie tutejszym vublicżda sprzedaż 
gruntów pod |. k. 658. 684. 260. 1518. 1519 
i 140 w Felsztysie p łożunych ua rzecz Ber 
ka Entuera w trzech tera'nach a to duis 20 
lutego duia 20 warea i dnia 17  kwieżuia 
1879. 

(ezę wywołania stanowi kwota 215 
złot. reńsk. 

Wadyuw 10 pre. ; 

, Resztę waruuków złożona w tutejszej 
regisiraiurae wolio chęć kupienia mającym 
prze rzeć. 

Starasó! 8 puźdzrajka 1378. 

(451 3—3) E dg kot. 

L 4019. O. k. sąd powiatowy w Ku- 
toch zawiadamia niniejszem, że 27 Stycz sia 
27 lutego i 28 marca 1879 każdy razem o 
godzinie 10 rano odbędzie się +gzeku yjna 
publiczna sprzedał realaości pod l. 359 vo- 
łożonej wedle księgi gruntowej włusnosć Wa- 
leryana Siarkisiewicza stanowiącej, na Za8po 
kojenie pretensyi galicyjskiego funduszu ix- 
dem 'nizacyjnego w kwotach l3 CL, 19 
złr o8 ct. w. a. i t. d. a to tylko za cenę 
szacunkową 190 złr. w. a. lub wyżej tejże. 

Wadyum wyacsi 19 zł w. a. 

Resztę waruuków licytacyjuych tudzież 
odpis aktu oszacowania i wyciąg takwlarny 
możua przejrzeć w tusądowej r: gistratnrze. 

Dla wierzycieli hipotecznych Bury Bera- 
feld, Osiasza Wclfa Berufeld, Aurelii Krzy- 
sztofowej Bogdawiczowej Auadaluczki i Da- 
wida Giasberga względme tychże z nazwiska 


dnia 24 stycznia 1879. 


Jako cenę wywołanis ustanawia się ce- | 


o wyłączenie tych ruchomości 2 pod egzs- | 


Chęć kupna mający winien przed roz- Za cenę wywołania ustunawia się pò- 
poczęciem  licytacyi złożyć do rąk komisyi jławę wartości całej realności w kwocie 1275 
„ sądowej wadyum w kwocie 2163 zł w go- izfr, a wadyum w rnosi kwotę 127 złr. w. a. 
tów es lub w tasich papierach wartościowych Resztę zaś warunków tudzież akt za- 
ióre służyć mogą do lokowama majątków ę stawowego opisania i akt oszacowania woluo 
pupiiarwych wedle kursu w dwu licytację interesowanym w godzinach nrzędowych ta 
poprzedzającym urzędownie motowanego, w sądzie przejrzeć. l 

(dune warunki licytacyjne jak również O tem zawiadamia się strony którymby 
| wyciąg hipoteczny ! ast oszacowania można niaiejsza uwiadomiewie z jakiegobądź powo- 
| przejrzeć w tuiejszosądowej registraturze. du w ozasie doreczouem być nie mogło. lub 
Kraków 13 grudnia 1878, $ któreby dopiero później prawo zastawa na 
: (450 3—3) BRwiewcKZE Mia, tej realności uzyskały przez edykta z md- 

|. 9446. C. k. sąd powiatowy w Kos- f mienieniem że dla nich kurator ad actum w 
fewie zawiadamia mających chęć kupienia, | osobie p. Karola Kesslera się rojanuje. 
| że w sprawie Dawida Buglera przeciw Mi- C. k. Sąd powiatowy. 

chałowi Czerniowskiemu o 70 złr. w. a. Z Ropczyce 30 grudui» 1878. 

(bu. odbędzie się przymusowa sprzedaż real- | (370 3—3) Edykt. 

‘nosei pod L 66 w Ri-zce położonej w trzech I L. 6728. O. k. Sąl powiatowy wh s- 
terminach a to dnia 5 lutego 5 marca i 2 4 Sowie czyni wiadomem iż ga żądania u przy w. 
kwietzia 1879 zawsze o godzinie 10 rano, ; zakładu kredytowego włościańskiego w celu 
któr na pierwszym lermiule tylko za cenę | Zaspokojeuia resztującej kwoty dłażnej kwo- 
| Szoenvkewą lub wyżeja w termiuie ostatuim j by 474 złr 52 et. w. a, z więsszej 800 zł. 
ł uiżej t-j eeuy pod nasiępującemi waruuka- | W. a. pochodzącej z odsetkamt po 13 proc. 
mi sprzedzuą zostanie. jod dnia 20 lutego 1878 aż do dnia rzeczy- 

1) Cenę wywołania stanowi kwota 466 - wistej zapłaty, tudzież dulszemi 8 proe. od- 
| złe. 5) et. w. a. , jsetsami od kwoty w należytym czasie nie 
| „£) Maey chęć kupienia winien złożyć ; uiszczonej, uakoniee na zaspokojewie kos:tów 
(przed rozpoczęciem licytacyi wadyum 1007, | w kwocie 9 złr. 98 ct w.a. i obecnie przy - 

od cony wywoławczej. jzaanych kosztów egzekucyjoy h 3 złr. 62 
p C. k. sąd powiatowy pet w. a, przymusowa sprzedarz tejże real- 
Kossów dnia 30 lipca 1878. gności wisła tabularnego wie stanowiącej a 

(4122 8—83) ©bwieszezemie. rdlużwków Anny i Andrija Posajluków wła- 
L. 5750. W e. k. sądzie powiatowyra Suej, w Wierzbowcn prd lk. 56 położonej 

w Bxdy odbędzie się w dwu 80 styczna i ze wszelkiemi ds tejża realności uałeżąewmi 

,2T luugo 1579 godz nie 10 p zedp łudsiem w protokole zastawniczego opisania z daia 

(celem za-pokojenia wierzytelności Juln Wal-. 24 kwietuia 1671 wywmi-sionemi gruatemi 

|demaa w ilości 600 złr. przymusowa sprze- i przynaleźytościami w drodze publicznej 

|daż realiości pod 1. 75 w Bałej w powiecie; lieytscgi na dniu 39 stycznia, 26 lutego i 

bialskim położonej wedle ks. gł. miasta Bia- $26 marer 1879 każdym razem o godzinie 
ej Tom IV pag. 95 n. 11 haer. do mzłżon-110 przed południem w tat j:zym sądzie 

‘ków Karola i Teresy Piotrowskich nzleżącej.; wzywa się zatem chęć kupienia mających 

Coig wyw.łunia stanowi kwota 1679; ażeby na powyższych terminach w sutejszym 
'zł. 42 ct. poniżej której realność ta na po- sądzie się zgłosili, l | 
| wyższych terminach sprzed/ną nie będzie. | eszta warunków możra przejrzeć w 

Wadyum wyucsi 170 zi. į tutejszej registraturze, 
Resztę warunków licytucyi i akt Gsza- | C. k. Sąd powiatowy. 
(cowania można przejrzeć lub odpisać w re- Kossów duia 30 czerwca. 


me e 


z 


gistaturze sądowej. NASANSZ i n 
Kurator m niewiadomych wierzycieli ( Ck m Pa E e = ac 

A p . . . e) e 3 ` è 
oraz tych którzęky rezolucyi dozwalającej li- ' wiadom. iż na Podać A di e 
] - 1% Ma 2807 yw. „dd <me- 


cytucpi nie ży mali nowiuny sdwokat , q. 4; i 
ytacji nie otrzymali ustanówieny | dyt. włoświdńskiego saa 


„tutejszy Dr. lehheieer. eiia A ra niego w Cbin zsspokojoninires 
Białas dnia 10 listopada 1878. |sztującej dłużnej kwoty 73 złr. 9 et. w. a, 


459 9__5 a i pochodzącej z odzetkami po 12 pre. od duia 
i L ARG a 6 W juiezu po- 22 paździerajka 1878 sł do dna rzeczywi- 
O sę KLR sE snokojenia St Zarłaty, tudzież dalszemi 3 pre. odset 
daj» do wiadomości, iż celem zaspokojenia kami od kwoty w RIU g ch ię ASEL- 
; AOR. na SZER aa ) y w nal-ż: asie nie uj- 
R di R TT a "wą szczonej, nakoniec ne zaspokojenie kosztów 
włościańs. ualsżuei, odbędzie się przymuso- w kwocie 5 a Ot a ma x ó! 
F ZNA aara k a włoś- złr. st. W. 2. i obee 
e a KALI AS W je przyznanych kosztów egzekucyjnych 3 zł. 
ciań-kiego pod lk. w Grebnie „podożó+ EE misgw ITNA IEK UCI. „9 złr. 
ZA f k BATE ijmusowa sprzedaż tejź . se iat 
pego. Wojsiecha Kubonia iw S > żę obala ee się saa aa TE. 
bularaego niestanowiącego na 80U zł. i A ANG ba 5 ORA de E 
osaarowanggolw specht manami ti. Bloted żonej pod Jk. 89, 860J80, ze W L A 
1 ai 28 kwietui 19 r. każd RER AE 1 2 1 do 
abs 4 od warunkami które w t. s. regi- (7/7980 Opistnia z dnia 4go września 1869 
* Az rzejrzeć możne. © wymieniouego gruntami i przenależytościami 
w powiatowy. w drodze publirzn.j liestacyi na dniu 29 
RSW 7 A, m stycznia, 26 lutego i 26 ma 1879 ks 
Wojnicz dnia 30 listopada 1878. go rea każ- 
(821 8-3) Bayks L. 5650. Gm razem o godzinie 10 przed południem 
F ak |, W tuejszym sączie, wzywa sę zatem chęć 
NME: zp: 4 FOTi Ą sł r: 0 Je ZEM e 
0. k. sąd krajov y wa Limo sie niniej- kupienia mających, sžeby va rowyższych t g 
szym edyktem wiadomo czyn, że Michalina miaach w tejszym sadzie a “li eT 
Gumuwskiea Cholo rewska przeciw Wady- R»«ztę SPRA 3 no Ę =) sę A 
sławewi br. Husmriekiema © zapłacee 735 ut ji zej registrsturze «Ba przejrzeć w 
zł w. a. 7. p. n. pod Gaw flgo listonada i "© r Sad mi 
1878 l. 56597 pozew wnicsła i © pomoc sę powa PORIELOWY: 


j Koss T ć 
duwa pros», wkut-k czego pozew teu do Kossów dwa 80 czerwca 1878. 
c A Ą > a>) 
postępowania pisemuego nch»ałą równacze- (872) £dy xt. 


śnie powziętą z term nem 90 driowym dla 
wniesiena cbropy zad-kretowano. 

Ponieważ miejs'e pobytu pozwanego 
Władysława hr. Hremniekiego nie jest wiadn- 
me a Zatem r. k. sąd kzajiwy do  zestęgo- 
wania i na jego Koszt i szkodę tutejszego 
adw. dr. Hryszkiewicza z Codaniem zustępew 
wosobie p. adw. dr. Stromevgura kurstorem 
mianował, z którym niviejsza sprawa wedle 
nstawy sądowej dla Gali-yi przepisanej prze- 
prowadzoną będzie. 

Niniejszem więć edęktem wzywa się 
zapozwanego, aby w mależytem czasie oso- 
biście stanął, lub potrzebne tytuły prawne 


L. 2885. O. k. sąd powiatowy w Prze- 
vorst Z>WiAdamia sakcesgsorów po Autoniem 
Maca z Ga Qskó vki pozost leeh, w sprawia 
Towzrzystwa Zaliezkowog: Lai uzigo prze- 
ciw Janowi Meudzeli, K ziaderzowi Mschla- 
rzowi i mevbiętej masie A toniego Mica © 
intabulacyę vgzekucyjuego prawa Zsstawu su- 
my 190 zł. 63 et. w stanie bi-rsym reai- 
noś i Ńr.5. 4,201 19 w Chodukówce, Jana 
Woed>ckigo z Przeworska dla tejże masy 
kuratorem ustanowiono, i rezólucze tabular- 
ną z dnia 24 września 1878 l. 6459 wrę- 
CZONO. 

Przeworsk 10 grudnia 1878. 


(488 2—3) mhwiarzezemia. 

L. 10434. O.k. sąd powiatowy w Stry- 
ju podaje do publicznej wiadomyści, że na 
prośbę Spriace Rapaport w celu zespokoje- 
nia preteunsyi 186 złr. odbędzie się w duiach 
23 stycznia 13 lutego i 20 lutego 1879 ka- 
żdym razem o 10 godzinie przed południem 


w sądzie tutejszym publiczna sprzedaż real- ' 


ności w Graboweu położosej pod |. k. 90 a 
do Mikołaja Tar nsleżycej. 

Jako cenę wywośauia stanowi się kwo- 
ta 700 złr. w. a. jako wartość z sądowego 
oszacowazia wynikłą. 

Każdy chcący wżiąść udział w lieyta- 
cyi winien złożyć 10 proc. ud ceny wywo- 
łania t. j. kwotę 70 złr. a. w. jako wadyum 
do rąk kemisyi licytacyjnej, co də reszty 


warunków można się poinformować w tutej- | 


szo sadowej registraturze, lub w termiaie 
lieytacyjnyta przy komisji. 

Stryj dnia 20 sierpnia 1878. 
(590 2—3) Edykt 

L. 28075. Ok. rąd krajowy w Krako- 
wie ogłasza niuiejszym edyktem, że w szu- 
tek prośby Wolfa Rautha Nr. 24399 zarzę- 
dzonem zostało postępowanie amortyzacyjne 
względem zaginionej książeczki kasy oszczę- 
dności, gminy miasta Krakowa Nr. 29646 
na 109 zł. na imię Wolfa Reatha opiewają- 
cej. Wzywa się zatem każdego, któryby tę 
ksiazeczke w rękach mieć mógł, aby takową 
w terminie sześcio - miesięcznym sądowi tu- 
tejszemu przedłożył, gdyż inaczej ta książecz- 
ka jako nieważna uważaną będzie i wszelkie 
zobowiązania wystawiciela z takowej wypły- 
wające ustaną. 

Kraków dnia 15 listopada 1878. 
(493 2—3) BMdy KB ż 

L. 20818. Ok. sąd wyższy krajowy we 
Lwowie podaje do wiadomości, że w skutex 
edyktu tutejszosadowego z duia 3 paździer- 
nika 1877 |. 20818 otwarto nowe księgi 
gruntowe. 

L dla majętności tabuiarnych: 

1. Mulechów, w okręgu Lwowskiego 
ck. sądu powiat. „m del. S. IL. 

2. Rokitno w okręgu Jśnowsziego c. 
k. sądu powiatowego. 

3. Zachorzyce i 

4. Dmytrowice w okręgu Winnickiego 
c. k. sądu powiatowego. 

5. Bezejów w okręgu Belzkiego c. K. 
sadu powiatowego. 

6. Huta stara w okręgu Cieszanowskie- 
go e. k. sądu powiatowego. 

7. Dzibúłki w okręgu Kulikowskiego c. 
k. sądu powiatowego. 
8. Niesłuchów 1 
9. Zuratys w okregu Buskiago 
powiatowego. 
10. Wołosówka i 
11. Daniłowce w okręgu Zkorowsziego 
sądu powiatowego. 
12. Mieczyszczów i 
13. Trościaniee w okręgu Brzeżańskie- 
k. sądu powiatowego. 
14. Olchowiec. 
15. Wołowe i 
16 
. sgdu powiatowego. 
17. Mełczanówka w okręgu Skałackiego 
sądu powiatowego. 
18. Hajworouka w okręgu Wiśniow- 
czyckiego c. k. sądu powiatowego. 


c. k. 


sądu 


0, k 


go c. 


19. Pasieczna w okręgu Stanisławow- j 


skiego c. k. sądu powiatowego m. d. stano- 
wiące 3 odrębne ciała a. własność rz. k. pro- 
bostwa w Stanisławowie, b. Elki Weingar- 
ten, e. Mendla Weingarten. 

20. Potienicze w okręgu Stryjsk 

sądu pow lażowego. 

2ł. Chorzów. 

22. Oząstaowice i 

28. Czudowiee w okręgu Jarosławskie- 
go c. k. sadu powiatowego. 

24, Wzdów w okręgu Brzozowskiego e. 
k. sądu powiatowego położonych. 
II. Dla posiadłości mniejszych w gminach 

katastraleych: 

1. Malechów podlegających Lwowskiemu 
e. k. sądowi pow. m. d. S II. 

%. Rokitno podlegających Janowskiemu 
c. k. sądowi powiatowemu. 

8. Zuchorzyce i 

4. Dmytrowice podlegających Winnie- 
kiemu c. k. sądowi powiatowemu. 

5, Bezcjów  podlegujacych  Bułzkiemu 
c. k. sądowi powiatowejmu. 

6. Huta stara podlegających Ciesza- 
nowskiemu c. k. sądowi powiatowemu. 

7. Dzibułki podlegających Kulikowskie- 
mu c. k. sądowi powiatoweniu. 

8. Niesłuchów i 

9. Zuratyn podlegających Buzeckiemu 
c. k. sądowi powiatewemu. 

10. Wołosówka i 

11. Damłowce podlegających Zborow- 
skiemu c. k. sydowi powiatowemu. 

12. Mieczyszczów i 

18. Trościaniee podlegających Brzeżań- 
skiemu e. k. sądowi powiatoweimu. 

14. Olehowiee. 

15. Wołowe i 

16. Podsosnów podlegających Bobrec- 
kiamu c. k. sądowi powiatowemu. 

17. Mołczanówka podlegających Ska- 
łackiemu e. k. sądowi powiatowemu. 


ic 
ieg0 


c. k 


. Podsosnów w okręgu Bobreckiego | 


18. Hajworonka podlegających Wiśniew- 
czyckiemu c. k. sądowi powiatowemu. 

19. Pasieczna podlegających Stanisła- 
wowskismu ©, k. sądowi powiriwweinu ia. d. 

20. Pukienicze podlegejącjen Siryj- 
skiemu e. k. sądowi powiatowemu. 

21. Chorzów. 

22. Uzęstkowice i 

23. Czudowice podlegających Jarosław- 
skiemu c. k. sądowi powiatoweśmu. 

24 Wzdów podlegających Brzozowskie- 
mu c. k. sądowi powiatowemu jako iusta"- 
cyi reainej; i że wyznaczony pomienionym 
edygtem termin do zgłoszenia praw rzeczo- 
wych odnoszących się do nieruchomości no- 
wemi księgami gruntowemi objętych, z dniem 
1 grudnia 1878 upłynął. 

Wzywa się zatem wszystkich, którzy 
przez istnienie lub hipoteczny stopień pierw- 
l szeństwa jakiego wpisu w rzeczonych księ- 
gach, na zasadzie $. 7. lit. b. ustawy z dnia 
25 lipca 1871 Nr. 96 Dz. u. p. uskutecznio- 
i nego w prawach swych uważają się za po- 
jkrzywdzonych, ażeby swe zarzuty najdalej 
ido dnia 1 października 1879. a to co do ma- 
'jętności tabularnych pod I,i ds 7 wymienio- 
inych w ek. sądzie krajowym dla spraw cy- 
|wilnych we Lwowie, pod I, 8 do ló w c. 
‘k. sądzie obwodowym w Złoczowie god I, 
117 i 16 w ck. sądzie obwodowym w Tar- 
nopolu, pod I, 19 w ek. sądzie obwodowym 
jw Stanisławowie, pod I, 20 w ck. sądzi: 
„obwodowym w Samborze, a pod 1, 21 do 
j24 w ek. sądzie obwodowym w Przemyślu; 
jzaś co do posiadłości pod JI peszezęgólsio- 
inych, w dotyczącym ek. sądzie powiatowym 
zgłosili, gdyż inaczej wpisy te nabędą skut- 
Ski wpisów hipotecznych. 


| 


wodu zaniedbania do pierwotnego stana przy- 
wróconym. 
Lwów dnia 3 grudnia 1878. 


(494 2—3)  Bdy kt. L. 27677. 


way dle następujących posiadłości tabulac- 


nową księgę gruntowy uważsuą być ma: 
1. dla majętności tebalarnych 

1. Biłka szlachecka w okręgu Winni- 
ekiego c. k. sądu powiatowego. 

2. Ceniawa w okręgu Kołomyjskizgo 
ck. sądu powiat. 

3. Gody, w okręgu Kałomyjskiego ck. 
"sądu powiat. 

4. Łuczyce w okręgu Przemyskiego e. 
k. sądu powiat. 

5. Tarnawa dolna w okręgu Liskiego 
c. k. sądu powiatowego. 

6. Sarka demin:kalna i 

7. Honiatycze w okręgu Komarzańskie- 
go ck. sądu powiatowego. 

8. Bilcze w okręgu Medeuickiego e. k. 
sadu powiatowego. 

9. Zbora w okręgu Kałuzkiego e. E. są- 
du powiatowego. 

10. Rozwudów i 

11. Pezeny w okręgu Mikołajowskiego 
ck. sądu powiatowego. 

12. Borki wielkie w okręgu Skałackie- 
{go ck. sądu powiatowego. 

13. Zborów w okręgu Zborowskiego 
k. sądu powiatowego. 

14. Lubeszka wołochowa w okręgu Bo- 
| breckiego ck. sądu powiatowego. 
| 15. Dziczki w okręgu Rochatyńskiego 


(ERU mmaa 0 0 


è 


ck. sądu powiatowego położonych. 
IL. dla posiadłości muiejszych w gminie 
kxtastralnych: 

1. Biłka szlachecha, podlegających Win- 
nieckiemu ck. sądowi powiatoweinu. 

2. Ceniawa i 

3. Gody, podlegających Kołomyjskiemu 
ck. sądowi powiatowemu miej. deleg. 

4. Łnezyce, podlegających Przemyskie- 
mu ck. sądowi powiatowemu. 

5 Rozubowice podlegających Niżanko- 
wieckiemu e. k. sądowi powiatow. 

6. Taruawa dolna, podlegzjącycych Li- 
skiemu ck. sądowi powiatowemu. 

7. Sarka dominikalna i 

8. Honiatycze, podlogających Koma- 
rzańskiemu ck. sądowi powiatowemu. 

9. Bilcze, podlegargcych Medeniekiemu 
ck. sąd'wi powiatowejmu. 

10. Zbora, podlegających Kałuzkiemu 
ek. sądowi powiatowemu. 

11. Rozwadów i 

12. Pezany, podlegających Mikołajow- 
skiemu ck. sądowi powiatowemu. 

18. Berki wielki, podlegsjących Ska- 
łackiemu ck. sądowi powiatowemu 

14. Zborów, podlegających Zborowskie- 
mu ck. sądowi powiatowemu. 

15. Lubeczka wołochowa z Płockiem 
podlegających Bobreckiemn c. k. sądowi po- 
wiatoweinau. 

16. Dziczki podlegających Rohatyńskie- 
mu ck. sądowi powiatowemu jako iustancvi. 
realnej. 

Sporządzony projekt dotyczących ksiąg 
przejrzanym być może a to dla posiadłości 
į tabularnych wyżej pod I. 1 wymienionych w 
| tabuli krajowej e. k. sądu krajowego dla 


nycz i gminnych od daia 1 lutego 1879 za | 


A 


on 


spraw cywilnych we Lwowie pod I 2i8 
w urzędzie hipotoeznym e. k. sądu obwodo- 
wego w Kołomyi, pod I. 4 1 w urzędzie 
nipoieczuym c. £ sadu obwodowego w Prze- 
myślu pod I 6 do 11 wurzężzie hipotecznym 
ek. sdi cbwodowego w Szicborze, podl. 12 
w urzędzie hipoteczaym c. K. sąda obwodo- 
wego w Tarsopela, pod 1. 18, 14 i1 
w urzędzie bipotecznym c. Kk. sądu obwodo- 
wego w Złoczowie, zaś dia posiadłości pod 
II poszczegółnionych w biórze dotyczącego 
e. k. sędziego powiatowego. 

Od diia wyżej wspomaianego wszelkie 
aowe prawa czy to własności, czy zastawu, 
czy jaziebądź inua prawa hipoteczae odo- 
szące się do nieruchomości księgą gruntową 
objętej, jedynie przez wpisania do tej księgi 
nabyte, ograuiczone, na innych przeniesione 

i lub uehylone być mogą. 
Zarazem wzywa c. k. wyższy sąd kra- 


| 
| 


zj 
Gi, 


> 
38, 


9 


dorzzgali się jakiej zmiany wpisów hi- 
potecznych, odnoszących się do stósun- 
Łów własności lub posiadania, a to bez 
różnicy, czyby ta zmiana przez dopisa- 
nie, odpisanie lub przepisanie, przez 
sprostowanie ozuaczenia nieruchomości 
lub połączenie ciał hipotecznych lub w 
jakibądź iuny sposób nastąpić miała, 
już przed dniem otwarcia tych nowych 
ksiąg hipotecznych nabyli do jakiej nie- 
rucbomości wpisanej w te księgi, lab do 
jej części jakie prawo zastawu, słażekb: 
wilnych we Lwowie; pod I 2 i3 do ek. są- 
du obwodowego w Kołomyji; pod I 4i 5 
do ek. sądu obwodowego w Przemyślu; pod 
I 6 do 11 do ck. sądu obwodowego w Nam- 
| borze; pod I 12 do ek. sądu obwodowego 
w Tarnopolu a god I 18, 14115 do ck. sọ 
idu obwodowego w Zbsczowie; zaś co do pu- 
siadł ści wyżej pod II poszczegoluiouych da 
dzyczący:h e. k. sądów powiatowych najda- 
lej do dzia i luiegv 1880, gdyż w przeciw- 
sym razie utracą prawo do poszikiwana 


ności lub w ogóle jazie inus prawa do 
zgiosić się mającej preteusyi przeciw osobom 


wpisu higotecznego przydatme, 0 ile te 
"rawa jako do dawnego stasu biernego 
i które Ba mocy niezaprzeczocwych wpisów w 
|nowej księdze zawartych, prawa aiyuotecz- 


|jowy wszystkieh którzyby i 
| a na podstawie jakiego prawa przed dniem 
| otwarcia tych nowych ksiąg nabytego 
| 
| 
| 
| 

należące wpisace być mają a już przy 

założeniu nowej księgi gruntowej tamże 

wpisane nie zostały, aźsby Z tem: pra- 
wami zgłosili się, a to co majętności ta- 

bniarnych wyżej wymienion,ch pod I. 1. 

Do ck. sądu krajowego dl: spraw ey- 
ne w dobrej wierze nabędą.. 

Od sbuwiązku zgłoszenia się w tym ter- 
minie z pomieuiouemi prawam: lub rozszeze- 
niami zie uwaluia okoliczn ść iż zgłosić się 

[mające prawo było już zapisane w dawn ej- 
szej księdze hpoteczuej, w miejsce której 
nowa księga wstępuje, lub że było wiadome 
z jakiej rezolucy! sędowejlub jest przednio- 
ltem dochcdzecia wskutek podania przed sąd 
wniesionego. 

Termin powyższy nie może być ani 
przedłuż nym, ani też w razie zaniedbania 
go, do pierwotnego stann przyw róconym. 

Sprostowanie: 
| Ustęp I 24 iI 16 tntejszosądowego e- 
i dyktu z daia 5 listopada 1878 1. 24940 pro- 
| stuje się w tea sposćb, iż giuina „Ilawcze” 
į leży w osręgu nie Mitulinieekiego, lecz Trem- 
| bowelski'go ck. sądu powiatowego. 
| Lwow daia 3 graduia 1878. 
! (4:9 8 3) GOowiharczuwie, 


j E rh : 
| L. 13905. Ok Sad powiatowy w Kos- 
| sowje zawiadamia majątych elęć kupienia że 
| 
ł 
|| 
| 
| 


mara 


ł 


w sprawie Rachmila Biusensteiaa przeciw 


Audzijowi 1 Aune Pas: jiukom © 500 złe. w. 


zpu. odbędzie się tu pomusowa sprzedaż re- 
alueŚści dłużuiców pod ik. 5 w Wierzbowcu 
położonej, ciał, tabularnego nie stanowiącej 


[0 


| w terminach 5 lutego, 5 marca i 2 kwietnia | 


(1879 zawsze o godziuie 10 rano za cenę 


| szacunkową 2760 złr. lub wyżej, a w ter-: 


minie ostatnim i niżej tej ceay, zawsze za 
|poprzeduiera złożeniem zaliczki dn rąk ko- 
'nuisyi lwytacyi w ilości 276 zdr. 60 ct. 
| Akta opisauia i oszacowaaia i btiższe 
| warunki iivytacyjne wolno przejrzeć w tu- 
| sądowej registraturze. 
C. k. Sąd powiatowy. 

| Kossów dnia 2 listopada 1878. 
(387 2—3) Kéyki 
| L. 5073. Ok, sąd powiatowy w Starej- 
soli podaje do publicznej wiadomości, iż dnia 
12 lutego 1879 dnia 13 marca 1579 i dnia 
| «i kwietsia 1579, każdyiu razem o godzinie 
| 10iej przedpołuduiem. odbędzie się w tutej- 
szym sądzie przymusowa rublieczna sprzedaż 
realności pod Nr. 46 w Taruawce, ciała ta- 
bulsruego niestanowiącej, Iwana i Michała 
 Jacyszyków włassej, w sprawie egz: kucyj- 
nej Zawładu kredyt owego włościańskiego we 
Lwowie. Oena wywołania wynosi 400 zł. 
w. a. wadyum 40 zł, 

Reszia warunk 
w tutejszym: sądzie. 

Starasol 28 grudnia 1878. 
(495 2—3) dykk 

L. 26796. O. k. wyższy sąd krajowy 
Lwowski podaje w myśł ustawy z dnia 25 
lipca 1671 1. 96 Dz. p. p. do powszechnej 


+ 


ów służą do przeglądu 


wiadomości, ża wskutek prośby Wiktora Kro- 
kowskiego o utworzenie uowego ciała t-bu- 
larnego dla jego realności która pod l. xon. 
| 420 ua grunżie ohszaru 291_]° pochodzace- 
go Z dzwniejszogo pleu gmiay miasta Mo- 
ścisk l. p. 141 w katastrze z r 852 zapisa- 
nego w Mościskach i w tymże samym po- 
wiecie w obrębie tamtejszej gminy podatko- 
wej leży 291[ 9 objętości mierzy, murowa- 
uy dom parterowy pod goutem i budynki 
gospodarskie na sobie mieści i na wschód z 
ublezką tylną z gościńca pomiędzy realnością 
Tekli Ratyaskiej a realnośsią Wolfa Hausma- 
na ku cerkwi prowadzącą, na zachód z dro- 
ga powiatową, na południe z parkanem g. 
katsl. cerkwi św. Maryi a na półuoć real- 
mością Tekli Ratyaskiej graniczący, e. k. są- 
dowi powiatowemu w Mościskach polsconem 
zostało, ażeby tenże wyzotowai projezt otwo- 
rzyć sią mającego ciała tabularnego, który 
to projezt w tymże e. k. sądzie powiatowym 
przejrzanyia być może, a od daia 1 marca 
1879 za księgę gruntową uważanym będzie, 
równie oznajmia się, że od dnia 1 marca 
1879 począwszy, nowe prawa własności, Za- 
stawu i inne prawa hipoteczae na wyż opi- 
sanej nieruchomości jako nowe ciało tabule- 
rne do Księgi gruntowej wciągaąć się w ją- 
| cej, tylko przez wpis do księgi hipoteczn=j 
i nabyte, ograniczone na innych przeniesione 
, uchylone być mogą. 

| Równocześnie wzywa e. k. wyższy sąd 
| krajowy wszystkich którzyby . 

a) na zasadzie praw przed doiom o- 
twarcia tego nowego ciała tabularneyo xa- 
bytych, domegali się zraisny wpisanych tsm- 
| że stosunków własności i posiadania bez ró- 
żnicy, czy zmiana ta przez dopisanie, oip - 
| sanie lub przepisanie przez sprosiowanie ù- 
|znoczeuia nieruchowości, lub połączenie cisi 
| hipotecznych, czyli też w inay sposób nastą- 
pić ma. 

b) już przed dniem otwarcia nowego 
| ciała tubularnego sa nieruchomości tej, lub 
ina jej częściach uabyli prawa zastawu sii- 
,żebności lub inne prawa do wpisu hiptacz 
| aego przydatne, o ile prawa te jako u.- 
| leżące do daw niejszego stanu biernego wyi- 
RE wyć mają, a przy założeniu nowego ciz- 
i ła tabulare-go wciągnięte nie zostały, ażevy 
(jw e. k. sądzie pe” rtowym w Mościskach 
(Swoje ozua!miaki: du dnia 1 m ja 1879 num 
| pewniej Wliieśli, ileże w przeciwuym razio 
|utracą prawo p:piórunia ozsajm:ć Się maję- 
(eyen roszezeń przeciw osobom trzecim któ- 
¡2a mocy niezuprzeczonych wpisów w nowej 
i księdze gruntowej zawartych, prawa hipote. 
jezue w dobrej wierze nabędą. = 
Í Nakoniec czyni się uwage że obowiąz- 
(ku zgłoszenia ta okoliczność nie zmienia, że 
(prawo zgłosić się mające z księgi tabularnej 
‘już do użytku służyć nie mającej lub z za 
 łatwienia sądowego wid>eznem jest, lub że ja- 
(kie podanie stron oduoszące sę do tego pra- 
(wa do sadn wniesionem zostao tudzież że 
róstjtucya iub przedłużenie powyźszeg» ter- 
| minu dla pojedynczych stron miejsca nie ma. 
| Leów daia 81 grudnia 1878. 
| (469 2—3) Edykti 
| L. 21444. C. k. sąd obwodowy Tarnow- 
Iski podaje niniejszem do publiczuej wiado- 
| mości, że na zaspokojenie wierzyteluoś-i gs- 
licyjskiego zakładu kredytowego ziemskiego w 
Kresowie w kwotach 107 złr. 15 et, 157 
zł. 50 ct. 167 zł, 50 et. i 4799 zł. 84 ct. wa. zna- 
leżytościami dodatkowemi dozwoloną została 
| sprzedał egzekuwyjna dóbr Łubki do Zotii 
; Gołesuberskiej należących. 

Surzedaź odbędzie się przez licytację 
pusliczną w sądzie tutejszym w dwóch ter- 
minach 28 lu+g» i 28 marea 1779 każdym 
T:zem o godzime 10 przedpołuduiem. 

Ceuę wiwułania stanowić będzie War- 
tość szacunkowa 8100 złr. w. a. poniżej kto- 
raj w terminach powyższych dobra sprzeda- 
ne nie będą. 

Wadyum przy licytacyi złożyć się ma- 
jące wynosi 810 „łr, w. a. 

, Resztę warunków i wyciąg hipoteczny 
przejrzeć można w registraturze e. k. sądu 
, obwodowego. 

Na wypadek jeżeli przy pierwszych 
dwóch terminach licytzeyjnych nikt przynaj- 
miej ceny szacunkowej nie zaofiaruja wy- 
znacza sie termin na dzień 28 marca 1579 
godzinę tta popołuduiu na który wierzyciel 
hiooteczni stawić się winni, celem, ułożenia 
żejszych warunków, według których nastę- 
nie sprzedaż licytacyjaa w trzecim terminie 
rozpisaug zost nie. 

„ Głosy nieobrenych przy tym terminis 
doliczy się do większości głosów wierzycieli, 
którzy na termin przebędą. 

U rozpisaniu tej licytacyi otrzymuja 
zawiadomienie obydwie strony, c. k. urząd 
podatkowy, r. k. prokuratorya skarbowa we 
Lwowie, wszyscy wierzyciele hipoteczni a 
w szczególności wierzyciele z miejsca poby- 
tu niewiadomi, następnie ei wierzyciele, kto: 
rzyby po dniu 21 lipca 1878 r. do bipotezi 
dóbr Łmbinka weszli, lub kióremby uchw:- 
fa | niniejsza z jakięgokolwiek powodu rais 
zostsłą doręczoną, do rąk kuratora, który vi- 
niejszem w osobie adwokata Dra Felik-a 
Jarockiego z substytucyg adwokata Dr P. Fo- 
rysta ustanowionym zostaje, tudzież przez o- 
dykta. Tarnów dnia 31 grudnia 1878. 


(468 1—3) ERYKE 

L. 18568. 0. k. sad obwodowy w Sam- 
borze, w skutek odezwy c. k. sądu powiato- 
towego miejs.o deleg. w Samborze, w spra- 
wie c. k. uprzywiliowanego Zasładu kredy- 
towego włościańskiego we Lwowie przeciw 
Janowi Kulikowskiemu pto 95 zł. w. a. z 
pn. rozpisuje publiczną lirytscyę celem przy- 
musowej sprzedaży realności ciała rabularne- 
go nie stanowiącej, dłużuika Jana Kulikow- 
skiego własnej w Samborze na Zawidowce 
pod l. 42 położonej, ze wszelkiermi do te że 
realności pależąsemi w protosole zastawn'- 
czego opisania z daia 30 listopada 1869 l. 
4858 wymienionemi gruntami i przynależy- 
tościami na dzień 5 marca 1879 2 kwietnia 
1879 i 7 maja 1879 każdym razem o godz. 
10 przedpołudniem z teia że na pierwszych 
dwóch terminach reślność ia, za cenę wy- 
wołania 200 zł. lub powyżej tejże, zaś na 
trzecim tasże poniżej ceny szacunkowej sprze- 
daną będzie. i 

Wadyum wznosi 20 zł. w. a. 

Resztę warunków licytacyi wolno w 
tutejszym sądzie wgląduąć, 

Sambor dnia 31 grudnia 1878 


(482 1—8) Edńy kt. 

L. 8318. ©. k. sąd powietowy w Ni- 
żankowicach podaja do publicznej wiudoma- 
ści, że w sprawie egzekucyijnej Jakóba Gold- 
berga przeciw Pawłowi Kowal pto 32 zlr. 
50 ct. s. w. Z przynależytościami odbędzie 
się w sali sądowej publiczna licytacyż real- 
ności pod l. k. 14% w Niżansowicach poło- 
żonej ciała tabulurnego niestanowiącej dłu- 
żmika Pawła Kowala włusnej w trzech ter- 
minach 16 kwietnia 21 maja 27 czerwea 
1879 każdym razem o godzivie 10 przedpo- 
łudniem. 

Cena wywełania 300 złr. zakład 80 zł 

Na pierwszym i dragii terminie real- 
ność ta tylko za cenę wywołania lub wyżej 
na trzecim zaś terminie także i niżej ceny wy- 
wołania sprzedaną zostanie. Q 

Bliższe warunki lieytacyjne, tudzież pro- 
łokół zestawniczego "a i oszacowania. 

ża przejrzeć w "4dZie. 
me 27 października 1878. 
(183 1—3) <bhbwieszczenie. 

u. 9258. O. k. sąd powiatowy w Ni. 
Źsnkowieach ogłasza, Że w sprzwie spadko- 
bierców śp, Michała Cicimirskiego przez tych- 
że matkę i cpiekankę Julirnnę dwojga imion 
Augustynową przeciw Józefowi Brus pto 
100 złr. a. w. z pn. odbędzie w saii sądo- 
woj publiczna licytacya realaości włościań- 
skiej pod 1. k. 16.17 w Wyhadowie pałożo 
nej. ciuła tebulurcego uiestaaowiącej a dłu- 
żmka Józefa Brusa własnej w trzech terui- 
nach 16 kwietnia 21 maja 25 czerwca 1879 
każdym razem o godzinie 10 rat. 

Cena wywoławia 800 zir. 

Zaklad 80 24. w. a. 

Na pierwszych dwóeb terminach real- 
ność ta tjlko za lub wyżej ceny szacunko- 
wej, na trzecim zaś terminie także niżej ce- 
uy wywołania sprzedaną zostanie. 

Bliższe warunki lieytacyi tudzież pro- 
tokół zastawniczego opisania i oszacowania 
można przejrzeć w eądzie. 

Niżankowice 16 gruduia 1878. 

(506 1—38) Edy kt. 

L. 17560. Sąd krajowy wyższy w Kra- 
kowie podaje do wiadomosci, ża projekty no- 
wych ksiąg grumowych dla posiadłości po- 
łożonych w nastę ującyek gminach kata- 
strelnych : 

Rudka, Więckowiee, w okręgu sądu po- 
wiatowego w Wojniczu; 

Rozbórz, Mikulice, w okręgu sądu po- 
wiatowego W Przeworsku; |. 

Czernihów z miejscowościami Bór i Ra- 
tanice, Kłokoczyn z miejscowościami Kępa i 
Pasieka, w okręgu sądu powiatowego w Li- 
szkach ; 

Wojtowa i Kołkówka, w okręgu sądu 
powiatowego w Gorlicach; | M 

Niedomice z nwiejscowością Giów, w 
okręgu sądu powiatowego delegowanego miej- 
skiego w Tarnowie; 

Oparioska, Wola bszostecza, w okręgu 
sądu powiatowego w Brzostkn; 

Wyłów z miejscowością Kądziełki, w 
okręgu sądu pdwiatowego w Radomyślu; 

Olesno, Kozubów z miejscowością Ol- 
śnica, Swarzów w okręgu sądu powiatowego 
w Dąbrowie; 

Jastrzębia w okręgu sądu powiatowego 
w Kalwaryi; 

Droginia, Brzączowiee, w okręgu sądu 
powiatowego w Myśleuicach; 

Kasinka Jaworzna, w okręgu sądu pe- 
wiatowego w Limanowej; 

Podole z miejscowością Górowa, Baj- 
ne, Bartkowa z miejscowością Posadowa, W 
okręgu sądu powiatowego delegowanego 
miejskiego w Nowym Sączu; 

Sokolniki z miejstowością Owiiska i 
Zabrnie, Zupawa z miejscowościami Jezior- 
ko, Furmany, Poręby furmańskie i Grębów 
szlachecki, w okręgu sądu powiatowego W 
Tarnobrzegu; 

Jamaica, w okręgu sądu powiatowego 
w Rozwadowie; K 

. Oholewiana góra, w okręgu Sądu po- 
wiatowego w Nisku; 


Osiek, w okręgu sądu powiatowego w 
Kętach; 

Mogilacy. w okręgu sądu powiatowego 
w Skawinie: 

Wola rusinowska z miejscowością Je- 
ziorko. w okręga sądu powiatowego Kolbu- 
SZOTEG|; 

Brzeziay, w okręgu sadu powiatowego 
w Ropczycach; 

Potakówka, w okręgu sądu powiato- 
wego w Jaśle; 

Załuczne, w okręgu sądu powiatowego 
w Nowym Targu; 

Albigdowa, w ckręgu sądu powiatowe- 
go w Pańcucje; 

Rgclowa, W 
w Grybawie; i 
według ustawy krajowej z dnia 20 marca 
1874 |. 29 Dz. ust. kraj. wygotowane 7a no- 
we księgi gruntowe, poczynejąc od dnia tgo 
lutego 1879 uważane będą, a od tegoż dnia 
woluo je przeglądnąć w tym sądzie powia- 
towym, w itórego ukięgu dotycząca guina 
Katastralna jest położona, jak również, że od 
tegoż do.a wszelkie nowe prawa, czy to wla- 
Szości, czy zastawu czy jakiebądź inne pra- 
wo hipotaezne odzoszące się do nie rucho- 
meści zsięgę gruntową objętej, jedynie przez 
wypisunie dy tych ksiąg racże być nabyte, c- 
gra iczote, przeciesioke lub wykreślone. 

Wyprowadzejąc zarazem postępowanie 
clem nstalenia powyżej wymieniowych ksiąg 
graztowych sąd krajowy wyższy wzywa: 

a) wszystkich tych którzyby na pod- 
stawie jakiego prawa, przed otwarciem tych 
nowrch ksiąg gruutowych nabytego, chcieli 
uzyskać jaką zmianę wpisów hipotecznych, 
odnoszących sę do stosunków własności lub 
posiadania, a io bez różnicy, czyby ta amia- 
na przez  dopisznie, odpisanie lub przepisa- 
nie. przez sprostowanie oznaczenia nierucho- 
moś-i lub pełą zenia ciał hipotecznych lub 
w jaki iany spo-ób ne-tąpić miała; 

b) wszystkich. którzyby już przed ot- 
warciem: tych nowych ksiąg gruntowych 
nabyli do jakiej nieruchomości wpisanej w 
te księgi lub do jej częśsi jakie prawo 4a- 
stawu, słażrbsoścći lub w ogóle jakie inve 
prawa do wpisu h'poieczzego uprzymiotaio- 
ne, o ile te prawa jako do dawnego stanu 
biersego należące wpissne być msją, a już 
przy założeniu nowej księgi gruntowej tam- 
że wpisawe mie zostały, aby z temi prawa- 
mi zgłosili się do tego sądu powiatoweg , 
w którego okręgu dotycząca gmina kstastral- 
ua jest położona, najdal'j do dnis 81 marca 
1880 gdyż prawnywmskutkiem zaniecbasia 
lub uchybienia tego terminu jest utrata prà- 
wa do poszukiwania zyłosć się mającej pre- 
tensyi rwseciw csobom, które prawo hipote- 
czne na pod:tswi* wpisów, w nowych księ- 
gach gruntowych zamieszczonych a nieza- 
przeczonych w dobrej wierze nabyły. 

Ostrzega się, że termin powyższy nie 
m że być dla strona pojedynczych ani prze 
ałużonym, uni też wrazie zaniedbania go do 
pierwotnego stanu przywróconym, a od obo- 
wiążku zgłoszezie się w tym terminie z po- 
miecionemi prawami lub roszczeniami nie u- 
w:lnia okoliczność, iż zgłosić się mające pra- 
wa było już zapisane w dawniejszej księdze 
hipotecznej w miejsce której nowa księga 
gruntowa wstępuje, było wiadome Z jakiej 
rezolusyi sądow'j, lub jest przedmiotem do 
chodzenia, w skutek podzuia lub skargi przed 
sąd wniesionej. 

Kraków dnia 31 grudnia 1878. 

(515 1—3) Obwieszczenie. 

L. 9947. O. k. sąd powiatowy w Kos- 
sowie zawiadumia mających chęć kupienia, 
Łe w sprawie Samsona Selixumada przeciw 
Juremu Kiszezukowi o 54 złr. i 6 złr. w a. 
z pu, odbędzi» się tu pomusowa sprzedaż 
realuości dłużnik» wł»snej prd l. 355 w 
Riczee położonej w terminach a b 5 lutego 
5 marca i 2 kwietnia J879, zawsze o godz. 
10 rano która na pierwszych dwóch termi- 
nach a to dais 5 lutego, 5 marea i 2 kwie- 
tnia 1879 zawsze o godzinie 10 rano, która 
na pierwszych dwóch ierminach tylko za 
cenę szacuukową lub wyżej a w terminie o- 
statnim i siżej tej ceny, za poprzedniem zło: 
zaniem zaliczki do rąk komisarza lirytacy! 
pod nastonującemi warunkami sprzedaną z0- 
stanie. Ae z 2 

1. Cena wywołania stanowi kwotę 270 
złr. a. W. À 3 

2, Każdy cheć kupienia mających zło- 
ży wadyum w kwocie 27 złr. — 0 

Akta wpisania I oszacowadia 1 bliższe 
warunki licytacyjne wolno przejrzeć w tusą- 
dowej registra:urze. i 

C. k. Sąd powiatowy. 

Kossów doja 29 sierpnia 1878. 
(514 1—3) tw ienst ZAWIE: 

L. 9948. C. k. Sąd powiatowy w Kos- 
sowie zuwiadamia msjących ehęć kupienia 
że wsprawie Samscua Schaumana przeciw 
Michsłowi i Maryi Touiukom o 76 złr. i 9 
zir. w. z p. r. odbędzie się tu przymusowa 
sprzedaż realności pod l. 175 w Rezce po- 
łozocej w trzech termiuzch 5 lutego, 1 5 
marca i 2 kwietaja 1879 zawsze o godzinie 
10 rano za cenę szacuukową Jub wyżej, a 
j w terminie ostataim i niżej tej ceny zawsze 
za poprzedniem złożeniem zaliczki w kwocie 


ckręgu sądu powiatowego 
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22 złr. 50 et. 2. w. do rąk komisarza licy- 
tacyi. 

Cenę wywołania stanowi suma 225 zł. 
austr. wal. 

Akta opisania i oszacowania jako też 
bliższe warunki licytacyjse wolao prz-jrzeć 
w tut. sądowej registraturze. 

Ck. sąd powiatowy. 

Kossów dnia 28 sierpnia 1578. 
(518 1--3) iyati 

L. 10211. O. k. sąd powiatowy w 
Szezereu uwiadamia, że celem zaspakojasia 
sumy 78 złr. przez Kopli Reitiga przeciw 
llkowi Horakowi wywaiczonej przedsięwe- 
źmie w tusądowej kuncelsiyi w celach | 
lutego, 18 marea | 17 kwietaia 1879 każda - 
krotnie o godzisie 10 przed południem przy- 
mnusową przetargową sprzedaż reslaości dłu- 
Żuika peg l. 18 w Krasowie położonej ciała 
tabularuego nie stanowiącej pad warunkami 
w ogłoszeniach z 5 maj. 1578 L 2189 w 
numerach 152, 153 i 154 Gazety Lwowskiej 
umieszczonych wymienionemi. 

Szezerzec 30 listopada 1878. 

(519 1—3) ©Qbwieszcezemie. 
L. 10530. Ck. sąd powiatowy w Szezer- 


eu wskutek od:zwy sądu krajowego Lwow- | 


skiego z 21 sierpnia 1878 1. 47040 przed- 
sięweżmie celem wydobycia 4 rst po 55 zł. 
20 e.ireszty kapitała 1110 zł. 12c. zpn. ck. 
uprzyw. galie. «kr. bankowi bipotecznemu 
we Lwowie od Franciszka i Heleny małż. 
Badurów się należących przymusową leyta- 
tacyjną sprzedaż realności pod |. 43 w Kra- 
sowie położonej w dniach 25 lutego i 27 
marca 1879 każdokrotnie o godzinie 10 ra- 
no w tusąd. kancelaryi. 

Cenę wywołaria stanowi wartsść sza- 
cuakuwa 2700 złr. 

Wadyum wynosi 370 zlr. 

Jeżeli na powyższych terminach resl- 
ność rzeczone z% lub wyżej ceny szacauko- 
wej sprzedaną nie zostanie wyznacza się do 
ułożesia warunków ułatwiaijacych termin na 
27 marea 1879 o godzinie 8 po południu. 

Reszię warnusów lieytacyjsych i wy- 
ciąg tabularuy przejrzeć można w tusądowej 
registraturze. l 

Dla wierzycieli którzyby prawo zasla- 
wu po 8 września 1875 uzyskali i którymby 
uchwała lieytacyjua doręczoną być nie mo- 
gta ustanswia się kuratora w osobie p. Mi- 
kołaj, Machowskiego za Szezerca. 

Szezerzee 30 listopada 1878. 

(474 1 -8) Ogloszenie. 

L 11881. Podaje się do publiszvej win- 
domości, iż w duiach 5 lutego, 6 marea i 
4 kwietuia 1879, odbędzie się w tute'szym 
sądzie w każdym dniu o godzinie 10 przed 
południem, przymusowe sprzedż realuości 
p. lk. 24 w Brz żinach Na mi.stecz. położon. 
według księgi gruutowej tom II st. 22 n 9 w. 
Weroniki Horodeckiej własnej, ku zaspoko- 
jenia pretensyi Macieją Bełdowskiego w kwo- 
cie 600 złr. a. z pn. pd warn kami która 
w ta. registraturze przejrzeć możda. 

(. k. Sąd powiatowy 

Bczełauyg dnia 20 listopada 1878. 
(465 1—3) dy Bt 

L. 7191. Ck. sad powiatowy w Uściee: - 
ku podaje do powszechnej wiadomości. że na 
zaspokojenie wywalęzonej przez Lsibę Kin- 
born przeciw Miehałowi Zioty sum 09 zdr. 
i 100 zł. w. a. z pn, odbędzie się w ck. Sy- 
dzie powiatowym w Uścisczzu, przymusową 
publiczca sprzedaż realności włościańskiej w 
Szypowcech ped Nr. 14 położonej, dłuż ika 
własnej, ciała tabularuego nisstazowiucej w 
terminach, daja 4 lntego, 6 merve I 8 kwiet- 
nia 1879, zawsze o godzinie [0 z rata z 
termo, że w pierwszych dwóch terminseh re- 
alność ta tylko za, lub powyżej ceny szacun- 
kowej, w trzecim terminie zaś i poniżej ce- 
cy szacukkowej najwięcej ofiarującemu sprze- 
daną zostanie. 

Cenę wywołania stanowi suma 257 zł. 
w a. drogą ocecienia sądo+ego wypośrod- 
kuwana, wadyum zaś wynosi Ż5 zł. 70 ct, 
w. a. 

Co się Się iyczy ześ reszty waranków 
licytacyi, tudzież zaległych pedztków monar- 
chicznych i innych davin, odsyjx się chęć 
Leztacyi mających do t. s. registratury, i e. b. 
urzędu podatkuwego w Zzleszczykach. 

. k. sąd powiatowy. 

Uścieczko dnia 80 giudnia 1878. 
(500 1—2) srka aosxizenke. 

L. 181. R. P. Posada referenta eko- 
nemiecznego przy powiatowej komisyi szacun- 
kowej Skałackiej z dzienią płacą 8 zł. w, 
a. jist do obsadzenia. 

Uviegejący o tę pos:dę niuni podanie 
swoje wnieść do Prezydyum tutejszej ek. 
Podkomisyi krajcwej najdalej do 16 lutego 
1879 drogą yrzełużeństwa swego jeżeli się 
znajdnją w służbie „ublicziej, w przeciwnym 
razie za pośreduieiwem ck. starostwa lub po- 


Jitycznej władzy, w okręgu Liór-j stale mają | 


miejsre pobytu. 


Podanie zaopatrzyć należy, metryką 


chrztu, swiadertwem odbytych nauk, dotych- | 
czasowego catruduienia, Świadectwem zdro- | 


win i znajomości języków krajowych. 

Ck. Podkomisya krajowa podatku gruutowego 
Tarnovel doia 15 stycznia 1879, 

(460 1—3) APs rap eraa arka, L. 9343, 
Ck. sąd p wiatowy vę Kossówie zawia- 


damia cheć "kupienia, że w sprawie” Małki 
Reisel Krumbeis: praswsonabywczyni Feible 
Kru'sbeina, przeciw masie leżącej $. p. Jana 
i Maryi Schmidta o 130 zł w. a. z pn. od- 
będzi: się tu przymusowa sprzedaż realności 
pod 1. 273 i 276 w Mauastersku położonych, 
dłużników właszych, w trzech terminach a 
te: 5 lutego, 5 merca i 2 kwietnia 1879, 
zawsze ogodz. 10 rano, ktore na pierwszych 
dzćeh terminach za cenę szacunkową lub 
wyżej, s w terminie ostatcim i niżej tej ce- 
ny, zawsz za poprzedniem złożeniem za- 
liczki do rąk komisarza leytacyi pod nastę- 
pującemi warunkami sprzedaną zostanie. 

1. Cene wysołania staaowi kwota 250 
zł. w. 8. 

2. Każds chęć kupienia mający złoży 
sadynm 25 zł w. a. do rąk kominyi. 

Akta opisznia i oszacowania i bliższe 
warunki lieytacyjne wolao przejrzeć w tusą- 
dowej regstraturze, 

Ck. sąd powiatowy. 

Kossów dnia | wrześcia 1878. 

1501 1—8) <spbwieszczenie. 
| L. 8474. Ok. sąd powiatowy w Dolinia 
podaje niniejszera dv publiczuej wiadomosci, 
że na zaspoksjenie sumy 479 zł. 60 ci. w, 
a. z po. przymusowa sprzedaż realności pod 
Nr. konsk, 15/241 54 w Dolinie położonej, 
dinżuisów Leovold» s Katarzyny Wajasznów 
własnej, ciało tabularne stanowiącej, w tu- 
iejszym ek. sądzie w drońze publicznej liey- 
| tseyi, 1a rzecz ck. uprz. Zakładu kredytowe- 
go włościańskiego daia: 

I. 20 lutego 1879. 

Il. 20 marca , 

IL. 24 kwietnia 5 
każdim razem o godzinie 11 rano z tem, 
| przedsięwziętą zostanie że na pierwszych 
|dwóch termiuach realność ta, za cerę wy- 
wołania 900 zł. a. w. lub wyżej tejże, zaś 
na trzecim terminie także i niżej ceny wy- 
| wołania sprzedzną zostanie, 

Wadyum wynosi 10 proe. ceny sza- 
CUBKOWEJ. 

Resztę warunków przejrzeć można w 
tutejszej registrattrze. 

C. k. cad powiatowy. 

Polina dsia 26 grudnia 1878. 
(491 1-8) KE dy R 6 

L. 93998. C. k. sąd powiatowy w Ku- 
taca podzje do powszeshuej wiadomości, że 
dozwologo u:hwałą ck. sądu obwodowego w 
Kołomyi, z 14 syczuia 1878 1. 1114 na 
r.ecz Bogdana Jauowicza, celem wydobycia 
kwoty 200 zł: przym=sowa sprzedaż realnoś- 
ci pod Ik. 488 w Kobaksch położonej, cits 
tabularcego niestacowiacej, dłużniza Jakuba 
|Angełoniuka włusnej, odtędzie się w tutej- 
szym sądzie, w trzech po sobie następują- 
cych terminach a to, 8 marca, 8 kwietuia i 
2 maja 1879, ksżdym razem o godzinie 10 
Z rana. 

Cenę wywołania stanowi cena szacun- 
kowa 270 zł. z:żłid 10 proc. tejże. 

Bliższe warunki lieytacyi jak najmniej 
protowół zastawniczego opisania | oszacowa- 
nia tej realżo-ci mogą być w tus. registra- 
turze przejrzane. 

Kuty 26 grudnia 1878. 

(512 1—3) E dy ktć. L. 11852. 

O. k. sąd powiatowy w Jarosławiu wy- 
znacza velem przedsięwzięcia pablicznej sprze- 
daży ciała tabulsrnego uiestsnowiącej, Elia- 
sz» Krautmasa własnej ua 1512 zł, oszace = 
wanej pod lk. 27 w Sobiecinie położ, realn. 
|dzeń 28 lutego i 29 marca 1879 jako pier- 
wszy zaś dzeń 80 kwietnia 1879 jake drugi 
tamis, ne których realność tylko za lab wy- 
żej ceuy szacuukowej zuwsze o godz. 10 ra- 
no w budyzku sądowym sprzedaną zostanie, 

Wadyum wynosi 151 zł. 20 ent. 

Akta dotyczzca w sądowej registratu- 
rze przejrzace być mogą. 

Jarcsław 2 grudnia 1878, 

(502 1—3) E dy kt. 

L. 6775. ©. k. sąd powiatowy w Żyw- 
cn ogłusza. iż celem ściągnienia pretensyi 
Jara Juraszka w kwccie 116 zł, w. a. z p. 
n. odbędzie się w tutejszym sądzie w dniach 
20 lutego, 20 mara i 21go kwietnia 1879 
zawsze o godz. 10 rano publiczna przymuso- 
wa sprzedaż przez livytacyę resluości w Je- 
leśni psd 1. k. 175 ciała hipotecznego niesta- 
nowięęej a Anny Qiślakowej włssnością De- 
dąe.j. Cena wywołania 836 złr. wadyum 84 


złr. wal. austr. 

Resztę wsruniów 
można w sądzie. 

C. k. sąd powiatowy. 

Zywiee d. 8 paździersika 1878, 
(476 1-3) ©Gbwieszczemie 

L. 2708. 0. k. sąd powiatowy Bireza 
rozpisuje w celi wydobycia należytości Ozy- 
uszą lzra+l'wicza 155 zł. w.a, publiczną 
sprzedaż gospodarstwa włościańskiego Dan- 
(ka Kaczmarskiego pod l. 67 w Brzasee, cia- 
ła tabulsrnego niestanowiącego w trzech tera- 
minach duis 5 meres, 2 kwietnia i 7 msja 
1879 o godzizie 10t-] rano, na pierwszych 
dwóch termiasch tylko wyżej, na trzecim 
i także niżój kay szacnnkowej. 
| Cene wywołania, wartość szacuskowu 
|170 2}. w. a. wadyum 17 zł. w. a. 

Warunki lirytacyj, akt opisu i oszaco- 
wania nrzejrzeć można w sądowej regi- 
strature „ bircza 80 września 1878, 


lieytaeyi przejrzeć 


(332 3—3) Edykt. 

L. 14051. C. k. sąd powiatowy  miejs. 
deleg. w Rzeszowie niuiejszem wiadomem 
czyni, że w sprawie Markusa Schindlera 
przeciw Grzegoraowi i Katarzynie Maciełągom 
pto 76 «lr. a. w. z pa. odbędzie się pray- 
musowa publiczna sprzedaż realuośsi ped l. 
k. 16 w bwilczy w dniach 21 lutego 1679, 
21 marca 1879, 25 kwietnia 1079 każdym 
razem o 10 godzinie. 

Cenę wywołania stanowi cena szacun- 
kowa w kwocie 565 złr. e. w. 

R-sztę warunków sprzedaży tudzież pro- 
tokoły egzekucyjnego zajęcia i oszacowania 
można w tutejszosądowej registraturze przej- 
rzeć. 

Rzeszów dzia 15 grudnia 1878. 

(461 3—38) Obwieszczenie. 


L. 2 20. C-lem wypuszczenia w przed- 
siębiorstwo budowli wodnych potrzebnych 
na uregulowanie rzeki Przemszy od Jelenia 
do Jaworznie, których koszta wysoszą w ce- 
nie fiskalnej 17.746 zir. 64 ct., odbędzie się 
w ek. Starostwie w Krakowie, ns daiu 17 
lutego 1679 o godzinie 12t; w południe pu- 
bliczua licytacys za pomocą ofert. 

Dotyczące warunki budowy mogą być 
w rzeczonem ck. Starostwie przejrzane, do- 
kąd także oferty zaoputrane w 5 proc, wä- 
dyum najdal-j do godziuy 13tej w południe 
mają hyć wniesione. 

Oferty nienłożone w przepisany sposób, 
lub podane po terminie nie zostaną uwzglę- 
dnione. 

Z ck. Namiestpictwa. 
We Lwowie dnia 18 stycznia 1879. 


(400 3—3)  Stuudmadniig. 


Februar 20 Märg und Ż1 April 1649 um 10 
Ühr Vormittags zur Einbringung der durch 
Dwora Ha del erfiegten $orderung bou 19 fl. 
523/, fr f. N. ©. bie egecutive dfjentlidhe 
Geilbictgung der der Radjlagmiafe des Nykola 
Wasylkowiecz Witwicki eigentfiimlidj gehöri- 
gen, feinen Tabulartórper bilden in Witwica 
gelegenen żur Realität jub. GR. 180 gehdren= 
ben Grundparzelle „Krusrysa ua dowzbye 
cznim, abgehalten werden wird. 

Ausrufepreis 40 fl. Badltum 10 fi. 

Die übrigen Bedingungen liegen in der 
Regiftratur zur Cinficht vor. 

Bolechów den 14 September 1878. 


(417 3—3) ©gABBRENIC+ 
L. 30100. O. k. sąd krajowy w Kra- 


kowie, zawiadamia interesowanych, iż na 
miejsce byłego zarządcy upadłości Sary Gùu- 
żig, adw. Gwisslera stałym Zarządcą tate 
masy ustanowiony został sdwokat Horowitz 
w Krekowie. 

Kraków dnia 15 listopada 1878. 
(424 3—3) m dy kt. 

L. 8085. Sąd powiatowy Kęcki osbę- 
dzie egzekucyjuą sprzedał połowy, realności 
pod l. wyk. hipoteczaego t6 l całej resino: 
ści pod l. wyk. hip. 176 w Bujazowia — 
Macieja Kojdra na pokrycie pretensji Józefa 
Pasierbka w snmie 44 złr. 78 et Z p.n w 
sądzie w 38 terminach: 

10 lutego 

10 marca 

31 marca 
każdym razem o godzinie 10 rano. 

Cena wywołania 225 złr. 

Wadyum 22 złr. 50 ct. 

Kuratorem dla niewiadomych ustano- 
wiono Dra. Bogdaniego w Żywcu. 

Kęty 2 syeznia 1879. 

(425 3—3) Edy kt. 

L. 10147. O. k. Sąd powiatowy w No- 
wymtargu wzywa nieobecnego i z miejsca 
pobytu od pięciu lat niewiadomego Jędrzeja 
Zająca z Ponie, aby w pizewiągu roku zgło- 
sił się do tutejszego c.k. sądu lub w iuby 
sposób o sobie wiadomości udzidlił, w prze- 
ciwnym bowiem razie za zmarłego uznany 
zostanie i pertraktacya spadkowa po nim 
przepr wadzoną będzie. 

Nowytarg dnia 15 grudnia 1878. 

(435 3—3) Bdy kt 

L 6364. W dain 24 lutego. dnia 24 
marca i 28 kwietuia 1879, każdym razem 
o godzinie 10 rano, odbędzie się w c.k. są- 
dzie powiatowym w Krzeszowicach egzeku- 
cyjna sprzedaż przez publiczną licyteeyę re- 
aluości włościańskiej pod l. 116 w Woli Fi- 
lipowskiej położonej, riała tabulsrnego mie 
stanowiącej, Stanisława Matuszkiewiczą wła- 
snej. 

Wadyum wynosi 66 zlr. 

Cena wywołania 660 złr. w. a. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Krzeszowice dnia 18 grudnia 1878. 


(459 3—3) Eddy © 

L. 2737, Ces. kr. sgć kr:jowy we L% o- 
wie, ctwiera niniejszejm konkurs na wszys- 
tek ruchomy. jako też na sszy-tek uieracho- 
my a w kezjach, w których cbowiązuje us- 
tawa konkursowa z dnia 25 grudnia 1868 
Nr. 1 D. p. p. położony majątek Izaka Jul- 
l-sa kramarza we Lwowie. 


1879 


Bi 6304. Bom t t Beżirtageridhte in (433 8—3) 


Boiechow wirb funb gemadjt, dag am Oten 
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Kierownictwo tego konkursu porucza 


O czem się chęć kupienia mających, 


stę panu sekretarzowi rady Mechnackiemu | strony interesow=ne wierzycieli t.bulsragrh, 


jako komiszrzowi konkursowemn. zaś tym- 
czasowym zawiadoweę masy: ustąnewia się 
vana adw. Dra. Popławskiego, wzywając Za- 
razem wierzycieli, aby pc przedłożenia do- 
kumentów służących do wykazania ich pre- 
tensyj , poczynili swe wnioski co do zatwier- 
dzenia tegoż, lib rstanowienia ian-go Z3- 
wiadowcy masy i aby przedsięwzięli wybór 
wydziału wierzyeieli, w którym to celu wy- 
zuacza się termin na dzień 5 lutego 1279 
godzine 10tą przed svołuduiem. 

Ktokoiwiok ehee wystapić z jakąbądź 
pretensyą do wspólnej masy rożkiorowej, m 
takową zgłosić w tem sądzie krajcswym, we- 
dle przepisu ustawy konkursowej pod rys 
gorem zagrożonych tamże szkadliwyca skut- 
ków prawnych, przed urływem 34 marca 
1879 i podać ją na terminie na dzień 22 
kwietnia 1879, godzinę 10 przed południem 
wyzasczonym do uznania płynucścł i ozga- 
czenia prawa pierwszeń:t«a, checiażky ba- 
wet o nią spór już był wytoczeny 

Wierzyciclom, którzy zgłoszą się ze 
swemi pretensyami, przysłuża prawo wybrać 
na tym terminie w miejsce dotychczasowego 
zawiądowcy masy, Zastępcy onego i człon 
ków wydziału wierzycieli inse osoby, po- 
siadzjare jeh zaufanie. 

Na trimiuia wyzta:zooym do wyka- 
zania płynności zgłoszonych wierzytelneś"i 
ma być usiłowane przyprowadzenie do skut- 
ku ugody w myśl $. 68 ustawy konkursowej. 

Dałsze ogłuszesia w toku rozprawy 
konkursowej umi'szczene będą w Gazecie 
Lwowskiej. 

Z e. k. sądu krajowego. 

Lwów dsia 17 stycznia 1879. 
Edykt. L. 15125. 

C. k. Sąd powiatowy delegowany miej- 
ski w Rzeszowie zawiadamia niewiadomych 
z miejsca pobytu Mereina i Maryę Rydzów, 
iż galicyjski zakład kredytowy ziemski zgło- 
sił swą pretensyę w „umie 200 zdr. w. a. 
jako dawny ciężar do stanu biernego resl:o- 
ści l. wyk. hip. 14 w gminie katastrulnej 
Staromieście z przyleglością Młocia objętej 
i że odrośna uchwała sądowa z dnia 18 mar- 
ca 1878 1. 4121 dozwalająca wpitu hipste- 
cznego powyższej pretensyi Z jrzyn., w Sta- 
nie biernym rzeczonej realności doręczobą 
została ustanowionemu kuratorowi dla nie- 
wiadomych z m ejsca pobytu Marcina i Ma- 
ryi Rydzów adw. Dr. Birderowi. 

Rzeszów 26 grudnia 1878. 

(449 2—3) Suzdtnhacdiuęg, 


z 


BL 21658. Bom T. f. Srciagerichte in | 
Tarnopol wies zur Hereinbringung der Wech | 


felfiunne von 200 fi. jant 6 pre. giujen 
vom 13 Dezember 1871, Geridtżcoiien 5 f 
37 fr. Gxrecutiunżcojten 5 fl. 38%, fr, 5 f 


69 fr. 5 fl. 87 £. 24 [L. 67 Tr. und 7 fi 561 
Galsitung Der | 
dem Jan und Kirył Dawidowicz gefdrtaen 3 | 
Tagwerie Adergrungeg in Taruopal zu Gun | 


tr. Die egecutibe djfentliche 


ften des Herb Goliger auf dru 14 Februar 
1879 um 9 Uhr Vormittags auegejcdhrieżen 
an welchem Bisjelben im Bureau Nr. 6 unter 
nadjftehenden euleichiernben Bedingungen ver- 
ubert werden. | 
1) Ausrufspreis 953 fl. 12'/, fr., dod 
werden diefe Lagewerfe  Mdergruudeś 
auch unter dem obbezifferten Shagungs- 
wertýe Hintan gegeben werden. 
2) Babinm 48 fl. 
Der Zabularauszug fo mie bie weiteren 
Feilbietpungsbedingungen, tównen in der h g. 
Regiftratur, die rudjtandigen Steuern beim 


Tarnopoler t. f. Qauptfteueramte eingefehen ' | 


werden. | | ; 

Diejenigen Gläubiger, welche nah drm 
20 Märg 1876 an bie Gewähr gelangten, o- 
ber denen der gegenwärtige Feilbiethsngsbe- 
jġeib gar nicht oder nicht zeitlich genug zu- 
geftelt werden fonnte, zu Händen deg Curo- 
tors Hr. Qandegadvotaten dr. Axelrad yere 


ftändigt. 
Taraopol ben 31 Dezember 1878. 
(478 2—3) Edy kt. 


L. 12576. Brzeżański e. k. sąd powia- 
towy podaje do wiadomości, ŻA w celu wy- 
dobycia sumy 800 złr. a. w. z pn. ua rzecz 
Fraaciszki Zminkowskiej odbędzie się publi- 
czna sprzedaż reulności pod liezb. k. 172 
w Brzeżanach piłożonej do Juliana Schmid- 
ta i pieobietej ma ie spadkowej Ker liay 
Schmidt nal-żącej w dniach ógo lutego 1879 
i duia 6go marea 1879 każdym razem og'- 
dzinie Qtej przedpoładniem w zabudowauii 
sądowem. 

Jaxa cenę wywołania 
kwotę 1433 złr. 25 ct. 

Wadrum wynosi 143 zł, 83: et. któ 
rzy chęć kupienia mający komisyi licytacyj- 
nej zł żyć wini. i 

Wrazie gdyby real.ość ta na vierw- 
szych dwóch terminach sprzedaną nie zo 


ustanawia się 


stał», wyznacza się do przedurhenia wierzy- | 


cibli clen nt żenia ułatwiający: h warusków 
termin na dzień 12 mərea 1879 godz. 9ta 
rano: 

„ Warunki jieytacyjaa akt oszacowasis i 
wyciąg tabulsrny przejrzsć można w regi- 
straturze szdowej. 


| rrmby postano sieni binlejsze 


wszęstkich tych wierzycieli którzyby od dais 
4 listopada 1578 do t-buli weszli, albo któ- 
jakiegozo|- 
wiek bą”ź powodu doręczo.:e być nie mogło 
na ręce równoczesue vstonowiątego cię iu- 
ratora p. zdw. Dra. Goilieba z substytuey: 
p. ady. Fintelsteina się zawiadamia. 
0. k. sgi pow stowy 
Brzeżany dnia 80 listopada 1878. 
Obwioszczeńnie. 
L. 17255. Ok. sąd okwodowy jako han- 
dlowy w Przemyślu ogłusza, iż dnia 17go 
linca 1878, wpisaną została do rejestru hsa- 
dlowego, dle firm pcjedyncrych firma Eliasz 
Hirt, irteres handlowy i przemysłowy dla 
dzierzawy młyna w Nowej gzobli. 
Przemyśl! dnia 2 stycznia 1879. 
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Doniesienia prywatne. 


NOWY WYNALAZEK 


PRF IXO R A BREOWE 


PARFUMERIA IXORA BREONI 


ED. PINAUD 


Myd „ oGOOAROGHOŃOWÓRAC „.ATEXORA 
Essencya dla chustek.,.... à UNIX ©SRA 
Woda tualetowa.......... A PEXORA 
Romada"- each à TXORA 
Olejsk es oekri: à TIXORA 
Puder ryżowy ............ à TIXORA 
Kosmetyk ......«11..111., A TEKOMA 
31, Boulevard de Strasbourg, 81. 
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Konkur 


Przy szpitala powszechnym pod 
zarządem gminy król. wolnego miasta 
Kołomyi stojącym. jest do obsadzenia 
posada zarządcy szpitala z roczną pła- 
cą 500 zł. w. a., z dod»tkiem wolne- 
go pomieszkania, opału i oświetlenia. 

Obsadzenie tej posady nastapi 
prowizorycznie na rok jeien. Po upłv- 
wie roku prowizorycznego pełnienia 
obowiązku, kandyd:t może wnieść 
prośbę o stała zamianowanie na po- 
sade przez siebie zajmowaną. 

O czem chęć i uzdolnienie mają- 
cych uwiadamia się, by pisemne po- 
' dania, własnoręcznie qisune i dowo- 
| dami powzebnemi zaopatrzone, wnieśli 
pew gminnej do dnia lgo marca 


i prowadzeniem szpitala są obezcani, 
zostaną uwzględnien.. 
Ze strony zwierzchności gminy. 


$ 


Petenci, którzy z rachuurowością | 


= 
Une (francaise née A Paris. desi- 
10 Ulica Czarnieckiego J. G. 5 


BPARPRARARARAR PRN NANA PB 
rerait trouver une plate comme 
instiimirice. 
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Podziekowanie. 6 


; Bolesny cios dotknął nas stratą ojca, $ 
3 Jana Sygiericza, c. k. adjunkta tabuli $ 
krajowej, zmarłego po długich cierpieniach $3 
5 w dniu 10 stycznia b r. 
Składamy niniejszem publiczną po- fi 
» dziękę Wi-lmożnemu Panu Dr. Kavros 
f lowi Smutne, 6 k. lekarzowi 
pułkowemu, który przez przeciąg słabości 
ojsa. tegoż bezinteresownie, z pełnem po- 
święceniem leczył, i taką wytętająrą tro- 
skliwością oraz opieką otaczał, że istotnie 
j czcigodne imię jego, jako zacnego Dobro- 
j dzieja w niewygisłej pamięci naszej do- 
zgonnie pozostanie, 
Przyjm szlachetny mężu słów tych § 
kiiks, niejako wątły odcień wdzięcznuś i, [f 
z którą dia Cię osierocone dzieci zgasłego | 
;| za poniesione wszelkie trudy i poświęce- Ef 
pj nia dlań okazane, niezmiennie pozostają. | 
Emanuel Sygiericz 
pełnomocnik org. Banku „Slavia“. 
Marya Sygiericz 
e. k. telegrailstka. 
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à $ j mę i Y, [ 
liwe 
do smarowania Lokomobil pa- 
rowych, młockarń i wszelkich 
innych machin , 


polecam w najlepszym gatunku w beczka. h 
oryg:nalnych po 200 Klo. 56 zł. 
za Í Kio. GO et. 


Ekstrakt kawowy 


najnowszy angielski wyrób, z którego 2 lub 8 
łyżeczek od herbaty na szklankę lub fiiżankę 
pełną gorącej wody, daje najlepsza kawę (czar- 
ną). Cena tego wyrobu wprawdzie nie wiele 
tańszą od zwyczajnie zrobionej kawy, ma jednak 
sẹ horzyże, i% w podróżach ua wsi zawsze je- 
dnakową wyborną kawę pić można lub dla po- 
jedynczych osób mogących wprawdzie wszędzie 
dostać gorącej wady, ale nie i dobrej kawy. 
FLASZKA po 1 zł. poleca 


©. T. Winckler 


we Inatowie. 
Gż1 1 3) 


WYKAZ 
¿mian terytoryalnych 
w okręgach sądowych i politycz- 
nych Graiieyi, 
zarządzonych 
z dniem i sierpmia 4898, 
nabyć można po cenie I5 ct. w.a. 
a z przesyłką pocztową IB et. w.a. © 
w Kkskpedycyi 
Gazety Lwowskiej. 


Tom AH. 


KOĘLCANIĄ 


z filuaśraezami 


powieść 


„KLODY StAPELI 


"puścił już pra.ę : rozsyłany zostaje tym 
którzy vowieść tę preunmerowali przez ksiy- 
grije 
Gubrynowicza i Schmidta 
wwe ww aay ie 
wydanie daiszych 2 temów nastąpi 
w krótce. 


Dena cgzemmpiarza 5 zir. 8O ct. 
Dla preunmeratorów „Gazely 
Kwowshkiejć tziko po 8 zir., 60 er. 


aar Pie > orenameracyjne przyjmuje Adzui= 


Kołomyja d. 17 stycznia 1879. | LEE 


% drukarni W žezińskiago u]. Cgarnackiega, dam Werpera, |, 18. 


Mmisfec = "mą 'uzety Lwowskiej“ lub 
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